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Zgłosiły się już pierwsze pary z Oławy! 
Warto się spieszyć, bo liczba miejsc ograniczona. 
- Jeśli osoby bezdzietne wciąż się zastanawiają, czy 
do mnie przyjść, to zapewniam, że mogą liczyć na 
zrozumienie - mówi Monika Kownacka z UM Oława 
(na fot.). - Nic z tego pokoju nie wyjdzie na zewnątrz. 
Szczegóły programu „Będziemy rodzicami”

Jest dofi nansowanie 
do in vitro!

Pełniący obowiązki wójta gminy Oława Henryk Kuriata (z prawej) złożył do 
Prokuratury Rejonowej w Oławie zawiadomienie o podejrzeniu popełnienia 
przestępstwa przez władze Miejsko-Gminnego Zrzeszenia LZS.
Przewodniczącym MG-Z LZS jest były wójt Jan Kownacki (z lewej). To już 
drugie w ostatnim czasie doniesienie do prokuratury w gminie Oława. 
Poprzednie zostało sporządzone przez radnych i dotyczyło działań p.o. wójta.

tym razem to Kuriata 
zawiadamia prokuraturę
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Julia Piotrowska z Oławy 
zdobyła pięć medali podczas 
Pucharu Świata w strzelectwie 
sportowym. Tym samym w wielkim 
stylu pożegnała się z rywalizacją na 
poziomie juniorskim 

Pięć medali 
Julki!

Julia Piotrowska
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Zakład Aktywności Zawodowej w Oławie zatrudnia 24 osoby niepełnosprawne, 
które pod okiem wykwalifi kowanych opiekunów świadczą usługi, aby zarobić na 
swoje utrzymanie. To jednak coraz trudniejsze i potrzebna jest pomoc

Robią, co mogą, ale sytuacja fi nansowa jest coraz gorsza
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cegłówki 
spadają 
na ulicę
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OŁAWA 
Wyjaśnione 

Centrum miasta, 
przepełnione kubły 
i nieporozumienia.  
- Nieustannie wymieniam 
korespondencję pomiędzy 
władzami wspólnoty 
mieszkaniowej a naszym 
urzędem, aby spróbować 
ustalić, kto tak naprawdę 
odpowiada za opróżnianie 
koszy ulicznych w rejonie 
Placu Zamkowego 24 
A,B,C,D - pisze do redakcji 
Jacek Gałuszka

Były komendant policji 
prowadzi w tym miejscu firmę 
i na bieżąco obserwuje „śmiet-
nikową” sytuację. Budynek 
znajduje się w centrum miasta, 
nad rzeką tuż przy moście 
na ul. Strzelnej. Gałuszka 
mówi, że o tym miejscu się 
zapomina, bo często zdarza 
się, że śmieci z ulicznych 
kubłów nie są odbierane na 
czas. - Problem jest od dawna 
- mówi. - Sami „walczymy” 
z tym nieporządkiem, osobi-
ście już kilka razy wywoziłem 
zgromadzone nieczystości, 
by widok wokół budynku był 
przyjemny dla oka. Chcemy 
i czynimy wszystko, by wresz-
cie był tu porządek i by kosze 
spełniały swoje zadanie. 

Gałuszka przesłał redakcji 
sporo zdjęć, na których widać, 
że kosze są przepełnione, 
śmieci leżą obok. - Moje 
zdziwienie budzi fakt, że 
tego stanu rzeczy nie zauwa-
żają odpowiednie służby, 
Straż Miejska, Zieleń Miej-
ska, Policja itp. - dodaje. 
- Wymiana korespondencji 
w tym istotnym temacie nie 
przynosi żadnych oczekiwa-
nych efektów, bo wspólnota 
twierdzi, że śmieci z tych 
kubłów powinno wywozić 
miasto, a miasto, że powinna 
czynić to... wspólnota. Proszę 
o podjęcie ostatecznych decy-
zji w przedmiotowej kwestii, 
która jest istotna i ważna. 
Może, droga redakcjo, wasza 

obecność w różnych rejonach 
miasta odmieni ten stan rzeczy 
i przywróci normalność...

Poszliśmy wyjaśnić spra-
wę do Urzędu Miejskiego. 
Katarzyna Bielec z Wydzia-
łu Gospodarki Komunalnej, 
Mieszkaniowej i Ochrony 
Środowiska nie była zasko-
czona. Dobrze zna sprawę 
i potwierdziła, że kilka tygo-
dni temu dostała mail w tej 
sprawie. Powiedziała wprost: 
- Jest problem, ponieważ 
wspólnota oczekuje od nas, 
że będziemy opróżniać kubły 
będące na ich terenie, a tego 
robić nie możemy - mówi. 
- Tereny z kubłami są ściśle 
wydzielone poprzez własność. 
Niecały teren jest własnością 
miasta, część należy wspól-
noty i obowiązkiem każdego 
właściciela terenu jest zadba-
nie o odbiór odpadów, nie 
możemy ponosić kosztów na 
rzecz jednej wspólnoty, bo 
później odezwą się inne. Nie 
możemy tak robić, bo wyjdzie 
na to, że dzielimy społeczeń-
stwo. A tego nie chcemy. Nie 
będziemy dopłacać i reali-
zować zadań przypisanych 
innym podmiotom. Wszyscy 
muszą mieć świadomość od-
powiedzialności za to, do 
czego są zobligowani.

Urzędniczka szczegółowo 
wyjaśnia, skąd wzięło się 
nieporozumienie. Kilka razy 
zdarzyło się, że pracownicy 
firmy sprzątającej z tak zwa-
nego rozpędu lub po prostu 
z dobrej woli, przy okazji, 
opróżnili oprócz miejskich, 
drewnianych koszy, dwa me-
talowe, wspólnotowe. 

- Tak było - potwierdza 
Bielec. - Po tym pojawiły się 
zarzuty, że wcześniej odbie-
raliśmy, a teraz nie chcemy. 
A tak naprawdę firma sprzą-
tające robiła to nieświadomie, 
to była tylko i wyłącznie ich 
dobra wola, że zabierali śmie-
ci z kubłów wspólnotowych. 
Pracownicy byli atakowani 

przez mieszkańców za to, że 
z części kubłów nie zabierają, 
że powinni ze wszystkich. 
Ludzie przyuważyli, że opróż-
niają tylko te drewniane (miej-
skie), a nie wiedzieli, że tamte 
przy restauracji nie powinny 
być zabierane przez miasto. 
Denerwowali się.

Urzędniczka poinformowa-
ła, że miasto ma obowiązek 
opróżniać swoje kosze z tego 
rejonu dwa razy w tygodniu. 
Od mieszkańców wiemy, że 
nie zawsze było to realizowa-
ne w terminie i dlatego Jacek 
Gałuszka tak podkreślał, że 
to miejsce zapomniane. Ka-
tarzyna Bielec wyjaśnia, że 
firma sprzątająca powinna 
działać zgodnie z mapą, ale 
przyznaje, że pracownikom 
zdarzało się ominąć ten re-
jon. Dlaczego? - Nie wierzę 
w brak dobrej woli - mówi. - 
Współpracujemy z tą firmą od 
lat i naprawdę robią wszystko, 
aby dobrze wywiązywać się ze 
swoich obowiązków. To wyni-
kało z tego, że pracownicy się 
zmieniają i zdarza się, że po 
ludzku popełniają błędy.

W u r z ę d z i e  b y l i ś m y 
w czwartek 19 maja. Kubły 
z Placu Zamkowego, za które 
odpowiada miasto, powinny 
być opróżnione w środku 
tygodnia. Katarzyna Bielec 
w trakcie rozmowy z nami po-
wiedziała, że chce ostatecznie 
wyjaśnić sprawę, dlatego w tej 
chwili pójdzie sprawdzić, jak 
wygląda sytuacja, i co z ko-
szami wspólnoty. Poszła i... 
wróciła zaskoczona. Z dwóch 
powodów. Pechowo znów 
pracownicy firmy sprzątającej 
zapomnieli o tym miejscu. 
Z kubłów wysypywały się 
śmieci. Ale to nie wszyst-
ko... - Nie ma dwóch koszy 
należących do wspólnoty. 
Zniknęły! - mówi. - Ten pro-
blem więc został rozwiązany 
w ten sposób, że właściciel po 
prostu je zabrał. W tej chwili 
do opróżniania pozostały już 
tylko drewniane kosze, nale-
żące do miasta. 

Urzędniczka zadzwoniła do 
firmy sprzątającej i zgłosiła, 
że śmieci, choć powinny, nie 
zostały zabrane. Przeprosili 
i obiecali, że szybko naprawią 
ten błąd. Jak się tłumaczyli?  
- Jeden z pracowników po-
szedł na urlop, a osoba, która 
go zastępowała, przeoczyła 
to miejsce - mówi Katarzyna. 

Czy interwencja przyniosła 
efekt? 

- Dziś nasze kosze na śmie-
ci są puste! - napisał dzień 
później Jacek Gałuszka. - 

Znaczy to, że został wspólnie 
osiągnięty cel i kompromis. 
Mam nadzieję, że już teraz 
będzie tylko lepiej. Serdecznie 
dziękuje za pomoc, wsparcie 
i zrozumienie. Szkoda tylko, 
że przy tym wszystkim gazetę 
musiałem prosić o interwen-
cję. Najważniejsze jednak 
- jest efekt i skutek. Dziękuję 
raz jeszcze.

W tej całej sprawie jest 
jeszcze jeden bardzo istotny 
element. To osoby korzysta-
jące z tych ulicznych kubłów. 
Niestety, często zdarza się tak, 
że wrzucają do nich worki 
ze śmieciami z gospodarstw 
domowych, i tym sposobem 
małe 20-30 litrowe kosze 
przeznaczone na drobne śmie-
ci, przepełniają się błyska-

wicznie. Na zdjęciach, prze-
słanych przez Jacka Gałuszkę, 
jak również tych pokazywa-
nych nam przez urzędniczkę, 
rzeczywiście widać, że miesz-
kańcy wrzucają tam duże wor-
ki, pudełka po butach, pudełka 
po pizzy... Katarzyna Bielec 
mówi, że w kilku miejscach 
małe kosze trzeba było zabrać, 
bo non stop wyrzucano tam 
śmieci z pobliskich domów. 
Jakiś czas temu w Rynku była 
świadkiem, jak wychodząca 
z kamienicy mieszkanka duży 
worek ze śmieciami wrzu-
ciła do kubła przy nowym 
przystanku. - „Złapałam” tę 
kobietę za rękę i zwróciłam 
uwagę, że tak robić nie wolno 
- mówi. - Nie pomogło. Usły-
szałam kilka niecenzuralnych 

słów... Mnie jako mieszkańca 
też razi, że niektóre kubły są 
przepełnione, ale znam też 
drugą stronę medalu i apeluję 
do ludzi, aby korzystali z tych 
pojemników we właściwy 
sposób. A jeśli pojawiają się 
problemy, prosimy, aby to 
nam zgłaszać, będziemy re-
agować na bieżąco.

Wiceburmistrz Małgorzata 
Pasierbowicz powiedziała 
nam, że miasto podejmuje 
szereg działań w celu popra-
wienia estetyki i wyglądu - nie 
tylko w zakresie gospodarki 
odpadami, ale też wizualnym. 
- My naprawdę się staramy, 
choć jest to trudny obszar 
działalności - przyznaje.

Poinformowała, że w okre-
sie letnim planowane są in-
terwencyjne wyjazdy firmy 
sprzątającej, która będzie 
opróżniać kosze również 
w soboty. Chodzi o miejsca, 
w których w weekendy jest 
dużo ludzi, m.in. Miasteczko, 
okolice restauracji McDonal-
d`s czy galerii handlowych.

AgnieszkA HerbA 

powiatowa@gmail.com

Małe kubły, dużo śmieci. 
Kto Ma DBać o to MieJSce?

Jacek Gałuszka na bieżąco robił zdjęcia przepełnionych koszy na Placu Zamkowym. Zdarzało się, że firma 
sprzątająca zapominała o tym miejscu
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Katarzyna Bielec z UM OŁAWA wyjaśniła sprawę i obiecała, że problem będzie rozwiązany. Zaapelowała też 
do mieszkańców o wrzucanie do tych kubłów tylko małych śmieci, a nie worków z domowymi odpadami. 
Dzień po naszej interwencji miejsce zmieniło się na lepsze. Wszystkie kosze były opróżnione
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Pożegnanie z MUNDUREM 
po 26 latach służby

Edward Janczak pożegnał się z mundurem i wkracza w nowy etap życia
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Masz kredyt 
we frankach?

POROZMAWIAJ 

Z PRAWNIKIEM

ZADZWOŃ 

513 513 818

www.lexi.com.pl
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OŁAWA 
Nowy etap 

Aspirant sztabowy 
Edward Janczak z dro-
gówki zakończył swoją 
przygodę z policją

Po 26 latach odchodzi 

na emeryturę. 20 maja 
pracujący z nim podzię-
kowali za wspólną służ-
bę. Asp. sztab. Janczak 
zaczynał od Oddziałów 
Prewencji we Wrocławiu, 
później pracował jako 
dzielnicowy w Komisa-
riacie Policji Wrocław 
Stare Miasto. Kolej-
nym etapem była służba 
w Ogniwie Patrolowo 
Interwencyjnym oraz 
w Zespole ds. Wykroczeń 
w Komisariacie Policji 
w Jelczu-Laskowicach. 
Przez ostatnie 6 lat służ-
by był funkcjonariuszem 
Ogniwa Ruchu Drogowe-
go w Oławie.

Pełniący obowiązki 
pierwszego zastępcy ko-
mendanta powiatowego 
Policji w Oławie, nad-
komisarz Wojciech Mać-
kowski podziękował po-
licjantowi za nienaganną 
i rzetelną służbę. - Nie 
jest to pożegnanie, lecz 
zakończenie pewnego 
etapu życia - powiedział. 
- Życzę pomyślnego okre-
su adaptacji do roli eme-
ryta oraz długiego korzy-
stania z uroków emerytu-
ry. Do życzeń dołączyli 
się koledzy i koleżanki 
z KPP w Oławie.

(AH)
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OŁAWA 
Ważna chwila 

Mundur strażacki jest sym-
bolem męstwa, ofiarności 
i niezawodności - te słowa 
pojawiają się ostatnio 
bardzo często. 30 lat temu 
powstała Państwowa Straż 
Pożarna. 20 maja o godz. 
10.00 odbył się uroczy-
sty apelu z okazji Dnia 
Strażaka. To była idealna 
okazja do wręczenia me-
dali, odznaczeń i nagród

Uroczystość rozpoczął ko-
mendant KP PSP w Oławie 
st. kpt. Bartłomiej Marcinów. 
Podkreślił, że jest mu nie-
zmiernie miło, ponieważ po 
trzech latach przerwy spo-

wodowanej ograniczeniami 
epidemicznymi można w tak 
licznym gronie spotkać się 
na uroczystym apelu. - To 
w pewien sposób nagroda 
za ostatni czas, gdy pande-
mia krzyżowała większość 
naszych planów i zamierzeń 
- mówił komendant. - Wszy-
scy musieliśmy się odnaleźć 
w nowej rzeczywistości i w 
znacznym stopniu przeorgani-
zować dotychczasowy sposób 
funkcjonowania. Szef straża-

ków mówił o  utrudnieniach 
w organizacji pracy, funkcjo-
nowaniu komendy i jednostek. 
Zaznaczył, że jedno się nie 
zmieniło: - Nadal wyjeżdża-
liśmy do akcji, bo przecież 
gdy człowiek jest w potrzebie, 
nie można odmówić pomocy. 
Funkcjonariusze PSP i dru-
howie OSP również mocno 
zaangażowali się w walkę 
z pandemią, działania o cha-
rakterze zabezpieczającym, 
logistycznym, a nierzadko 
też medyczne, gdy system 
ratownictwa był ogromnie 
przeciążony.

To po prostu była ich co-
dzienność. Marcinów kilka 
razy podkreślał, że jest ogrom-
nie wdzięczny wszystkim 

strażakom za aktywny udział 
w tych działaniach. Co miał 
na myśli? Przede wszystkim 
akcje związane z dystrybu-
cją materiałów ochronnych, 
z działaniami informacyjnymi, 
z pomocą osobom przebywają-
cym na kwarantannie, z pomo-
cą w akcji szczepień. - Zostały 
przeprowadzone z pełnym 
zaangażowaniem - powiedział. 
- Oczywiście nasze działania 
w tym okresie to nie tylko 
pandemia, to także codzienna 
strażacka służba, gaszenie po-
żarów, likwidowanie skutków 
wypadków i innych zagrożeń. 
Tutaj również strażacy pora-
dzili sobie wspaniale i god-
nie zapracowali na szacunek 
lokalnego społeczeństwa. To 

warte podkreślenia szczegól-
nie dzisiaj, ponieważ w tym 
roku obchodzimy 30-lecie 
powstania Państwowej Straży 
Pożarnej. Od tylu lat wszyscy 
strażacy pracują na uznanie, 
jakim obdarza nas społeczeń-
stwo. To szmat czasu, w któ-
rym nasza formacja przeszła 
istotne przeobrażenia. Zmienił 
się zakres działań, sprzęt, 
zwiększył się profesjonalizm, 
ale nie zmienili się ludzie, 
którzy stanowią podstawę tego 
wszystkiego. W dniu naszego 
święta chciałbym serdecznie 
wszystkim strażakom po-
dziękować! Dziś ci wszyscy 
wyróżnieni, awansowani, na-
grodzeni są wizytówką straży 
pożarnej.

W uroczystościach wzię-
li udział również: zastępca 
komendanta wojewódzkiego 
PSP st. bryg. Bogusław Brud, 
samorządowcy, poseł na Sejm 
RP Paweł Hreniak, przedstawi-
ciele służb i instytucji współ-
pracujących ze strażakami oraz 
emerytowani strażacy. Z okazji 
30-lecia powstania Państwowej 
Straży Pożarnej komendant 
st. kpt. Bartłomiej Marcinów 
wyróżnił pamiątkowym me-
dalem byłych komendantów 
rejonowych i powiatowych 
Państwowej Straży Pożarnej 
w Oławie oraz starostę, burmi-
strzów i wójtów gmin.

TEKST I FOT.: 

AGNIESZKA HERBA 

powiatowa@gmail.com

30 lat od powstania PSP. 
Godnie ZAPRACOWALI na uznanie!

Pamiątkowe zdjęcie uczestników Dnia Strażaka
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Złotym Znakiem Związku Ochotniczych Straży Pożarnych RP 
odznaczony został Jan Zawadzki. To był wzruszające moment. 
Emerytowany strażak przyjechał na wózku inwalidzkim, ale wstał, 
kiedy wręczano mu odznaczenie

Trafi ony prezent od Jelcza-Laskowic

BRĄZOWĄ ODZNAKĘ „ZASŁUŻONY DLA OCHRONY 
PRZECIWPOŻAROWEJ” otrzymali: 

st. kpt. Kamil Waliszewski 
kpt. Michał Wójtowicz

ZŁOTYM ZNAKIEM ZWIĄZKU OCHOTNICZYCH 
STRAŻY POŻARNYCH RP odznaczony został: 

dh Jan Zawadzki
ZŁOTYM MEDALEM ZA ZASŁUGI 

DLA POŻARNCTWA zostali odznaczeni:
dh Grzegorz Bubała

dh Daniel Jaskot
dh Dorota Jędruszek

dh Bartłomiej Marcinów
dh Janusz Matusik
dh Jolanta Szulżyk 

dh Marta Znamirowska 
SREBRNYM MEDALEM ZA ZASŁUGI 
DLA POŻARNCTWA zostali odznaczeni:

starosta oławski Zdzisław Brezdeń
dh Tomasz Buszczak

dh Dawid Dawidowicz
dh Piotr Książkiewicz

dh Tomasz Maj
dh Paweł Meszczyk
dh Jacek Sękowski

dh Wojciech Stachowiak
dh Piotr Zdanowicz

BRĄZOWYM MEDALEM ZA ZASŁUGI 
DLA POŻARNCTWA zostali odznaczeni:

dh Wojciech Cisiński
dh Tomasz Fajter

dh Mateusz Haczkiewicz
dh Daniel Kawałko

dh Marek Kott
dh Marcin Opoń

dh Arkadiusz Próchnicki
dh Damian Słoma

dh Damian Surowiak
Odznakę „STRAŻAK WZOROWY” otrzymali:

dh Marcin Kubik - OSP Bystrzyca
dh Wojciech Gogola - OSP Bystrzyca

dh Przemysław Stachowski - OSP Minkowice Oławskie
dh Robert Dziedzic - OSP Minkowice Oławskie
dh Łukasz Rudnicki - OSP Minkowice Oławskie
dh Artur Jarosławski - OSP Minkowice Oławskie

dh Karol Kawałko - OSP Minkowice Oławskie
dh Konrad Paliński - OSP Minkowice Oławskie

dh - Krzysztof Dądela - OSP Oława
dh Andrzej Frysztak - OSP Oława

dh Maciej Wolski - OSP Oława 
dh Grzegorz Skubowiak - OSP Siecieborowice

dh Eryk Fajter - OSP Wójcice
dh Maciej Kuźma - OSP Wójcice
dh Mateusz Głąb - OSP Wójcice

AWANSE
Stopień starszego brygadiera otrzymał: 

bryg. Krzysztof Gielsa - zastępca komendanta powiatowego. 
Uroczyste wręczenie aktów nadania stopnia odbyło się podczas 

Wojewódzkich Obchodów Dnia Strażaka we Wrocławiu.
Stopień kapitana otrzymali:

mł. kpt. Tomasz Woźnica - zastępca dowódcy JRG,
mł. kpt. Artur Wójcik - zastępca dowódcy zmiany,

Stopień młodszego kapitana:
asp. Dominik Broszczak - dowódca zastępu
asp. Krzysztof Dądela - dowódca zastępu

Akty nadania stopnia zostały wręczone strażakom podczas 
Centralnych Obchodów Dnia Strażaka, które odbyły się 6 maja 

w Warszawie.
Stopień starszego aspiranta:

asp. Krzysztof Messyasz - starszy dyżurny stanowiska 
kierowania,

Stopień ogniomistrza:
mł. ogn. Mieczysław Boruń - starszy ratownik kierowca,

mł. ogn. Arkadiusz Jakubowski- starszy ratownik kierowca,
mł. ogn. Szymon Koszykowski - starszy ratownik kierowca,

mł. ogn. Ireneusz Kott - ratownik kierowca,
mł. ogn. Marcin Opoń - starszy technik sztabowy,

mł. ogn. Michał Ostaszyk - starszy ratownik kierowca,
mł. ogn. Jacek Sękowski - starszy ratownik kierowca,

mł. ogn. Wojciech Stachowiak - starszy ratownik kierowca,
Starosta oławski za działalność na rzecz ochrony 

przeciwpożarowej i wykonywanie obowiązków w ramach 
Powiatowego Centrum Zarządzania Kryzysowego nagrodą 

pieniężną wyróżnił:
mł. bryg. Dorotę Jędruszek

st. asp. Krzysztofa Messyasza
asp. Adama Dumańskiego

st. ogn. Martę Znamirowską
ogn. Marcina Oponia

LISTA WYRÓŻNIONYCH 
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POWIAT 

23 maja w Godzikowicach 
przeprowadzono ćwiczenia 
sprawdzające powiatowy 
plan ratowniczy pod 
kryptonimem Gaz 2022

O scenariuszu opowiedział 
nam bryg. mgr inż. Krzysz-
tof Gielsa: - Podczas robót 
ziemnych operator koparki 
uszkodził gazociąg wysokie-
go ciśnienia, doszło do jego 
zapalenia, w efekcie jedna 
z osób będąca w pobliżu zosta-
ła ranna i ma oparzenia ciała. 
Operator zadzwonił pod numer 
alarmowy, informując o całym 
zdarzeniu. Pierwsze jednostki 
rozpoczynają od gaszenia 
pożaru i zabezpieczenia po-
szkodowanego. Pożar zaczyna 
się rozwijać, mamy zachodni 

kierunek wiatru, co sprawia, że 
pożar przesuwa się w kierunku 
lasu. Dowódca musi podjąć 
kolejne decyzje i wezwać do-
datkowe jednostki oraz grupę 
ratownictwa chemiczno-eko-
logicznego. Ze względu na gaz 
jest konieczność wydzielenia 
strefy zagrożonej wybuchem. 
Służby Gaz Systemu będą 
testować swoje sposoby łącz-
ności i zabezpieczenia gazo-
ciągów, a my chcemy przećwi-
czyć podawanie wody na dużą 
odległość, ponieważ woda, 

którą mamy w samochodach, 
z pewnością nie wystarczyłaby 
na ugaszenie terenu leśnego. 
Jeśli pożar nie zostanie szyb-
ko uchwycony, to zacznie się 
bardzo niebezpiecznie roz-
wijać. Około kilometra dalej 
jest Psarski Potok, z którego 
będziemy próbowali pobrać 
wodę. Sprawdzimy, czy to się 
uda, czy nasze pompy na to 
pozwolą. Sytuacja się rozwija, 
na początku jest mało ludzi, 
a dużo rzeczy do zrobienia, 
więc można mieć wrażenie 

chaosu. W miarę przybywania 
kolejnych zastępów, dowódca 
będzie dzielił teren na odcinki 
bojowe. Łącznie w ćwicze-
niach czynnie uczestniczy 
około 70 osób, w tym także 
przedstawiciele służb zaprzy-
jaźnionych oraz Gaz Systemu. 

Zastępca komendanta po-
wiatowego PSP w Oławie 
wyjaśnił, że temat tych ćwi-
czeń pojawił się już dwa lata 
temu, w 2020 roku, gdy od-
bierano nowy gazociąg wyso-
kiego ciśnienia, przechodzący 
przez teren powiatu oław-
skiego. Strażacy z komendy 
powiatowej co roku muszą 
przygotować ćwiczenia (z 
powodu pandemii była dwu-
letnia przerwa), sprawdzające 
współpracę większej liczby 
jednostek, więc stwierdzi-
li, że dobrze byłoby poznać 
w akcji służby Gaz Systemu. 
Co prawda ewentualne awarie 
dotyczą raczej starszych ga-
zociągów, ale sam fakt spraw-
dzenia się w tego typu akcji 
był wartościowy i pokazał, 
że nie wszystko zawsze idzie 
gładko. Faktycznie można 
było zaobserwować chaos, 
o którym wspominał bryg. mgr 
inż. Gielsa. Ponadto pobranie 
wody z Psarskiego Potoku 
i przepompowanie je w miej-
sce pożaru zajęło zdecydowa-
nie więcej czasu, niż można 
się było tego spodziewać. Po 
to są jednak ćwiczenia, by 
w przypadku faktycznego za-
grożenia, zareagować spraw-
niej i zorganizować całą akcję 
z pominięciem popełnionych 
wcześniej błędów. 

***
Zanim przystąpiono do 

działań, zebranych podczas 
odprawy powitał komendant 

powiatowy PSP w Oławie 
st. kpt. mgr inż. Bartłomiej 
Marcinów: - Widzimy się 
na ćwiczeniach po dłuższej 
przerwie, spowodowanej pan-
demią, która wiele rzeczy 
nam pokrzyżowała. Mamy 
w końcu okazję, by normalnie 
funkcjonować i sprawdzić 
w praktyce założenia, które 
przyszykowaliśmy. Witam 
wszystkich obecnych - starostę 
Zdzisława Brezdenia, pełnią-
cego obowiązki wójta gminy 
Oława Henryka Kuriuatę, 
pracowników Gaz Systemu, 
Lasy Państwowe, policjantów, 
grupę chemiczną z Wrocławia, 
strażaków z komendy w Ole-
śnicy, którzy wspierają nas 
jako rozjemcy, no i wszystkich 
strażaków z powiatu oławskie-
go, zarówno z Państwowej 
Straży Pożarnej, jak i z OSP. 
Życzę wam, żeby ćwiczenia 
przebiegły bezpiecznie, by 
obyło się bez wypadku i by-
śmy mogli wyciągnąć jak naj-
więcej wniosków. Na pewno 
nie wszystko nam wyjdzie, bo 
zwykle jest tak, że nie da się 
wszystkiego zrobić idealnie. 

Ale będziemy mieli materiał, 
by pracować i z pewnością 
z pożytkiem go wykorzystamy. 

- Dobrze, że ćwiczenia znów 
się odbywają - mówił starosta 
Zdzisław Brezdeń. - Faktycz-
nie przebiega tu bardzo ważna 
magistrala gazowa, może się 
na niej zdarzyć awaria i mam 
nadzieję, że takie ćwiczenia 
pomogą służbom lepiej za-
reagować, gdyby musieli się 
mierzyć z realnym zagroże-
niem. Życzę bezpiecznych 
ćwiczeń, szybkiej i sprawnej 
pracy. Dziękuję wszystkim, 
którzy tę akcję przygotowali. 

Głos zabrał także pełniący 
obowiązki wójta gminy Oława 
Henryk Kuriata: - Burmistrzo-
wie, prezydenci i wójtowie 
podpisują dokumenty zwią-
zane z zarządzaniem kryzy-
sowym. Cieszę się, że to, co 
zostało zapisane na papie-
rze, można dziś wypróbować 
w praktyce. Powtórzę to, co 
powiedział pan starosta - niech 
cała akcja będzie bezpieczna!

TEKST I FOT.: KAMIL TYSA 

ktysa@gazeta.olawa.pl

Płonący gazociąg, ranny pracownik 
i Pożar lasu. Na szczęście to tylko ćwiczenia

Akcję trzeba było odpowiednio skoordynować W pierwszej kolejności należało się zająć poszkodowanym

Rozszczelnienie gazociągu wymaga zaangażowania specjalnych służb
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- Dlaczego chcecie zmie-
nić Dni Koguta na Dni Mia-
sta Oławy? - pytam znajome-
go radnego.

- My?!
- Święto miejskie, podob-

nie jak herb miasta czy jego 
fl aga, opisane jest w statucie 
miasta jako Dzień Koguta, 
a teraz ta nazwa wypierana 
jest przez nową - Dni Mia-
sta Oławy. Statut miasta 
zatwierdza Rada Miejska, 
więc pytam, skąd te zmiany 
i kiedy zmieniliście statut? 

- Ale ja nic nie wiem...
                *

To może inaczej. 
Zadzwonił do mnie Seba-

stian Kotwicki, szef lokalnej 
fi rmy zajmującej się między 
innymi doradztwem rekla-
mowym, i poprosił, abyśmy 
wyrzucili słowa „Dni Ko-
guta” z tekstów o miejskim 
święcie, bo - jak twierdził 
- już za rok herbowego ptaka 
ma nie być w nazwie. Kiedy 
pytam, dlaczego to właśnie 
on mi o tym mówi, a nie 
szefowa Centrum Sztuki, 
organizującego corocznie to 
święto, od którego mieliśmy 
wszystkie materiały wła-

śnie z kogutem w nazwie, 
słyszę: „bo wcześniej ona 
jeszcze tego nie wiedziała, 
a dowiedziała się dopiero 2 
dni temu”. Gdy pytam, dla-
czego nie podoba się kogut, 
słyszę coś o nowej fundacji 
i wiele trudnych słów typu 
„rebranding” czy „spójny 
komunikat”, z czego nie-
wiele rozumiem, ale dociera 
do mnie jeden argument, że 
rzekomo artyści nie chcieli 
w Oławie wystąpić, bo... 
kojarzyli imprezę ze świętem 
drobiarskim. 

Koguta z ofi cjalnie otrzy-
manych od Centrum Sztuki 
materiałów nie usunęliśmy, 
ale parę dni potem faktycznie 
z tej samej lokalnej fi rmy do-
staliśmy od pani Joanny, ty-
tułującej się mianem „dorad-
ca biznesowy”, informację 
o święcie miejskim zwanym 
DNI MIASTA OŁAWY, a je-
dynie malutkimi literkami, że 
to Dni Koguta. Czyli jednak 
coś jest na rzeczy. Co? Na 
razie nie wnikam, bo tym się 
wkrótce zajmiemy osobno. 
Chcę jednak odnieść się do 
samej idei. 

* Po pierwsze - to radni 
decydują o statucie miasta, 

więc nie wyobrażam so-
bie, aby bez ich zgody ktoś 
rozpoczął tzw. rebranding, 
czyli zmianę nazwy/marki 
lokalnego święta, jeśli wiąże 
się to ze zmianą statutu. 

Oczywiście dopuszczam 
taką myśl, że jednak mam tej 
wyobraźni za mało i decyzję 
u nas podejmuje kto inny, kto 
inny ją realizuje, a jeszcze 
kto inny fi rmuje.

* Po drugie - pierwszy 
raz słyszę, aby znani artyści 
szerokim łukiem omijali Dni 
Koguta z powodu konotacji 
drobiarskich. Chyba, że są to 
ci sami artyści, którzy nigdy 
nie wystąpią w krakowskiej 
Piwnicy pod Baranami z oba-
wy o powiązania z przemy-
słem futrzarskim, serowym, 
tudzież mięsnym w dziale 
baranina. 

* Po trzecie - moim zda-
niem spójny komunikat jest 
następujący: Powiat oławski 
ma w herbie białego koguta 
na czerwonym tle, co jest 
historycznie uzasadnione 
(poszukajcie sobie źródła, 
kto nie wie), stolica powia-
tu, czyli Oława, ma w her-
bie takiego samego koguta, 
w związku z czym święto 

miejskie, jak głosi statut mia-
sta, to Dzień Koguta, a zna-
nymi i rozpoznawalnymi 
imprezami lokalnymi są Bieg 
Koguta czy Rajd Koguta. 
Wspomnę jeszcze ofi cjalny 
znak grafi czny (logo) miasta 
- to właśnie kogut z hasłem 
„Oława - dobry kierunek”. 
I to jest spójne.

* Po czwarte - nazwa Dni 
Miasta Oławy to masło ma-
ślane. Nie ma wątpliwości, że 
Dni Oławy (jak było za PRL) 
są świętem miasta, bo Oława 
to przede wszystkim miasto 
- mówiąc „jadę do Oławy” 
nie trzeba nic dodawać, aby 
komunikat był pełny. Gdyby 
chodziło mi o gminę Oła-
wa, aby być precyzyjnym, 
musiałbym dorzucić słowo 
„gmina”. Gdyby więc gmina 
chciała nazwać swoje święto, 
to powinno się ono nazy-
wać Dni Gminy Oława, aby 
wykluczyć nieporozumie-
nia. W przypadku miasta to 
niepotrzebne, zresztą mamy 
analogicznie Dni Warszawy, 
Dni Krakowa, Dni Gorzowa, 
Dni Świdnicy itp. Dodawanie 
słowa „miasto” jest zupełnie 
niepotrzebne, a może do-
wodzić zbytniego przywią-

zania do mowy urzędniczej 
bądź jakichś zakorzenionych 
kompleksów prowincjusza. 
Oczywiście zawsze mogłoby 
być jeszcze gorzej, choć for-
malnie w zgodzie z zapisem 
urzędowym, że mamy np. 
„Dni Gminy Miasto Oława”, 
podobnie jak jest „Statut 
Gminy Miasta Oława”. Chy-
ba jednak nie o takie kosz-
marki nam chodzi...

* Po piąte - gdy o zmia-
nach w nazwie lokalnego 
święta napisaliśmy na portalu 
TuOlawa.pl nikt z przedsta-
wicieli władz nie zaprote-
stował, nikt nie zaprzeczył, 
że takie zmiany mają się 
dokonać. Nikt też nie po-
kusił się o wytłumaczenie 
mieszkańcom, o co w tym 
wszystkim chodzi, dlaczego 
te zmiany, po co, dla kogo itp. 

W jednym z komentarzy 
pod owym postem zauważy-
łem za to wpis pani Joanny, 
o tym samym nazwisku, co 
owa doradczyni biznesowa 
z lokalnej fi rmy, związanej 
z rebrandingiem (uczę się, 
a co!), która napisała tak (pi-
sownia oryginalna): - Bardzo 

dobrze że impreza nazywa 
się dni miasta olawy bo dni 

koguta jakoś tak nie bardzie 
mi leżało...

Czyli o to chodzi? 

PS

Informacja z przeszłości, że 
podczas miejskiego święta 
oławianie - jako jedyni w Pol-
sce - tworzą lokalną tradycję 
wybierając wzorzec herbu 
swojego miasta, trafi ła do mo-
nografi i Oławy pod redakcją 
profesora Matwijowskiego. 
Obawiam się, że wizyta 
Grubsona nie zasłuży na taką 
wzmiankę... 
A teraz serio - oczywiście 
miasto ma prawo zrobić z wła-
snym świętem wszystko. 
tyle że Oława to mieszkańcy 
i to oni, poprzez swoich rad-
nych, powinni o tym decydo-
wać, zwłaszcza gdy wiąże się 
to ze zmianą statutu miasta, 
czyli naszej lokalnej konsty-
tucji. to prawda, że ostatnio 
zagęszczenie „herbowego 
koguta” podczas Dni Koguta 
było znikome, więc o budowa-
niu lokalnej tradycji, o inte-
gracji wokół miejskiego herbu 
i tak raczej nie było mowy, ale 
czy to znaczy, że nijaką w tym 
względzie zawartość trzeba 
teraz określać równie nijaką 
nazwą?

JErZY KAMińSKi

Duże chłopy, a siedzie-
liśmy i ryczeli jak bobry. 
Wszystko przez Japycza 
oczywiście. Zaczęło się 
niewinnie. Hadziuk przy-
niósł butelkę koniaku, żeby 

poświętować uratowanie 
obrońców Azowstalu. Tyle 
tygodni bronili miasta, po-
wstrzymali ruską inwazję, 
dając czas innym na prze-
grupowania, że zasługują, 

by żyć. No więc cieszyli my 
się, że ranni w szpitalu, że 
resztę niedługo wymienią 
na jeńców, tylko Japycz 
czemuś ponury. Ale tak po-
nury, że nawet Michało-
wa tak nie potrafi. Trzeba 
było po męsku przyjąć do 
wiadomości i nie ruszać, 
bo wiadomo, że są smutki, 
których lepiej nie dotykać. 
Ale ciekawość zwyciężyła 
i Solejuk zapytał, czemu 
się nie cieszy. Bo pamiętam 
proces szesnastu - odpowie-
dział Japycz. Japycz, wia-
domo, naprawdę stary jest, 
ale łeb jak szafa i wszystko 
pamięta. Co akurat czasem 
nieszczęśliwa przypadłość 
jest, bo złe rzeczy tak samo 
pamięta jak dobre. Zwykli 
ludzie mają tę umiejętność, 
że pamiętają same dobre, 
oczywiście najchętniej o so-
bie: jak to bramkę w szko-
le się strzeliło, pocałunek 
z najładniejszą dziewczyną 
pod remizą, pierwszy płacz 
dziecka w ramionach matki, 
30 złotych wygrane w toto-
lotka i takie tam. A Japycz 
pamięta wszystko. No niech 
by se pamiętał, ale po co 

o tym mówić? Ja wiem, So-
lejuk zapytał, ale mógł prze-
cież Japycz skłamać, że go 
ząb boli. Ale nie. Dokładnie 
nam opowiedział, jak to było 
z szesnastu przywódcami 
Polski Podziemnej porwany-
mi do Moskwy na pokazowy 
proces. Na rozmowy przy-
szli zwabieni obietnicami 
zaprzestania represji, a Mo-
skal, zamiast gadać, areszto-
wał, do Moskwy wywiózł, 
część zamordował, część 
na więzienie skazał. Takie 
to obietnice moskiewskie. 
I Japycz mówi, że z chło-
pakami z Azowstala będzie 
tak samo. Putin sukcesu 
potrzebuje, a że nie ma, to 
oszuka. Bezpieczeństwo 
chłopakom zagwarantował, 
a teraz proces pokazowy 
zrobi, że niby taki sukces ma, 
że nazistów pod sąd stawia. 
A jacy oni naziści? Ojczyzny 
bronili, ot co.

 Początkowo my nie 
uwierzyli. No bo jak to tak? 
Ale Japycz, psiajucha, na 
wszystko odpowiedź miał. 
Jak on te daty i fakty pamię-
ta, to nie wiem, ale co jeden 

R
EK

lA
M

A

N a s z e  W i l k o w y j e . 

R o z m o w y  o   z m i e r z c h u .

Azowstal
to gorszy. Więc co zostało? 
Płakaliśmy. Nad niesprawie-
dliwością świata. Nad straco-
nym życiem. Nad brakiem 
szacunku dla bohaterstwa. 
Nad brakiem szacunku dla 
świata i ludzi. Nad bezsil-
nością naszą. Ale najbardziej 
nad tym, że i ci, co mogą, nic 
nie zrobią. Bo przekupieni, 
bo gdzieś mają wszystko, co 
ich nie dotyczy, bo choć niby 
postępowi i za pokojem, to 
tak naprawdę żadna wojna 
im nie przeszkadza, byle 
daleko była. Japycz przez 
te wszystkie lata pół świata 
zwiedził, a najwięcej czasu 
u Francuzów i Niemców 
się napracował. Duże na-
rody, mówi, tylko z innymi 
dużymi gadać chcą. Reszta 
dla nich nieistotna. Ale co 
to duży naród, pytam, bo 
tych Ukraińców więcej niż 
Hiszpanów i niewiele mniej 
niż Włochów. A Japycz 
mówi, że te wielkie narody 
to takie, co imperia miały. 
Co przez stulecia napadały 
słabszych i z tego zrobiły się 
wielkie. Więc słabszy może 
być większy, bo ta Ukraina 
przecież od Niemców sporo 
większa, ale jak nie miał 
kiedyś kolonii i nie gnębił in-
nych narodów, to do dużych 
się nie zalicza.

 Nam się zdawało, że gnę-
bienie słabszych to powód do 
wstydu, ale się okazuje, że 
to tylko w mikro skali, czyli 
na przykład w Wilkowyjach, 
a w wielkiej polityce - prze-
ciwnie. Im więcej żeś podbił, 
pomordował, zamęczył - tym 
powód do chwały większy 
i że w ludziach w imperiach 
coś takiego jest, że za tym tę-
sknią. I jak sami nie mogą już 
podbijać, bo w dzisiejszym 
świecie nie wypada, to po 
cichu zazdroszczą tym, co się 
nie przejmują współczesnym 
światem i nadal mordują ile 
wlezie i kiedy im się zachce. 
I dlatego Niemce i Francuzi 
tak się w tej Rosji kochają.

 Płakali więc my nad 
chłopcami z Azowstalu, co to 
ich zaraz mordować będą, ale 
i nad światem, że tak urzą-
dzony kijowo jest i że nic na 
to nie poradzisz pijąc koniak 
na ławeczce w Wilkowyjach. 
I doszli my do wniosku, że 
nie jest tak źle, że ta nasza 
Polska żadnych kolonii nie 
miała i że o żony i dzieci tych 
z Azowstalu zadbać trzeba, 
bo w zdradzie najgorsze jest 
nie to, że zdradzeni giną, ale 
że ich rodziny zostają z tą 
zdradą na całe życie.

PIETREK

Wstępniak, czyli... ...zarżną nam koguta?
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OŁAWA
Jubileusz 

Wierszem, tańcami 
i piosenkami, z dużą 
dawką humoru 
i ogromnym dystansem 
do swojego wieku oraz 
wynikających z niego 
słabości. Tak swój szósty 
jubileusz działalności 
uczcili seniorzy z klubu 
„Parnas”

Zaproszonych gości oraz 
członków klubu przywitała 
jego koordynatorka Halina 
Gardzilewicz - przypomniała 
historię powołania klubu, któ-
ry powstał z inicjatywy władz 

miasta w ramach projektu 
„Pora dla Seniora”. - Rozpo-
częliśmy działalność w marcu 
2016 roku pełni obaw, czy po-
mysł w ogóle się przyjmie, czy 
ktokolwiek się zgłosi i pomysł 
chwyci - przyznała. - Zaczęło 
się od 20 osób, stopniowo ich 
liczba wzrastała, aż doszło do 
blisko 60, więc zaistniała pilna 
potrzeba rozdzielenia grupy. 
Powstał drugi klub seniora 
z siedzibą przy ul. Młyńskiej. 
My zostaliśmy tutaj, czyli 
w klubie „Parnas”, pod jego 
nazwą i czujemy się tu bardzo 
dobrze. 

Koordynatorka dodała, 
że obecnie po przejściach, 
jakie spowodowała pande-

mia, a następnie wojna na 
Ukrainie, klub liczy ponad 
20 członków. 

Czym się zajmują? - Tym, 
co wynika z potrzeb. Tym, 
co lubimy, bo możemy tu 
realizować swoje zaintereso-
wania, i tym, na co pozwa-
lają nam możliwości, bo nie 
wszystko, co byśmy chcieli, 
jest możliwe - dodała pani 
Halina, po czym zaanonso-
wała dorobek prac seniorów, 
które przygotowano w formie 
wystawy wokół sali. Wśród 
nich męski i żeński strój 
huculski, który wykonali 
w sierpniu ubiegłego roku na 
konkurs regionalny i zdobyli 
pierwsze miejsce. Wśród prac 
znalazła się też wystawa zdjęć 
opowiadająca o działaniach 
podejmowanych przez se-
niorów i ich przebiegu. Klub 
od początku współpracuje 
bowiem z różnego rodzaju 
instytucjami, organizacjami, 
które bardzo często wspierali 
i wspierają, np. szyjąc dla 
nich śliniaki czy woreczki 
sensoryczne. To także senio-
rzy jako jedni z pierwszych 
w mieście podjęli na początku 
pandemii inicjatywę uszycia 
dla mieszkańców ponad ty-
siąca maseczek. Jeżeli chodzi 
o działania ściśle w klubie 
i dla siebie najczęściej zajmu-
ją się rękodziełem, któremu 
zawsze przyświecają trzy 
zasady. Ma być estetycznie, 
praktycznie i ekologicznie. 

Najbardziej jednak kochają 
tańczyć. Jak bardzo i co z tego 
wychodzi, można było zoba-
czyć podczas jubileuszu, gdy 
dali pokaz swoich umiejętno-
ści. Nie tylko tanecznych, ale 
też wokalnych, recytatorskich 
i literackich. Niejeden by 
się zdziwił, jak dużo seniora 
może być w „Lokomotywie” 
Juliana Tuwima. Wystarczy 
tylko odrobina dystansu do 
siebie i swoich słabości.

Jak to na jubileuszach bywa, 
przed tortem był czas na po-
dziękowania, które popłynęły 
w kierunku władz miasta, 
opiekunów klubu, a także 
szefa spółdzielni mieszkanio-
wej „Odra”, która udostępnia 
seniorom lokal. - Uważam, że 
decyzja, która dzięki państwu 
i państwa zaangażowaniu 
została podjęta, była słuszna 
i fajna - powiedział burmistrz 
Tomasz Frischmann dziękując 
osobom, które się w to zaanga-
żowały, oraz seniorom za ich 
działalność i zaangażowanie. 
- Klub nie istniałby, gdyby nie 
to miejsce, które od lat łączy 
oławian, ale najważniejsi je-
steście wy, panie i panowie, to 
dzięki wam ten klub istnieje. 
Zawsze przychodzę tu z ra-
dością. Tu zawsze jest dużo 
sympatii, uśmiechu, wsparcia. 
I można porozmawiać. Widzę, 
że jest potrzeba, by kluby 
seniora w Oławie się rozwi-
jały, więc zgodnie z obietnicą, 
którą kiedyś złożyłem, będzie 
w Oławie trzecie miejsce 

dedykowane seniorom. Jest 
już realizowane w budynku 
starego sądu. Jako miasto 
założyliśmy, że po wybudo-
waniu tego klubu i wspólnym 
jego urządzeniu oddamy wam 
klucze i to wy zadecydujecie, 
co tam będzie i jak to będzie 
wyglądać. To będzie wasze 
miejsce, wasza przestrzeń i je-

stem przekonany, że to będzie 
dobrze wykorzystane miejsce. 

Podziękowania i gratulacje 
seniorom przekazał też prezes 
SM „Odra” Lucjan Mróz.

TeksT i foT. 

WiOLETTA KAMińSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

6 lat Klubu Seniora „Parnas”

Halina Gardzilewicz poprowadziła spotkanie jubileuszowe  
i prezentowała prace wykonane przez seniorów

Klub Seniora „Parnas” świętuje jubileusz 6-lecia

Spotkanie jubileuszowe rozpoczęło się polonezem
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OŁAWA 
Obiecują, że naprawią 

Pan Michał zgłosił redakcji 
problem z uszkodzonym 
budynkiem. Elementy 
spadają na ulicę. Prosi 
o interwencję, aby nie 
doszło do tragedii. Co na 
to zarządca?

Mieszkaniec budynku przy 
Placu Zamkowym 25 napisał 
do redakcji rano 23 maja.  
- Jakiś czas temu oderwał się 
kawałek góry budynku - re-
lacjonuje. - Do dziś zarządca 
nie robi z tym nic. Jedynie 
dwa razy obijali ten kawałek 
budynku. Ciągle przy wejściu 
odpadają cegłówki. Z żoną 
i dziećmi musimy przebiegać 
przez te wejścia, bo to się 
dzieje z dwóch stron. Od ko-
ścioła śś. Ap. Piotra i Pawła 
oraz od podwórka - tam gdzie 
jest punkt nadawania paczek. 
Moim zdaniem skończy się to 
czyjąś śmiercią. Gdy dzwo-
nimy do zarządcy, zawsze 
z żoną słyszymy, że nasza 
wspólnota jest zadłużona i nie 
posiada funduszy, aby zwal-
czyć dany problem. 

Pan Michał mówi, że wy-
słał zarządcy zdjęcia i opis, 
jednak nie było natychmia-
stowej reakcji, dopiero po 
kilku tygodniach na miejsce 
podjechało auto z podnośni-
kiem, pracownicy zbili tynk. 
Mieszkaniec twierdzi, że nic 
to nie dało, bo kawałki cegieł 
wciąż lecą na ulicę. - Podobnie 
jest z dachem, bo obsuwają 
się dachówki - dodaje zbul-
wersowany. - Mieszkamy na 
poddaszu, więc widzimy, co 
się dzieje...

Co na to zarządca? Mail 

z opisem sytuacji wysłaliśmy 
do Bronisława Paszyńskiego, 
którego wspólnota zarzą-
dza tym miejscem. Szybko 
zareagował. Oddzwonił po 
15 minutach. Wyjaśnił, że 
w ubiegłym tygodniu rozpo-
częto prace z jednej strony 
budynku, ale to nie koniec. 
- Została nam jeszcze jedna 
ściana, ta od strony ulicy, 
ale żeby to zrobić, musimy 
wstrzymać ruch - wyjaśnia 
szef Świata Nieruchomości 
ZNiB „Wspólnota”. - Właśnie 
idę do straży miejskiej, aby 

ustalić termin, kiedy można 
będzie to zrobić. 

Paszyński uspokaja miesz-
kańców, wyjaśnił, że na zbiciu 
tynku się nie skończy. - Fir-
ma położy w tych miejscach 
zaprawę cementową, która 
wzmocni pękające elementy, 
dodatkowo będą zamontowa-
ne uchwyty z deskami, które 
mają ochronić przed spada-
jącymi fragmentami - mówi.

A co z dachem? - Dachówki 
nie spadają, ponieważ ten 

dach miał przeprowadzony 
generalny remont. Spadają 
fragmenty samego budynku 
- dodał.

Pan Michał ripostuje. Skąd 
zarządca ma wiedzieć o da-
chówkach, skoro nie był na 
poddaszu. Fakt, że dach jest 

nowy, wcale nie oznacza, że 
dachówki nie mają prawa 
lecieć. Swoją drogą dach nie 
jest nowy, bo ma grubo po-
nad 5 lat.  Ja tutaj mieszkam 
już 5 lat.

(AH)

Mieszkaniec: - Moim zdaniem 

skończy się to cZyJąś śMiercią

Nie wygląda to dobrze, a na pewno nie jest bezpieczne. Zarządca 
obiecuje, że zabezpieczy to miejsce
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Widok od podwórka, ale problem ze spadającymi cegłówkami jest też od ulicy
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OŁAWA 

- Może ktoś ma kamerę 
w oknie i udało się nagrać 
sprawcę? - pyta syn 
właścicielki auta

24 maja (wtorek) nad ra-
nem oławianka z osiedla 
Chrobrego jak zwykle chciała 
skorzystać ze swojego auta, 
ale gdy podeszła, okazało się, 
że jedno koło stoi na cegle, 
a kamienie są pod drugim. 
Katalizator wycięty. Do zda-

rzenia doszło w okolicach 
Chrobrego 60.

- Takie aktualnie mamy 
w Oławie złodziejstwo - mówi 
syn kobiety. - Pójdę z tym 
oczywiście na policję, ale 
szanse, że kogoś złapią, pew-
nie są niewielkie. Kamery po 
sąsiedzku nie obejmują tego 
terenu. Może ktoś ma kamerę 
w oknie i zdarzenie zarejestro-
wało się?

Gdyby tak było, prosimy 
o kontakt w redakcji: redak-
cja@gazeta.olawa.pl lub 
tel.605 996 556.

(CK)

A tu nad ranem  

taki widok.  

Wycięli katalizator

Ktoś coś widział?

Oława

 16 V  - Konstanty Baranowicz  - ur. 1950

 17 V  - Irena Sęk  - ur. 1950
 17 V  - Edward Purchała  - ur. 1952
 18 V  - Zenon Rzeczewski  - ur. 1936
 18 V  - Mariusz Bednarczuk  - ur. 1965
 18 V  - Jan Salcidis  - ur. 1960

 19 V  - Bogdan Tyc  - ur. 1942
 20 V  - Krzysztof Szuwart  - ur. 1958
 21 V  - Edward Budzisz  - ur. 1944

Jelcz-laskOwice

 22 V  - Anna Piechota  - ur. 1928

Wyrazy głębokiego współczucia Rodzinie i Bliskim 
z powodu śmierci naszego kolegi 

śp. Jana Bryły 
składają koledzy z firmy 

Przedsiębiorstwo Usług Inwestycyjno-Remontowych INREM 
sp z o.o. w Oławie 

Ludwik Frischmann i Ryszard Potoczny

Życie przemija, lecz pamięć o kochanej osobie
pozostaje na zawsze w naszych sercach.

Naszej koleżance Hannie Wolf, 
Rodzinie i bliskim wyrazy głębokiego współczucia

i słowa otuchy w trudnych chwilach żałoby
z powodu śmierci 

BRATA
składają Burmistrz Oławy

Tomasz Frischmann
oraz koleżanki i koledzy z Urzędu Miejskiego

Serdeczne podziękowania krewnym, przyjaciołom znajomym, 
byłym współpracownikom oraz wszystkim, którzy wzięli udział 

w uroczystości pogrzebowej 

śp. Jana Kowalskiego 
składa rodzina
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OŁAWA 
Piękni i młodzi 

Te chwile zapamiętają 
na całe życie. Już po 
maturach, dlatego bez 
stresu

Zatańczyli poloneza i przez 
całą noc świetnie się bawili. 
To była piękna impreza, która 
pozostawiła wiele wspomnień. 
Pandemia zabrała uczniom stud-
niówki, ale po dwóch latach 
zakazów, nakazów, obostrzeń... 
znów „można korzystać z ży-
cia”. 19 maja w hotelu Jakub 
Sobieski odbył się bal maturzysty. 
Uczniowie LO nr 1 w Oławie 

w towarzystwie nauczycieli fan-
tastycznie się bawili do białego 
rana. Na pomysł zorganizowania 
tego wydarzenia wpadli rodzice, 
którzy wszystko dopięli na ostatni 
guzik. - Miała być studniówka, 
COVID nam przeszkodził - mówi 
Małgorzata Kwaśniewska, jed-
na z organizatorek balu. - Ale 
jak się ma taką ekipę rodziców 
w komitecie studniówkowym, to 
nie mogło się inaczej skończyć! 
Postanowiliśmy, że nie odpuści-
my i zorganizujemy uczniom bal, 
który zapamiętają na całe życie. 
Nie chcieliśmy pozbawiać ich 
wspomnień, bo brak studniówki 
to naprawdę przykra sprawa. 
Cieszę się, że się uparliśmy 
i zrobiliśmy po swojemu! Może 
bal maturalny to będzie nowa tra-
dycja w naszym mieście? Zabawa 
była wspaniała, oprócz uczniów 
zaprosiliśmy też dyrekcję szkoły. 
Bawiliśmy się do białego rana. 
Po imprezie słyszałam, że tak się 
podobało, że uczniowie chcieli-
by, żeby taki bal zorganizować 
jeszcze raz...                        (AH)

wyJątKowy bal 
maturzystów!

Dobry humor to podstawa
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To była udana impreza
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20 maja na placu przed 
Komendą Powiatową Państwo-
wej Straży Pożarnej w Oławie 
odbyły się uroczystości zorgani-
zowane z okazji Dnia Strażaka 
oraz jubileuszu 30-lecia 
powstania Państwowej Straży 
Pożarnej. Podczas obchodów 
wręczono odznaczenia, wyróż-
nienia i awanse zasłużonym 
funkcjonariuszom PSP

Podczas uroczystości w jed-
nostce głos zabrał wicestarosta 
Witold Niemirowski, który 
przeczytał list od przewodni-
czącego Rady Powiatu w Oła-
wie Tadeusza Kułakowskiego 
oraz Starosty Oławskiego 
Zdzisława Brezdenia skiero-

wany do Strażaków. Wicesta-
rosta złożył na ręce Komen-
danta Powiatowego Państwo-
wej Straży Pożarnej w Oławie 
starszego kapitana Bartłomie-
ja Marcinowa podziękowania 
dla wszystkich funkcjonariu-
szy PSP, druhów-ochotników 
oraz pracowników cywilnych 
i weteranów pożarnictwa za 
poświęcenie i ofi arną służbę 
w ratowaniu ludzkiego życia, 
zdrowia i mienia. Życzył nie-
wyczerpanej siły, wytrwałości 
i zrozumienia bliskich oraz 
satysfakcji, wynikającej ze 
służby bliźnim. W obchodach 
wziął udział Paweł Hreniak - 
poseł na Sejm RP. 

Starosta Oławski Zdzisław 
Brezdeń uchwałą z dnia 4 
kwietnia 2022 r. Prezydium 
Zarządu Oddziału Wojewódz-
kiego Związku Ochotniczych 
Straży Pożarnych RP woj. 

Powiatowe obchody 
Dnia Strażaka

Wicestarosta Witold Niemirowski wręcza dyplomy strażakom uhonorowanym Nagrodą Starosty Oławskiego

Szanowni pracownicy samorządowi z powiatu oławskie-
go! Z okazji Dnia Samorządu Terytorialnego przyjmijcie 
najserdeczniejsze podziękowania za pracę na rzecz rozwoju 
wspólnoty lokalnej. Wyrazy uznania należą się wszystkim 
osobom, które nie szczędziły wysiłków, aby urzeczywistniać 
ideę demokracji, współuczestniczącym w procesie decyzyj-
nym samorządów. Szczególne wyrazy uznania należą się 
samorządowcom, którzy czynili starania, aby zapobiegać 
rozprzestrzenianiu się pandemii koronawirusa, a dziś orga-
nizują skuteczną pomoc dla uchodźców z Ukrainy. Między 
innymi taka działalność dowodzi jak istotną rolę pełnią 
powiaty i gminy, bo to one wraz z administracją rządową, 
służbami odpowiedzialnymi za opiekę zdrowia, bezpie-
czeństwo i ratownictwo medyczne, muszą stawiać czoła 
tym trudnym wyzwaniom XXI wieku. Wszystkim osobom 

związanym z samorządem serdecznie dziś dziękujemy za 
dotychczasową pracę, śmiałe projekty i inicjatywy, podejmo-
wane dla wspólnego dobra. Prosimy przyjąć słowa uznania, 
za wzmacnianie poczucia przynależności do wspólnoty, 
tworzonej przez mieszkańców gmin, wchodzących w skład 
powiatu oławskiego. Kierujemy do Państwa podziękowania 
w szczególności za wytrwałe i konsekwentne działania służą-
ce poprawie warunków życia, aby nasz powiat funkcjonował 
sprawnie i był przyjazny dla mieszkańców i gości. Życzymy 
dalszych sukcesów w służbie dla dobra wspólnoty lokalnej, 
aby w centrum zainteresowania samorządów niezmiennie 
znajdował się człowiek i jego potrzeby. Podejmowane 
wysiłki niech służą jak najlepiej rozwojowi społecznemu 
i gospodarczemu, w tym także przeciwdziałaniu pandemii 
i jej skutkom, aby działania te były dostrzegane i doceniane 

przez mieszkańców. Dziś potrzeba bowiem wielkiej siły, od-
powiedzialności i mądrości w realizacji potrzeb społeczności 
lokalnych, których przedstawicielami jesteście. Niech pa-
tronka samorządowców, Święta Kinga, dopomaga zarządzać 
jednostkami samorządu terytorialnego mądrze, roztropnie 
i sprawiedliwie, przynosząc mieszkańcom nadzieję lepszej 
przyszłości. Drodzy samorządowcy - pomnażając dobro 
naszych małych ojczyzn, wpływacie na rozwój i pomyślność 
całej Polski! Za to jesteśmy Wam z głębi serca wdzięczni.

                                           Przewodniczący Rady Powiatu 
TADEUSZ KUŁAKOWSKi 

                                                                 Starosta Oławski 
ZDZiSŁAW BrEZDEń

27 maja - Dzień Samorządu Terytorialnego

dolnośląskiego odznaczony 
został Srebrnym Medalem za 
Zasługi dla Pożarnictwa.

Wśród uhonorowanych 
Strażaków jest pięciu wy-
różnionych nagrodą Starosty 
Oławskiego za duże zaan-
gażowanie na rzecz ochrony 
przeciwpożarowej i zarządza-
nia kryzysowego na terenie 
powiatu oławskiego. Są to: 

- mł. bryg. Dorota Jędru-
szek,

- st. asp. Krzysztof Mes-
syasz,

- asp. Adam Dumański,
- st. ogn. Marta Znami-

rowska, 
- ogn. Marcin Opoń. 
Święto strażaków i straży 

pożarnej, chociaż oficjalnie 
ustanowione dopiero w 2002 
r., od setek lat obchodzone 
jest w Polsce 4 maja, w dniu 
imienin patrona tej grupy za-
wodowej, św. Floriana.

Fot. Wojciech Kloczkowski
(WOKL)
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OŁAWA 
Życiowa sprawa 

Niektórzy już od 
początku roku dzwonili 
i z niecierpliwością pytali 
urzędników, kiedy ten 
program ruszy. Nie mogli 
się doczekać. I trudno 
się dziwić, bo to wielka 
szansa na spełnienie tego 
najważniejszego dla nich 
marzenia o posiadaniu 
dziecka. Na początku maja 
ruszył bardzo wyczekiwany 
program „Będziemy 
rodzicami”. Można 
dostać dofinansowanie 
na diagnostykę, wsparcie 
psychologa i zapłodnienie 
metodami pozaustrojowymi

Naczelnik Wydziału Spraw 
Społecznych i Przedsiębior-
czości Łucja Mycek-Woj-
ciukiewicz mówi, że zainte-

resowanie jest duże i bardzo 
cieszy się, że miasto realizuje 
ten program. - Jest unikalny na 
skalę Polski, dlatego że z re-

guły miasta i gminy przyjmują 
program leczenia niepłodno-

ści metodą zapłodnienia po-

zaustrojowego, my natomiast 
po rozmowach z mieszkań-

cami i stowarzyszeniami, 
które pisały do nas petycje, 
doszliśmy do wniosku, że nie 
można wybrać tylko jednej 
opcji, że trzeba przedstawić 
cały wachlarz, aby każdy 
mieszkaniec mógł wybrać coś 
dla siebie - mówi. - Problem 
bezdzietności jest naprawdę 
bardzo istotny i miasto wy-

kazało się empatią. Jeśli ktoś 
nie ma dzieci, a bardzo chce, 
to trzeba pamiętać, że jest 
to sytuacja, która rzutuje na 
stosunki społeczne, również 
te z rodziną, ze znajomymi. 
To jest ogromny bagaż nie-

jednokrotnie trudnych do-

świadczeń... Chcemy zrobić 
wszystko, aby tym ludziom 
wyjść naprzeciw.

Wnioski można pobrać na 
stronie internetowej um.o-

lawa.pl i składać je w po-

koju 27, w którym dyżuruje 
Monika Kownacka. Chociaż 
miejsce wygląda zupełnie 
zwyczajnie, to - jak zapewnia 

urzędniczka - takie nie jest. 
To specjalny pokój, w którym 
jest maksymalna dyskrecja.  
- Jeśli osoby bezdzietne wciąż 
się zastanawiają, czy tutaj 
przyjść, to zapewniamy, że 
mogą liczyć na zrozumienie 
- mówi Monika. - Nic z tego 
pokoju nie wyjdzie na ze-

wnątrz. Wszystko zostawiam 
w swojej głowie, bo przecież 
to nie są chłodne rozmowy, ci 
ludzie opowiadają mi swoje 
historie, zwierzają się. Ten 
pokój to miejsce, w którym 
można po ludzku, spokojnie 
porozmawiać. Wszystko zo-

staje między nami. 
Łucja Mycek-Wojciukie-

wicz dodaje, że wszelkie 
wnioski zazwyczaj składa się 
w urzędzie na dole, w biurze 
podawczym, a jeżeli chodzi 
o program „Będziemy rodzi-
cami”, to celowo wyznaczono 
inne miejsce. Chodzi o to, 
aby te osoby nie musiały stać 
w kolejce, a przy okazji odpo-

wiadać na pytania innych, jaki 
wniosek składają.

Kiedy podobny program 
ogłoszono w Jelczu-Lasko-

wicach, nie było żadnego za-

interesowania. Ciężko stwier-
dzić dlaczego. - W Oławie 

niemal od początku, zaraz 
po przedstawieniu i uchwa-

leniu programu na sesji Rady 
Miejskiej, zaczęły się telefony 
z prośbami o więcej infor-
macji - wspomina naczelnik 
Wydziału Spraw Społecznych 
i Przedsiębiorczości. - Tłuma-

czyłyśmy wtedy, że jeszcze 
trzeba wybrać realizatora 
zadania, że są procedury do 
spełnienia. Trzeba było ogło-

sić konkurs zgodnie z ustawą 
o świadczeniach zdrowotnych 
finansowanych ze środków 
publicznych. W lutym i mar-
cu znów były telefony, ale 
konkurs już był ogłoszony, 
więc znałyśmy terminy, za-

prosiłyśmy te osoby, które tak 
bardzo dopytują, aby składały 
wnioski na początku maja. 

Mieszkańcy Oławy, którzy 
zakwalifikują się do programu 
leczenia niepłodności, będą 
korzystali z usług wrocław-

skiej kliniki Invicta. Tu bę-

dzie prowadzona diagnostyka 
oraz realizowane metody 
zapłodnienia pozaustrojowe-

go. Dodatkowo miasto wy-

brało gabinet psychologiczny 
we Wrocławiu do udzielania 
wsparcia. Bo na to również 
przewidziano dofinansowanie. 

Zainteresowani mogą skorzy-

stać z dwóch wizyt u psycho-

loga - osobiście lub online. 
- Te rozmowy wskazują dalszy 
sposób postępowania - wy-

jaśnia urzędniczka. - To nie 
jest jeszcze zdiagnozowanie 
problemu, ale niezwykle waż-

ne - wskazanie dalszej drogi.
Żeby skorzystać z progra-

mu „Będziemy rodzicami”, 
najpierw trzeba złożyć wnio-

sek i potwierdzić miejsce 
zamieszkania - np. PIT-em za 
poprzedni rok. Ważny jest też 
wiek, bo ze wsparcia psycho-

loga mogą skorzystać ci od 24 
roku życia, nie ma tu górnej 
granicy. Natomiast jeżeli cho-

dzi o in vitro i diagnostykę, 
to jest ograniczenie - od 24 
do 42 lat. 

W niecałe dwa tygodnie po 
tym, jak ruszył program, do 
pokoju Moniki przyszło 6 par, 
z których pięć chce skorzystać 
z diagnostyki i z in vitro, a ko-

lejna dodatkowo z psycholo-

ga. To mieszkańcy w wieku 
od 30 do 42 lat. - Osoby, które 
zakwalifikują się u mnie pod 
względem formalnym, czyli 
oprócz wypełnionego wnio-

sku udokumentują miejsce 
zamieszkania, wiek, później 

będą proszone o dostarczenie 
swojej historii medycznej do 
wrocławskiej kliniki.

Na jakie dofinansowanie 
mogą liczyć starający się 
o dziecko? Trzeba pamiętać, 
że miasto nie opłaca całości 
leczenia. - Jeśli chodzi o me-

tody zapłodnienia pozaustro-

jowego i diagnostykę, jest to 
ściśle określone w programie 
i jest to wsparcie finanso-

we do określonej kwoty i na 
określony pakiet zabiegów - 
wyjaśniają urzędniczki. 

A konkretnie? Jeśli chodzi 
o in vitro - dawstwo partner-
skie - koszt we wrocławskiej 
klinice wynosi około 12 ty-

sięcy zł. Miasto dofinansuje 
z tego 5 tys. złotych, różnicę 
dopłacają wnioskujący. Daw-

stwo inne niż partnerskie 
- koszt to około 13 tys. zło-

tych - tu też jest 5 tys. złotych 
dofinansowania. 

Realizację Programu „Bę-

dziemy rodzicami” przewi-
dziano na lata 2022-2024. 
W całości jest finansowany 
z budżetu Oławy i kosztuje 
miasto 594 960 zł. Jeżeli 
chodzi o samą diagnostykę, 
to przewidziano ją dla 78 par 

rocznie - koszt to ponad 124 
tys. złotych (372 060 całość 
diagnostyki). - Największą 
część funduszy pochłania 
właśnie diagnostyka - mówi 
Łucja Mycek Wojciukiewicz. 
- Ale to bardzo istotne, aby 
najpierw się dokładnie zdia-

gnozować, żeby wiedzieć, 
w którą stronę pójść - czy jest 
sens próbować metody za-

płodnienia pozaustrojowego, 
czy skorzystać ze wsparcia 
psychologicznego, bo może 
para będzie rozważać adop-

cję? Metod postępowania jest 
sporo. Celem programu jest 
danie narzędzia i możliwości, 
aby wesprzeć pary w zdiagno-

zowaniu problemu.
Mimo że program ma być 

zrealizowany w ciągu dwóch 
lat, to ze złożeniem wniosku 
nie ma na co czekać. Decyduje 
kolejność zgłoszeń, a skorzy-

stać z zabiegu in vitro rocznie 
może 13 par. Jeżeli jakaś para 
lub osoba indywidualna od-

padnie np. z powodów zdro-

wotnych, wtedy brany jest 
pod uwagę kolejny wniosek. 
Dlatego tu obowiązuje zasada 
„im szybciej, tym lepiej”.

Monika Kownacka wcze-

śniej zajmowała się w urzę-

dzie świadczeniami wycho-

wawczymi, dlatego kontakt 
z człowiekiem, który ma 
życiowe problemy, to dla 
niej żadna nowość. Podkre-

śla jednak, że jeżeli chodzi 
o przyjmowanie wniosków 
dotyczących in vitro, to czeka 
ją niełatwe zadanie, wymaga-

jące dużej empatii. 
- Wiem, że to nie jest proste, 

aby do mnie przyjść i mówić 
o bezdzietności - podsumowu-

je. - To jest bardzo delikatna 
sprawa, ale zapewniam, że 
tutaj nikt się w to nie wtrąca. 
Wszyscy mogą liczyć u mnie 
na zrozumienie i dyskrecję. 
Po tych pierwszych spotka-

niach widać, jak bardzo ci 
mieszkańcy są zadowoleni, 
że powstał u nas ten program, 
ich radość jest ogromna. Sty-

kam się z takim pozytywnym 
odbiorem. Oczywiście zoba-

czymy, jak te historie potoczą 
się dalej, bo najważniejszy 
jest efekt końcowy. Ale za 
wszystkich trzymamy kciuki.

AgnieszkA HerbA 

powiatowa@gmail.com

SzanSa na zoStanie rodzicami!  
Jest dofinansowanie do in vitro, ale nie tylko

OŁAWA 
Kto i kiedy? 

Chodzi o inicjatywę 
budowy tunelu lub 
wiaduktu na ul. Wiejskiej 
w Oławie

O sprawie szerzej pisali-
śmy w najnowszej „Gaze-

cie Powiatowej”, podając 
dwa możliwe rozwiązania. 
Jeden jest stowarzyszenia 
„Wszystko dla Oławy” (w 
ciągu ul. Wiejskiej), drugi 
burmistrza (wiadukt obok 

nowego przystanku Oława 
Zachodnia). Jest ciąg dalszy 
sprawy. 28 maja, w sobotę, 
stowarzyszenie „Wszystko 
dla Oławy” zaprasza miesz-

kańców na wiec poparcia dla 
inicjatywy budowy tunelu lub 
wiaduktu w miejscu przejazdu 
kolejowego przy ul. Wiejskiej 
w Oławie. - Wiec odbędzie 
się pod hasłem „STOP KOR-

KOM!!! - informuje Marek 
Drabiński.

(CK)

StoP KorKom! organizują wiec

Miejsce wiecu

Łucja Mycek-Wojciukiewicz i Monika Kownacka zachęcają do udziału w programie „Będziemy rodzicami”. Jeśli masz pytania, chętnie pomogą
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URZ¥D MIASTA I GMINY

JELCZ-LASKOWICE

strona dofi nansowana 
z budżetu miasta i gminy 

Jelcz-Laskowice

W INTERNECIE:

www.jelcz-laskowice.pl  

poczta elektroniczna: 
um.info@jelcz-laskowice.pl

Biuletyn Informacji Publicznej 
http://www.um.jelcz-laskowice.fi nn.pl/

informacje

23 maja rozpoczęło się 
przyjmowanie zgoszeń do 
Budżetu Obywatelskiego 
2023. Zachęcamy wszyst-
kich do aktywności, dzięki 
środkom z BO można sku-
tecznie zmieniać najbliższą 
okolicę

Warunkiem zgłoszenia zada-
nia jest ukończenie 18 lat oraz 
stałe zameldowanie w gminie 
Jelcz-Laskowice bądź wpis do 

rejestru wyborców. Formularz 
wniosku, który wypełniamy 
zgłaszając zadanie, można po-
brać ze strony jelcz-laskowice.
budzet-obywatelski.org lub 
otrzymać w siedzibie urzę-
du. Do rozdysponowania jest 
1 mln złotych, 600 tys. zł dla 
Jelcza-Laskowic i 400 tys. zł 
dla sołectw. Koszt zadania 
zaplanowanego w mieście nie 
może przekroczyć 300 tys. zł, 
a w sołectwach 200 tys. zł. 
Zgłoszeń można dokonywać 
do 24 czerwca.

(UM)

wystartował 
Budżet 
obywatelski

Burmistrz Jelcza-Laskowic przypomina, że od 1 lipca 2021 
roku każdy właściciel lub zarządca nieruchomości ma obowią-
zek złożenia deklaracji do Centralnej Ewidencji Emisyjności Bu-
dynków (CEEB) dotyczącej źródeł ciepła i źródeł spalania paliw. 
Należy zgłosić każdy budynek, który posiada źródło ciepła lub 
spalania paliw do 1 MW. Deklarację można złożyć drogą elek-
troniczną, bez wychodzenia z domu, na stronie: ceeb.gov.pl lub 
w wersji papierowej w Urzędzie Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice, 
ul. Witosa 24 (wniosek dostępny w siedzibie Urzędu oraz na stro-
nie: https://www.um.jelcz-laskowice.fi nn.pl/bipkod/27321170).

Terminy składania deklaracji:
- do 30 czerwca 2022 r. w przypadku źródeł ciepła urucho-

mionych przed 1 lipca 2021 r. 
- 14 dni od uruchomienia pieca w przypadku źródeł ciepła 

uruchomionych po 1 lipca 2021 r.
Odpowiedzialnym za to zadanie jest Główny Urząd Nadzoru 

Budowlanego (GUNB).

ZASTĘPCA BUrMiSTrZA
MArEK SZPONAr

Informacja Burmistrza

W sobotę 28 maja 
mieszkanki gminy 

Jelcz-laskowice będą 
mogły skorzystać 
z bezpłatnych badań 
cytologicznych wyko-

nywanych w mobil-

nym gabinecie położ-
nej - cytobusie. 

W specjalistycznym 

pojeździe znajduje się 
fotel ginekologiczny 

oraz niezbędne wypo-
sażenie. Badanie jest 
wykonywane przez 
specjalistki z Dolno-

śląskiego Centrum 
Onkologii we Wrocła-
wiu.

Z badań mogą sko-
rzystać Panie w wie-
ku 25-59 lat, które 
w ciągu ostatnich 3 lat 
nie korzystały z pro-
fi laktycznej cytologii 
w ramach Programu 
Przesiewowego. Re-
jestracja odbywa się 
przez infoliniię Dol-
nośląskiego Centrum 
Onkologii: 71/36-89-
647, pn-pt, w godz. 
9:00-14:00.

(UM)

Badania 
cytologiczne

Burmistrz Jelcza-laskowic działając na podstawie art. 35, ust. 1 ustawy z dnia 21.08.1997 r. o gospodarce 
nieruchomościami podaje do publicznej wiadomości, że na tablicy ogłoszeń przed siedzibą Urzędu Miasta 
i Gminy w Jelczu-laskowicach przy ul. Witosa 24, został wywieszony na okres od dnia 23.05.2022 r. do 
dnia 13.06.2022 r. wykaz nieruchomości przeznaczonej do sprzedaży w trybie przetargu ustnego nieogra-
niczonego. Wykaz został opublikowany również na stronie BIP http://www.um.jelcz-laskowice.fi nn.pl

Z UP. BUrMiSTrZA
rOMUALD PiÓrKO

ZASTĘPCA BUrMiSTrZA

Informacja Burmistrza
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OŁAWA 
Edukacja 

Dzieci z Zespołu Szkół 
Specjalnych uczestniczą 
w Ogólnopolskim 
Przeglądzie Teatralnym

Uczniowie klasy piątej wraz 
z wychowawczynią Aleksan-
drą Warchoł przez pół roku 
brali udział w cotygodnio-
wych spotkaniach teatral-
nych „Teatru Prawdziwego”. 

Projekt prowadził terapeuta 
zajęciowy, pedagog, teatro-
log oraz instruktor rekreacji 
ruchowej - Adam Kasperek.

15 czerwca odbędzie się 
„Przegląd Teatroterapeutycz-
ny”. Dzieci z ZSS zaprezen-
tują w nim przedstawienie pt. 
„Opowieść o kociałapciach, 
które chciały rządzić świa-
tem”. Jak mówi instruktorka 
teatralna Aleksandra Warchoł 
„praca nad tworzeniem sce-
nariusza była wieloetapowa”.

- Przy tak dużej i zróżnico-
wanej grupie, każde zajęcia 
wymagały samodyscypliny 

i zaangażowania - opowiada. 
- Dzieciom bardzo podobały 
się ćwiczenia parateatralne. 
Razem dzieliliśmy role, przy-
gotowywaliśmy rekwizyty, 
stroje, dobieraliśmy utwory 
muzyczne do poszczególnych 
scen. To bardzo zintegrowało 
zespół. Podczas prób dzieci 
pilnowały się wzajemnie, 
pomagały sobie, wspólnie 
się bawiły. Praca nad two-
rzeniem przedstawienia stała 
się prawdziwą terapią. To 
nie zwyczajne „odklepanie” 
tekstu, odegranie roli, finalny 
aplauz, to teatr prawdziwy, 
dający radość, satysfakcję 
i spełnienie.

(KT)

Terapia przez teatr

Ekipa młodych i utalentowanych aktorów
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GMINA OŁAWA 
Inwestycje 

Jest wstępna promesa 
na dofinansowanie 
w wysokości 3 mln zł 
z Programu Inwestycji 
Strategicznych, z funduszu 
„Polski Ład”, na budowę 
punktu selektywnej 
zbiórki odpadów 
komunalnych w Gaci

Urząd gminy informuje, że 
w kwietniu ogłoszono prze-
targ, wkrótce nastąpi podpi-
sanie umowy z wykonawcą. 
Zadanie realizowane będzie 
w formule „zaprojektuj i wy-
buduj”. Wyłoniony w postę-
powaniu wykonawca opracuje 
dokumentację projektową 
i po uzyskaniu wszelkich 
uzgodnień, decyzji i pozwoleń 
przystąpi do budowy PSZOK. 
Realizacja zakończy się uzy-
skaniem pozwolenia na użyt-
kowanie.

(KT)

PSZOK z  

„Polskiego Ładu”

Aktualnie PSZOK działa w Godzikowicach
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GMINA OŁAWA 
Samorząd 

Pełniący obowiązki 
wójta gminy Oława 
Henryk Kuriata złożył do 
Prokuratury Rejonowej 
w Oławie zawiadomienie 
o podejrzeniu popełnie-
nia przestępstwa przez 
władze Miejsko-Gminnego 
Zrzeszenia LZS

W dokumencie do Prokura-
tury Rejonowej, datowanym 
na 12 maja, czytamy: - Dzia-
łając w imieniu własnym, 
jako pełniący obowiązki wójta 
gminy Oława, niniejszym 
zawiadamiam o podejrzeniu 
popełnienia na szkodę klubów 
sportowych z terenu gminy 
Oława przestępstwa z art. 284, 
paragraf 2 k.k., tj. przestępstwa 
sprzeniewierzenia, polegają-
cego na nieprzekazaniu otrzy-
manych środków fi nansowych 
z tytułu wpłat podatników 
1% podatku dochodowego 
na rzecz ww. podmiotów, 
klubów sportowych, przez 
władze Miejsko-Gminnego 
Zrzeszenia Ludowych Zespo-
łów Sportowych w Oławie, 
w nieustalonej wysokości 
i nieustalonym czasie, i w 
noszę - na podstawie przepisu 
art. 303 k.p.k. - o wszczęcie 
i przeprowadzenie w niniejszej 
sprawie postępowania przygo-
towawczego. 

Przypominamy, że prezesem 
Miejsko-Gminnego Zrzesze-
nia LZS jest były wójt Jan 
Kownacki, a sekretarzem Da-
riusz Rudnicki, który wielo-
krotnie sprzeciwiał się polityce 
Henryka Kuriaty. 

Niedawno informowaliśmy 
o zawiadomieniu do proku-
ratury przeciwko Henrykowi 
Kuriacie (dotyczącym nie-
prawidłowości w Powiatowo-
-Gminnej Radzie Sportu, któ-

rej dwukrotnie przekazano 700 
tys. zł na organizację sportu 
w gminie - przyp. red.), zło-
żonym przez grupę radnych. 
P.o. wójta tak komentował to 
zgłoszenie: - Radni, którzy 
się podpisali pod wnioskiem 
do prokuratury, to w przewa-
żającej części radni rodem 
z LZS i jakoś mnie to nie 
dziwi, gdyby nie fakty, które 
przeczą ich działalności w po-
przednich latach, bo przecież 
trzon tej grupy to radni z kil-
kunastoletnim stażem. (...) 
Działania są podyktowane 
tylko i wyłącznie tym, że 
przed nami przedterminowe 
wybory wójta. Są to typowo 
polityczne działania, ciekawe 
na czyje zlecenie? A układ, 
który powstał, jest po to, by 
jeszcze bardziej scementować 
i tak skostniałą dotychczasową 
strukturę władzy. Wystarczy 
sprawdzić Miejscowe Plany 
Zagospodarowania Przestrzen-
nego i będzie wszystko jasne, 
w którym kierunku pójdą 
gminne fi nanse. Jestem w tej 
chwili jedyną gwarancją, że 
„stary” układ się nie odrodzi 
ani w gminie, ani w LZS-ach, 
bo i LZS-y ostrzą sobie zęby 
po wygraniu wyborów przez 
ich „faworyta” na powrót do 
praktyk z lat poprzednich. 
Wracając do meritum, obecnie 
w sprawie PGRS toczy się 
postępowanie administracyjne 
i zapewniam, iż moje działania 
nie odbiegają od działań w sto-
sunku do LZS. Różnica mię-
dzy mną a radnymi jest taka, 
że ja po stwierdzeniu różnych 
nieprawidłowości odwołałem 
zastępcę wójta, a oni swoim 
działaniem legitymizują nie-
prawidłowości poprzedniej 
władzy i LZS - zresztą to prze-
cież jedno i to samo! Moim 
zdaniem to, co robią radni, 
to czyste zlecenie polityczne. 
Mimo tej nagonki moje działa-
nia, czy to w stosunku do LZS, 
czy PGRS, nie ulegną zmianie 
i będę konsekwentnie dążył 
do wyjaśnienia niedociągnięć 
i nieprawidłowości.

Tym razem to obecny szef 
gminy uznał, że mogło dojść 
do popełnienia przestępstwa 
w szeregach M-GZ LZS. 
W uzasadnieniu złożonego 
przez niego doniesienia do PR 
czytamy: - 10 maja działając 
jako wójt gminy Oława wsze-
dłem w posiadanie informacji 
o podejrzeniu popełnienia 
przestępstwa przez władze 
Miejsko-Gminnego Zrzesze-
nia Ludowych Zespołów Spor-
towych w Oławie. Podmiot 
ten, działając jako organizacja 
pożytku publicznego, pobierał 
wpłaty z tytułu odprowadze-
nia 1% podatku dochodowe-
go podatników z wyraźnym 
przeznaczeniem i podaniem 
celu szczegółowego, jakim 
są kluby sportowe. Należy 
wskazać, że w formularzu PIT, 
dotyczącym rocznego rozli-
czenia w rubryce dotyczącej 
wniosku o przekazanie 1% 
podatku należnego na rzecz 
organizacji pożytku publiczne-
go można wskazać informacje 
uzupełniające (np. cel szcze-
gółowy). Część podatników 
deklarujących przekazanie 1% 
na rzecz MG-Z LZS wskazała 
cel szczegółowy, czyli dany 
klub sportowy, np. Burzę By-
strzyca. Przekazane środki jed-
nak nie trafi ły do tych klubów. 

Zgodnie z art. 284, paragraf 
2 kodeksu karnego „kto przy-
właszcza sobie powierzoną 
mu rzecz ruchomą, podlega 
karze pozbawienia wolności 
od 3 miesięcy do lat 5”. Na tę 
regulację powołuje się w swo-
im wniosku Henryk Kuriata, 
tłumacząc dalej, że: - Typem 
kwalifi kowanym przestępstwa 
przywłaszczenia mienia jest 
sprzeniewierzenie. Elementem 
dodatkowym jest tutaj powie-
rzenie mienia przez osobę 
trzecią. O większym natężeniu 
bezprawia świadczy właśnie 
naruszenie stosunku zaufania, 
które występuje pomiędzy 
powierzającym, a sprawcą. 
Uzasadnia to surowsze trak-
towanie sprzeniewierzenia niż 
przywłaszczenia. (...) Z powie-

rzeniem mienia mamy do czy-
nienia wówczas, gdy dochodzi 
do przekazania władztwa nad 
rzeczą z zastrzeżeniem jej 
zwrotu. Może ono nastąpić 
zarówno łącznie z prawem do 
używania (np. na podstawie 
umowy najmu czy użyczenia) 
albo bez takiego prawa (np. 
depozyt lub zastaw). Powie-
rzenie ma miejsce także wtedy, 
gdy wręczamy rzecz drugiej 
osobie w celu postąpienia 
z nią w określony sposób, np. 
przekazania pełnomocniko-
wi pieniędzy, aby wpłacił je 
na rachunek bankowy. Sam 
stosunek powierzenia po-
wstaje bez względu na formę 
prawną, w ramach którego 
wystąpił. Istotne jest jedynie 
to, żeby osoba dopuszczająca 
się sprzeniewierzenia była 
świadoma faktu, że nie może 
dysponować rzeczą, jak swoją 
własną, a może posługiwać 
się nią jedynie w granicach 
określonych przez właściciela. 

  Rudnicki: 
- To sztuczne 
wywoływanie 
problemu 

O skomentowanie zarzutów 
poprosiliśmy Miejsko-Gminną 
Radę LZS. W imieniu orga-
nizacji wypowiedział się jej 
sekretarz Dariusz Rudnicki. 

- Jesteśmy organizacją non 
profit, niezarobkową - tłu-
maczy Rudnicki. - Od ponad 
dwóch lat nie prowadzimy 
żadnej działalności jako sto-
warzyszenie. Nasza księgowa, 
która tylko ma wgląd do konta, 
nie ma z nami umowy od 2020 
roku. Wypełnia wszystkie 
sprawozdania zgodne z usta-
wą o działalności pożytku 
publicznego i o wolontariacie. 
Ustawa OPP o 1% nie określa 
terminu, do kiedy trzeba te pie-
niądze wykorzystać, decyzja 
zależy od organizacji, która je 

otrzymuje, a statut mówi, na 
jaki cel można je wydatkować. 
Środki własne M-GZ LZS 
w Oławie decyzją zarządu 
Rady były wydatkowane np. 
na biuro, radcę prawnego czy 
na pobierane do dziś prowi-
zje bankowe za prowadzenie 
konta. OPP co roku wysyła 
specjalne sprawozdanie, co 
umożliwia nam zbieranie 1% 
w kolejnych latach.

- Czy doszło do sytuacji, 
w której pomimo wskazania 
przez podatnika w zeznaniu 
podatkowym celu szczegóło-
wego, pieniądze nie trafi ły do 
wskazanego klubu?

- Pieniądze zawsze trafi ały 
do wskazanego klubu z ze-
znania 1%, była prowadzona 
osobna lista zespołów i kwoty, 
jakie poszczególni prezesi 
drużyn mają do wykorzysta-
nia. Doniesienie pana Kuriaty 
to sztuczne wywoływanie 

problemu, aby tylko odsunąć 
zarzuty od siebie tuż przed 
wyborami. M-GZ LZS pro-
wadziło ponad dwadzieścia 
klubów, które otrzymywały 
środki z 1% i z wiedzy, którą 
posiadam, tylko jeden składał 
zażalenie, że nie mógł otrzy-
mać całej uzbieranej kwoty na 
własne wydatki. Jako stowa-
rzyszenie nie ogłosiliśmy upa-
dłości i wierzymy, że będzie 
nam dane prowadzić jeszcze 
jakieś zawody pod patronatem 
gminy Oława, otworzyć biuro 
i spotkać się z wszystkimi 
drużynami.

*** 

Czy prokuratura zajmie się 
sprawą? Będziemy to moni-
torować.

KAMIL TYSA 

ktysa@gazeta.olawa.pl

Tym razem to Kuriata 
ZAWIADAMIA prokuraturę

P.o. obowiązki wójta Henryk Kuriata złożył doniesienie do prokuratury...
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...sprawa dotyczy Miejsko-Gminnego Zrzeszenia LZS, a więc pośrednio także przewodniczącego tej 
organizacji, którym jest były wójt Jan Kownacki
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W imieniu M-GZ LZS na zarzuty odpowiedział sekretarz Dariusz 
Rudnicki
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Zakład Aktywizacji 
Zawodowej ma coraz 
większe problemy 
finansowe. Podejmują 
nowe wyzwania, przyjmują 
zamówienia, ale wierzą, że 
dzięki własnej wytężonej 
pracy i pomocy ludzi 
dobrej woli sytuacja ZAZ-u 
będzie stabilna.

Dwa lata temu Stowarzy-
szenie Pomocy Dzieciom 
„Tęcza” w Oławie utworzyło 
Zakład Aktywności Zawo-
dowej, który prowadzi dwie 
jednostki: gastronomiczną, 
czyli restaurację „Chochelka”, 
oraz porządkowo-ogrodniczą. 
Zakład zatrudnia 24 osoby 
niepełnosprawne, które pod 
okiem wykwalifikowanych 
opiekunów świadczą usługi, 
aby zarobić na swoje utrzy-
manie. 

Praca jednak dla uczest-
ników ZAZ-u czymś waż-
nym, ale znacznie ważniejsza 
jest możliwość przebywania 
wśród przyjaciół. Wraz ze 
wzrostem cen utrzymania 
obiektów, ZAZ w Oławie 
odczuł zmianę koniunktury 
i jego kondycja finansowa 
pogorszyła się. 

- Problemy zaczęły się prak-
tycznie od początku tego roku 
- mówi Wiesława Pohoriło, 
prezes stowarzyszenia „Tę-
cza”. - Zgodnie z nowymi 
przepisami o płacy minimalnej 
musieliśmy podnieść pracow-
nikom ZAZ wynagrodzenia. 
Jeżeli wziąć pod uwagę ro-
snące ceny energii, żywności 
itd. generowane przez ZAZ 
koszty zupełnie niespodzie-
wanie wzrosły. Dwa miesiące 
temu w ZAZ po raz pierw-
szy zabrakło pieniędzy na 
opłacenie faktur. W sytuacji, 
gdy ta jednostka ma kłopoty 
finansowe, musi je uregulować 
organizator, czyli „Tęcza”. 
Jest to wyraźnie zapisane 
w umowie zawartej między 
Stowarzyszeniem a Urzędem 
Marszałkowskim. 

W świetle jej zapisów odpo-
wiedzialność za to, co dzieje 
się w ZAZ pod względem 
finansowym czy organizacyj-
nym, spoczywa na organie 
założycielskim. Stowarzysze-
nie musiało więc uregulować 
rachunki Zakładu. Dotychczas 
nie było z tym problemu, pyta-
nie jednak - co dalej? Violetta 
Piątkowska, manager „Tęczy”, 
zwraca uwagę na sytuację 

w kraju, która jej zdaniem po-
kazuje, że problemy finansowe 
Zakładu będą się pogłębiały, 
bo koszty cały czas rosną. Od 
początku tego roku wydatki na 
płace w ZAZ wzrosły o 120 %, 
opłaty za energię elektryczną 
o 270% (płacili 6 tys. zł/kwar-
tał, a teraz płacą 16 tys. zł) 
VAT wzrósł z 3 tys. zł/kwartał 
do 9 tys. zł. Wzrosły też ceny 
produktów żywnościowych 
kupowanych dla restauracji 
- o 145%, czyli o dodatkowe 
30 tys. zł kwartalnie. Więcej 
trzeba też zapłacić m.in. za 
jednorazowe opakowania do 
cateringu, który prowadzi 
„Chochelka”, czy za dowóz 
pracowników. Tymczasem 
stowarzyszenie „Tęcza”, któ-
re ma obowiązek wspierać 
finansowo ZAZ, nie prowadzi 
działalności gospodarczej. 
Jest organizacją non-profit, 
która pozyskuje środki od 
darczyńców i podczas różnych 
akcji z przeznaczeniem na za-
jęcia oraz formy rehabilitacji 
dla swoich podopiecznych. 
Jeżeli zła sytuacja finansowa 

ZAZ, będzie się pogłębiała, 
może dojść do sytuacji, że 
stowarzyszenie będzie musiało 
dopłacać do ZAZ co mie-
siąc i to coraz więcej. Wtedy 
może zabraknąć pieniędzy na 
utrzymanie stowarzyszenia 
i rehabilitację 115 dzieci, które 
obecnie są pod naszą opieką. 

Nie mogą do tego dopuścić, 
ponieważ rehabilitacja jest 
celem statutowym stowarzy-
szenia.

By zniwelować ponoszone 
koszty, „Chochelka” podnio-
sła ceny obiadów, ale nie na 
tyle, by pokryć podwyżkę cen 
ich produkcji. Dlaczego? 

- Bo stracilibyśmy wówczas 
odbiorców albo musielibyśmy 
sprzedawać dwa razy więcej 
obiadów niż dotychczas, a to 
niemożliwe - tłumaczy Wie-
sława Pohoriło. - Owszem, 
przyjmujemy nowe zlecenia, 
od kilkunastu dni dowozimy 
też obiady na miejsce, więc 
liczba zamówień rośnie. Po-
nownie otworzyliśmy też 
restaurację, więc można zjeść 

u nas na miejscu. Wprowadzi-
liśmy też nową usługi i robimy 
kanapki, chętnie przyjmiemy 
też stałe zamówienia w tym 
zakresie, więc zachęcamy do 
zgłaszania się. Przyjęliśmy 
też nowe zlecenia dla ekipy 
sprzątającej i możemy przyjąć 
kolejne. Co więcej, zaczę-
liśmy przekwalifikowywać 
pracowników gastronomii 
i uczymy sprzątania tak, by 
mogli zasilić ekipę sprząta-
jąca, która ma więcej zleceń, 
ale to wymaga czasu. Trzeba 
jednak pamiętać o najważniej-
szym - pracownikami ZAZ 
są osoby niepełnosprawne 
w stopniu umiarkowanym, 
a większość w stopniu znacz-
nym. Ich możliwości są więc 
ograniczone.    

Różne działalności pozyski-
wania funduszy prowadzi też 
„Tęcza” - „Tęczowy bazarek”, 
kiermasz książek, pieczenie 
ciasta, zbieranie nakrętek, 
pikniki i festyny charytatywne, 
1% czy payroll giving - czyli 
pracodawcy za zgodą pracow-

ników wpłacają końcówki ich 
wynagrodzeń na konto stowa-
rzyszenia. To bardzo cenna for-
ma pomocy, gdyż daje „Tęczy” 
stały dochód, który w obecnej 
sytuacji jest bardzo cenny. 
Przyłączyć się do akcji można 
w każdej chwili, tak samo jak 
z niej zrezygnować. - Liczy się 
każdy grosz, więc serdecznie 
zapraszamy do udziału w tym 
programie oraz do innych 
form pomocy - mówi prezes 
stowarzyszenia. - Dla firm 
czy nawet pojedynczych osób 
często jest to wydatek kilku 
złotych co miesiąc, ale dla 
nas, dla naszych podopiecz-
nych to ogromne wsparcie, 
którego bardzo potrzebujemy, 
zwłaszcza w obecnej sytuacji. 
Dla tych ludzi, którzy często 

siedzieli w domu przez 10, 20 
lat, ZAZ stał się sensem życia. 
Dzięki niemu osoby niepełno-
sprawne zaczęły żyć. Wiązało 
się to oczywiście z ogromem 
pracy, nauki przystosowania, 
kultury itd., ale dziś widzimy, 
że było warto. ZAZ stał się dla 
wielu drugim domem, dlatego 
zrobimy wszystko co w naszej 
mocy. aby ten wspólny dom 
przetrwał. Pohoriło dodaje, że 
do niedawna miała nadzieję, że 
przy zaangażowaniu pracow-
ników stowarzyszenia sami 
poradzą sobie z rosnącymi 
problemami finansowymi, 
dlatego też do tej pory nie 
mówiła o nich głośno. - Nie 
przypuszczałam jednak, że 
zmiany gospodarcze w naszym 
kraju odcisną takie piętno na 
kondycji finansowej ZAZ-
-u - przyznaje. - Pracujemy 
z bardzo wrażliwymi i delikat-
nymi osobami, więc musimy 
uważać na to, co mówimy, bo 
nie chcemy ich wystraszyć. 
Boimy się ich reakcji, dlatego 
chcieliśmy ten problem zała-
twić po cichu. Nie chcemy, 
aby poczuli się niepewnie, 
bo bardzo mocno przeżywają 
każdą zmianę i ciężko jest im 
pewne rzeczy wytłumaczyć. 
To, że zdecydowaliśmy się 
mówić o tym głośno, poka-
zuje, jak poważny to problem 
i jak bardzo potrzebujemy 
wsparcia. Wierzymy, że wokół 
są życzliwi ludzie, są firmy, 
przedsiębiorcy, którzy nie po-
zostaną obojętni. Niezależnie 
od tego gwarantuję, że zrobimy 
wszystko, aby to miejsce nadal 
istniało i się rozwijało. Nie po 
to staraliśmy się je stworzyć, 
by teraz pozwolić je zamknąć. 
Prosimy o pomoc już dziś. 
Stabilność zatrudnienia osób 
niepełnosprawnych to dla nas 
najwyższy priorytet. Daliśmy 
naszym podopiecznym pracę, 
a dzięki niej godność. Tego 
zmarnować nie możemy. Wie-
rzę, że znajdą się tacy, którzy 
nam w tym pomogą. 

ZAZ można wesprzeć ko-
rzystając z ich usług albo 
przekazując różnego rodzaju 
produkty - spożywcze, pa-
piernicze, środki czystości 
itd. Najbardziej pożądane jest 
jednak wsparcie finansowe, bo 
tylko w ten sposób łatwiej jest 
zarządzać Zakładem i zapew-
nić mu realizację jego potrzeb. 

WiOLETTA KAMińSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

robią to, co mogą, a sytuacja 
finansowa jest coraz gorsza

Oławski ZAZ ma kłopoty. Jego pracownicy robią, co mogą, ale potrzebne jest wsparcie z zewnątrz
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JANIKóW 
Gest ma znaczenie 

Chcielibyśmy, aby takie akcje nie były 
potrzebne, ale wiemy, że to nierealne, 
ponieważ wciąż są osoby, które nie 
szanują przyrody, a tym samym siebie...  
Są jednak wspaniali ludzie, którzy czas 
wolny poświęcają, aby zrobić  
coś dobrego

22 maja zebrali się, aby posprzątać teren 
leśny w Janikowie. Odzew na akcję był 
spory. - Ciężko zliczyć, ile osób pojawiło się 
ostatecznie na akcji - mówi Ewelina Zakrzew-
ska-Czubala, jedna z organizatorek. - Uzbiera-
liśmy całą przyczepę śmieci. Worków na moje 
oko było w granicach 30-40. Po zakończeniu 
mieliśmy strefę edukacyjną dla dzieci oraz 
ognisko z kiełbaskami. Worki zamienialiśmy 
na eko-upominki niespodzianki. 

Organizatorami akcji byli: Warsztat Włó-
czykija, Nadleśnictwo Oława, Koło Łowieckie 
nr 35 „Bażant” oraz grupa #jedenworek.

(AH)

To bardzo udana akcja! 
Brawa dla nich

Oni przyczynili się do tego, aby zielony świat był lepszy
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Wpłat można dokonać w sposób tradycyjny na 
konto stowarzyszenia: BS OŁAWA 
45958500070010000844040001 
wpisując w tytuł „darowizna na cele statutowe”
(darowiznę można odliczyć od dochodu: osoby 
fizyczne 6%, osoby prawne 10%)

”
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OŁAWA 

„Nie” dla nowego budyn-
ku - to główny postulat 
mieszkańców ul. Opolskiej, 
którzy walczą o „swój” 
zielony skwer i zrobią 
wszystko, by go zatrzymać

Odpowiadając na publiczne 
zaproszenie burmistrz Tomasz 
Frischmann wraz z dużą grupą 
radnych, a także pracowników 
Urzędu Miejskiego przyszedł 
19 maja na spotkanie z miesz-
kańcami ul. Opolskiej, któ-
rzy walczą o „swój” zielony 
skwer i nie zgadzają się, by 
powstał tam budynek mieszkal-
ny. Mimo długiej, momentami 
ostrej dyskusji, strony i tym 
razem nie doszły do porozu-
mienia, ale „piłka pozostaje 
w grze”. 

Mieszkańcy zaprosili bur-
mistrza na swój zielony skwer, 
by jeszcze raz, tym razem 
na miejscu, przedyskutować 
z nim temat zagospodarowa-
nia. Już wcześniej, podczas 
spotkania w Urzędzie Miej-
skim - jak twierdzą - wyraźnie 
powiedzieli burmistrzowi, że 
przedstawiony przez niego 
pomysł zagospodarowania 
skweru, którego część ma 
być sprzedana pod budynek 
mieszkalny, im się nie po-
doba. To samo powtórzyli 
na czwartkowym spotkaniu 
i przynieśli ze sobą wydru-
kowane trzy postulaty. Chcą: 
- wstrzymanie sprzedaży tere-
nu; przekazania mieszkańcom 
za symboliczną złotówkę dzia-
łek, na których znajduje się 
zielony skwer dzierżawiony 
od ponad 60 lat przez miesz-
kańców budynków od nr 12 
do 34, i trzeci punkt - chcą 
partycypacji Urzędu Miej-
skiego w kosztach urządzenia 
oraz utrzymania placu zabaw 
dla dzieci i terenu wspólnego 
dla mieszkańców. 

Nim doszło do dyskusji, 
mieszkańcy poprosili burmi-
strza, by na chwilę stanął przed 
ich budynkami od strony ul. 
Opolskiej i na własne uszy 
przekonał się, jak duży panuje 
tam hałas. Gdy okazało się, że 
huk samochodów nie pozwala 
na rozmowę, zebrani przenieśli 
się na drugą stronę budynków, 
od strony zielonego skweru, 
gdzie było znacznie ciszej.  

- Fajnie się słucha tego ha-
łasu? - pytała burmistrza jedna 
z mieszkanek. - To samo dzieje 
się w nocy. Nie da się otworzyć 
okna, a teraz pan chce nam 
jeszcze zabrać jedyny skrawek 
zieleni i spokoju! Od prawie 
70 lat mamy tu swoje ogródki, 
które przechodziły z pokolenia 
na pokolenie. To nasze zielone 

płuca. Czy pan tego nie rozu-
mie? Dla jednego bloku chce 
pan nam to wszystko zabrać? 

Burmistrz przekonywał, że 
to nie tak, że nikomu niczego 
nie chce zabrać, a jedynie 
uporządkować teren, by roz-
wiązać zgłaszane przez mie-
szańców problemy. Dodał, że 
jest związany z tym osiedlem 
i zna problemy jego miesz-
kańców, bo są takie same od 
lat. Zgłaszano mu je najpierw, 
gdy był zarządcą, później 
radnym, a teraz gdy jest burmi-
strzem. Dodał, że mieszkańcy 
zgłaszali m.in. problem drogi 
dojazdowej do bloków, ale 
by ją wybudować zgodnie 
z przepisami, potrzebny jest 
projekt. Burmistrz twierdzi, 
że w roku 2019 przedsta-
wił mieszkańcom propozycję 
zagospodarowania terenu, 

rozmawiał o tym ze wspól-
notami mieszkaniowymi oraz 
mieszkańcami i to oni wybrali 
obecnie rozpatrywany wariant 
uporządkowania tego terenu. 
Mieszkańcy twierdzą, że to 
nieprawda. Mówią, że nie 
zaakceptowali takiego rozwią-
zania. Owszem, rozmawiali, 
przyznają, ale się nie zgodzili 
i mieli się spotykać w tej spra-
wie, by dyskutować nad tema-
tem. Tak się jednak nie stało.  

Wielokrotnie powtarzali, że 
nigdy nie chcieli, nie chcą i nie 
zgadzają się, by na zielonym 
skwerze postawiono jakikol-
wiek budynek mieszkalny, na-
wet taki tylko na 8 mieszkań. 
W tej sytuacji zaproponowali, 
by miasto sprzedało im zielony 
teren wraz z drogą dojazdowa 
do ich bloków, a wówczas oni 
się wszystkim zajmą w ramach 

swoich wspólnot mieszkanio-
wych. Zdaniem Aurelii Białek, 
naczelnika Wydziału Gospo-
darki i Geodezji UM, która 
też była na spotkaniu, na takie 
rozwiązanie nie pozwalają 
obowiązujące przepisy. Skwer 
jest bowiem oddzielną działką. 
W miejscowym planie zago-
spodarowania przestrzennego 
przeznaczona jest pod zabudo-
wę wielorodzinną, więc można 
go sprzedać tylko w formie 
przetargu. Co do dzierżawy, 
to mieszkańcy twierdzą, że od 
2014 roku miasto nie przedłu-
ża im stosownych umów. Cho-
ciaż wielu chciało dzierżawić 
działki, to im nie pozwolono. 
Wystąpili więc o dzierżawę 
całego terenu jako wspólnota 
mieszkaniowa, ale też nie 
uzyskali zgody. 

- Dlaczego pan się tak upiera 
i mówi „nie”? - pytała pani 
Iwona. - Jak pan nam to wy-
dzierżawi, to droga nie będzie 
już pana problemem. Miesz-
kańcy już nie przyjdą i nie po-
wiedzą „proszę nam zrobić”. 
Dlaczego pan się tak upiera, 
bo tego nie rozumiemy? 

- Dlatego, że dzierżawę 
podpisują konkretne osoby, 
a nie wspólnoty, więc może 
się zdarzyć, że ktoś sprzeda 
mieszkanie, a że działki nie są 
przynależne do mieszkań, ten 
ktoś będzie mógł wypowie-
dzieć dzierżawę i wówczas 
pojawi się problem - tłumaczył 
burmistrz. 

Te słowa wywołały kolej-
ną dyskusję o szczegółach. 
O tym, kto co kiedy powie-
dział, co zrobił lub nie, na co 
się zgodził lub nie zgodził, 
oraz jakie kto ma plany oraz 
czego oczekuje. Opinie stron 

cały czas były jednak roz-
bieżne i każdy obstawał przy 
swoim. Mieszkańcy przyznali, 
że chcieliby dobrej drogi do-
jazdowej do swoich budyn-
ków, ale nie kosztem terenów 
zielonych. I jeżeli ma ona 
wyglądać tak, jak proponuje 
burmistrz, to jej nie chcą, bo 
wówczas będą mieć ruchliwe 
drogi z obu stron swoich do-
mów. Tego nie chcą i nigdy 
się na to nie zgodzą. Zrobią 
też wszystko, co w ich mocy, 
by nie dopuścić do budowy 
budynku mieszkalnego na 
zielonym skwerze. 

Nie przekonywały ich ar-
gumenty, że budynek stanie 
na działkach, które obecnie 
nie są już dzierżawione. Ow-
szem, miasto wypowiedziało 
dziewięć umów dzierżawy, 
ale jeżeli ten teren nie zosta-
nie wykorzystany i miesz-
kańcy nie zgodzą się na jego 
uporządkowanie zgodnie 
z przedstawionym planem, 
miasto ostatecznie odda teren 
mieszkańcom i będą go mogli 
wykorzystywać zgodnie ze 
swoją decyzją.

Pytany o to, dlaczego tak 
bardzo zależy mu na sprzedaży 
kawałka skweru pod budy-
nek mieszkalny, burmistrz 
powiedział, że w ten sposób 
chce pozyskać pieniądze na 
budowę drogi, o którą prosili 
mieszkańcy. Inaczej nie będzie 
za co jej zrobić. Kolejna rzecz 
jest taka, że trzeba unormować 
sytuację z wiatami śmietni-
kowymi, ponieważ obecne 
nie spełniają norm. Te słowa 
ponownie wywołały oburzenie 
wśród mieszkańców. 

Ich zdaniem śmietniki i ich 
usytuowanie obecnie nie są 

problemem, a jak będzie to 
problem, to oni i ich wspólnoty 
sobie z tym poradzą. - Teraz 
chcemy, by poszanował pan 
nasze zdanie, a nie wymyślał 
problemy - podsumowała 
jedna z mieszkanek. - Na inne 
drogi w mieście znalazły się 
pieniądze, a na naszą ich nie 
ma. Musimy się zgodzić na 
blok, żeby mieć drogę? 

- Mówi pan, że działa w na-
szym interesie, ale w naszym 
interesie jest, by tego budynku 
tu nie było - kontynuował mło-
dy mężczyzna. - Niech pan na 
tej działce zrobi plac zabaw dla 
dzieci lub teren wspólny dla 
mieszkańców, ale nie stawia 
budynek. Czemu chce nas pan 
na siłę uszczęśliwiać? Proszę 
nam ustąpić, a nie stawiać 
przed faktem, bo kompromi-
sem w pana mniemaniu jest 
wykonanie w 100% tego, co 
pan sobie założył, a nie tego, 
co chcą mieszkańcy. Jeżeli bę-
dzie trzeba, zaczniemy strajk 
spontaniczny, bo nie dopu-
ścimy do budowy tego bloku. 

Burmistrz jeszcze raz pró-
bował wytłumaczyć, że droga 
musi być wybudowana zgod-
nie z przepisami, a to wymaga 
jej poszerzenia, co można 
zrobić jedynie kosztem dzia-
łek. Co więcej, potrzebny jest 
projekt, a budowa wymaga 
pieniędzy. Nie umiał jednak 
odpowiedzieć na pytanie, jaki 
będzie dochód ze sprzedaży 
działki pod budowę plano-
wanego na skwerze budynku, 
ani ile pieniędzy potrzeba na 
budowę drogi. Mieszkańcy 
pytali więc, skąd pewność, 
że będzie to wystarczająca 
suma i co będzie w sytuacji, 
jeżeli okaże się, że pienię-
dzy jest za mało? Ponownie 
pojawił się też problem wiat 
śmietnikowych i związanych 
z tym przepisów, a także in-
nych rozwiązań projektowych 
w obu tematach. 

Chociaż dyskusja trwała 
ponad dwie godziny, kompro-
misu nie osiągnięto. Każda 
ze stron broniła swoich ra-
cji i była przekonana, że są 
inne rozwiązania poruszonych 
problemów. Tym razem na 
prośbę burmistrza ustalono, 
że będą kolejne spotkania 
z wybranymi przez grupę 
mieszkańcami i zarządcami 
wspólnot mieszkaniowych, 
by jeszcze raz spróbować 
wyjaśnić powstałe podczas 
spotkania wątpliwości. Bur-
mistrz zapewnił, że gdyby nie 
zależało mu na mieszkańcach, 
jak twierdzą niektórzy, to by 
z nimi nie rozmawiał i już 
w 2019 miasto sprzedałoby ten 
skwer. Tymczasem mu zależy 
i chce rozmawiać, by znaleźć 
kompromis.  

Mieszkańcy dość sceptycz-
nie podeszli do pomysłu kolej-
nych spotkań, bo - jak mówili 
- zdania nie zmienią. Mają 
jednak nadzieję, że pojawi się 
pomysł zagospodarowania ich 
terenu, w którym nie będzie 
mowy o budowie nowego 
budynku.

TEKST I FOT.: 

WiOLETTA KAMińSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

Mieszkańcy: „KOMPROMIS to nie 
zgoda na warunki jednej strony”

Podczas spotkania na Opolskiej
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BYSTRZYCA 

Kryształowa rocznica 

15 lat minęło od czasu, 
gdy w gminie Oława 
powstał pierwszy klub 
seniora. 21 maja klub 
„Kalina” - bo o nim mowa 
- z przytupem świętował 
swój wyjątkowy jubileusz

Życzenia gratulacje i kwiaty 
od zaproszonych gości w imie-
niu klubu przyjmowała jego 
szefowa Bogumiła Jewusiak, 
która od początku pełni swoją 
funkcje i - jak dodaje z uśmie-
chem - zarządzą drużyną. 

Jako pierwszy w imieniu 
swoim oraz mieszkańców 
gminy gratulacje jubilatom 
złożył Henryk Kuriata peł-
niący obowiązki wójta gminy 
Oława, który oprócz wielkiego 
bukietu kwiatów podarował 
seniorom wypełnione życze-
niami szklane serce. Nie szczę-

dził też komplementów życząc 
dużo zdrowia i sukcesów na 
gruncie prowadzonej dzia-
łalności oraz wielu nowych 
celów i ich realizacji. 

Sołtys Bystrzycy Michał 
Rado życzył jubilatom dłu-
gich lat tak prężnego dzia-
łania i tego, by zawsze mieli 
w sobie ten sam zapał do dzia-

łania, co obecnie, i zawsze 
tryskali energią. Gratulowała 
też Helena Masło, kierownik 
Gminnego Ośrodka Pomocy 
Społecznej w Oławie, która 
jest poniekąd twórcą tego 
klubu. To na jednej z uroczy-
stości z okazji Dnia Senio-
ra, organizowanych kiedyś 
przez Pawła Bubałę, byłego 
sołtysa Bystrzycy, a obecnie 
radnego, zobaczyła, jak wielu 
seniorów mieszka w wiosce 
i jak ogromna jest w nich 
potrzeba dużo częstszego 
spotykania się i podejmowa-
nia wspólnych działań, więc 
zasiała pomysł utworzenia 
klubu seniora w Bystrzycy 
i udało się. 

- Cieszę się, że mimo upły-
wu lat i widząc, jak wielu 
z was już nie ma, nadal się 
spotykacie i potrafi cie wspól-
nie bawić - powiedziała. - 
Pamiętam, że na początku 
rocznice robiliście co pięć lat, 
z czasem przerodziło się to 
w „co rok”, bo uznaliście, że 
częściej musicie świętować. 
Gratuluję i życzę wam zawsze 
tej energii, która teraz cały 
czas w was jest. 

Przypomniała też kilka hi-
storii z różnych wyjazdów 
oraz wycieczek klubu, a w tym 
chóru pod tą samą nazwą, któ-
ry tworzy wybrana grupa se-
niorów. Powtórzyła też od lat 
powtarzaną wśród zaprzyjaź-
nionego grona anegdotę o tym, 
jak to na jednym z wyjazdów 
chóru ktoś zapytał kierowcy 
autokaru „co to za zespół?”. 
Ten odpowiadając pytaniem 
na pytanie powiedział „a czy 
zna pan zespół Mazowsze?”. 
Gdy obserwator powiedział, 
że zna, kierowca dodał: - Bo 
widzi pan, w Polsce jest „Ma-
zowsze”, jest „Śląsk” i jest 
„Kalina”.

Nim zaproszono gości na 
obiad, zespół pod batutą rad-
nego Artura Piotrowskiego, 
który od początku dyrygu-
je chórem, dał krótki popis 
swoich zdolności. Jak zawsze 
przy różnych okazjach zebra-
ni mogli też usłyszeć nową 
piosenkę z tekstem napisa-
nym przez Józefę Taracińską, 
najstarszą seniorkę w klubie, 
która od lat tworzy nie tylko 
teksty dla zespołu, ale pisze 
też inne teksty. Jak pisze? 

Oto fragment jubileuszowej 
piosenki: 

I, jak to z seniorami bywa, 
już przy pierwszych dźwię-
kach muzyki z przytupem 
pokazali, co znaczy umieć się 
bawić. Żadnego z nich nie trze-
ba było namawiać do tańca.

TEKST I FOT.: 

WiOLETTA KAMińSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

15 lat Kaliny, czyli JUBILEUSZ z przytupem

Henryk Kuriata w imieniu swoim oraz mieszkańców przekazał 
seniorom pamiątkowe serce wypełnione życzeniami

Kalina to nie tylko klub seniora, ale też chór, który jak zawsze zaprezentował swoje umiejętności i wyjątkową 
okolicznościową piosenkę

Seniorzy i zaproszeni goście

Jubilacie jak zawsze pokazali też co znaczy świętować i dobrze się przy tym bawić

Klub Seniora się raduje, 
bo 15 lat świętuje 
Przeżyliśmy piękne chwile, 
dziś je wspominamy mile
Te wycieczki spontaniczne, 
ojczyźnianie, zagraniczne 
Dziś pandemia nam 
doskwiera, możliwości
wciąż zabiera
Lecz seniorzy pełni wiary, 
pragną ziścić swe zamiary 
I nie stracą nigdy ducha, 
choćby przyszła zawierucha.
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 ˮ - Zanim poproszę 
o wspomnienia z pracy na 
stacji w Oławie, może kilka 
słów o tym, jak i skąd pan tu 
dotarł. Czy był pan jednym 
z pionierów kolejnictwa 
tutaj...?

- Pierwsi pracownicy przyje-
chali... Nie, przyszli tu pieszo 
z Wrocławia już w 1945 roku. 
Ja zaś dotarłem tu jesienią 
1946, więc początki znam 
tylko z opowieści. A w ogóle 
na kolei pracowałem już przed 
wojną, zaraz po wojnie zaś 
o kolei w ogóle nie myślałem. 
Pracowałem w spółdzielczym 
sklepiku w Szczebrzyszy-
nie i byłem zadowolony, cał-
kiem dobrze mi się wiodło. 
W Szczebrzyszynie znaleź-
liśmy się ciągle uciekając 

przed Ukraińcami. Z czasów 
ucieczek pamiętam taką histo-
ryjkę trochę związaną z koleją. 
Mieszkaliśmy jakiś czas w Do-
gunowie i tam na stacji dyżur-
nym ruchu był młody Niemiec, 
student. Kiedy Ukraińcy zbli-
żali się do wsi, zaprowadził 
mnie kiedyś do swego miesz-
kania i w tajemnicy otworzył 
jedną z szaf w pokoju. Miał 
tam cały arsenał - nowiutkie 
karabiny, granaty... Przekazał 
to nam, do obrony. 

 ˮ - Ze Szczebrzyszyna trafił 
pan do Oławy. Od razu 
zaczął pan pracować na 
kolei? 

- W Oławie znalazłem się 
dlatego, że miałem tu kuzy-
nów, była tu praca, tu chciałem 
więc zostać. Długi czas nie 
mogłem znaleźć mieszkania, 
w końcu dostałem przydział: 
piękne 3-pokojowe miesz-
kanie przy ul.Różanej. Pech 
chciał, że musiałem jechać 
na delegację do Boreczka. Po 
dwóch dniach wracam, a tu 
balustrada balkonowa wyrąba-
na, dziury w ścianach, na środ-
ku pokoju ślad po ognisku. 
Okazało się, że pracujący tu 
na bocznicy Rosjanie włamali 
się do mieszkania i wszyst-
ko zniszczyli. Z mieszkania 
trzeba było zrezygnować. 

Po przyjeździe do Oławy 
poszedłem do dyrekcji. Tam 
zastanawiali się, gdzie mnie 
dać. Początkowo w planach 
był Brochów, ale ówczesny 
naczelnik wydziału handlo-
wego, pan Korytko - bardzo 
dobry, porządny człowiek 
- odradził mi ten Brochów, 
bo tam Rosjanie zastrzelili 
już dwóch maszynistów. Ja 
też zresztą miałem scysje 
z Rosjanami, była tu przecież 
bocznica wojskowa. Kiedyś 

miałem do odprawy transport 
- bez papierów, bez zleceń, 
niczego nie było. Mówię więc 
ruskiemu majorowi, że nie 
odprawię, a on chwyta za 
kaburę i mówi, że mnie zaraz 
kropnie. Widzę, że nie ma 
z kim rozmawiać, więc szybko 
zadzwoniłem do takiego spe-
cjalnego inspektora od spraw 
wojskowych w Legnicy i mó-
wię, że taki a taki major grozi 
mi tu pistoletem. Ten inspek-
tor (też oczywiście Rosjanin) 
wezwał majora do telefonu, 
coś mu tam przetłumaczył i... 
tak mi się udało. Były więc 
i takie niebezpieczne historie, 
chociaż potem układy z Ro-
sjanami były niezłe - a to my 
im pomagaliśmy, a to oni nam, 
np. przy rozładunkach. 

 ˮ - Na jakim stanowisku zaczął 
pan pracę w Oławie?

- Skierowali mnie na sta-
nowisko kasjera towarowego, 
ale okazało się, że nie ma już 
miejsca, więc zostałem maga-
zynierem. Magazynier wtedy 
miał dość odpowiedzialną 
robotę - organizował przyję-
cia i nadawanie wszystkich 
przesyłek. Trwało to jednak 
bardzo krótko i w końcu zo-
stałem kasjerem towarowym, 
no i jednocześnie zastępcą 
kierownika, którym wówczas 
był pan Tadeusz Cyganek. Pod 

nieobecność kierownika oczy-
wiście musiałem przejmować 
wszystkie sprawy. Jakoś so-
bie radziłem, ale pracy było 
mnóstwo.

 ˮ - Jak wyglądała oławska 
stacja na przełomie 
lat czterdziestych 
i pięćdziesiątych?

- Na początku wszystko 
było organizowane właśnie 
w tym budynku, nie było dzia-

łów osobowego i towarowego. 
Było to dużym utrudnieniem 
dla pasażerów, którzy mieli 
trudności z dotarciem do swo-
jej kasy biletowej. Dlaczego? 
Przypominam to sobie bardzo 
dobrze: było straszliwie ciasno, 
szczególnie w naszych kolejar-
skich pomieszczeniach. Była 
tam przecież i kasa biletowa, 
i działała już kasa towarowa, 
istniała już przechowalnia ba-
gażu. Tam, gdzie dziś jest 
przychodnia (to było w 1952 
roku -red.), dawniej był dyżur-
ny ruchu, peronowy i ktoś tam 
jeszcze; w innym miejscu coś 
się liczyło, coś odprawiało - 
słowem: straszny ścisk. Moje 
obowiązki dotyczyły spraw 
towarowych, więc kilka słów 
o tym. Ogromnie dużo pracy 
mieliśmy, kiedy pociągi zaczęły 
w ramach odszkodowań wojen-
nych przywozić złom. Przez 
Oławę przechodziły wtedy 
ogromne ilości złomu - nieraz 
był wspaniały, np. pamiętam 
wagony nowiutkich motocykli 
czy rowerów. Sama obsługa 
prowadzona była non stop 
na sześciu czy ośmiu boczni-
cach. Trwała szalona praca, 
bywało tak, że dziennie czekało 
350 wagonów do rozładowa-
nia, a już 150 to była norma. 
Oczywiście rozładowywała 
je centrala złomu (dzisiejszy 
Centrozłom), ale przecież my 
to wszystko odprawialiśmy, 

a potem, po przeróbce złomu, 
wysyłaliśmy surowiec do hut. 
Dziś trudno w to uwierzyć, ale 
pracowaliśmy tu po 20 godzin 
na dobę. Na kolei się praco-
wało, na kolei się spało. Czasy 
późniejsze - lata pięćdziesiąte 
i sześćdziesiąte - to rozbudowa 
stacji związana z rozbudową 
miasta, przemysłu. Powstała 
Centrala Złomu Metali Nieże-
laznych, mała huta, trzeba było 
otworzyć bocznice dla dwóch 
odlewni, dla Zakładów Bieli 

Cynkowej - zakłady te wysyłały 
po 20-30 wagonów miesięcznie 
delikatnego i bardzo drogiego 
towaru, głównie na eksport, 
to było oczko w głowie partii. 
W mieście była już fabryka kle-
ju (późniejszy ERG), cegielnia, 
papiernia, elewator. Wszystko 
musieliśmy gdzieś upchnąć. 
Ciekawe, że sama stacyjka 
robiła niepozorne wrażenie, ot, 
kilka torów (jak dzisiaj!), ale 
bocznic towarowych było wte-
dy ponad 20. Całe życie kolei 
biegło poza stacją, życie chyba 
intensywniejsze niż dzisiaj, bo 
teraz część spraw załatwiają 
samochody.

 ˮ - A ilu kolejarzy pracowało tu 
wówczas?

- Dokładnie nie pamiętam, 
ale nie mniej niż 30 osób. 
Później, ale to dużo później, 
pracowało ok. 70 osób. Gdzie 
dużo pracy, tam i dużo ludzi 
- przybywało więc magazy-
nierów, zorganizowano więc 
biuro wagonowe zajmujące 
się tzw. obrotem wagonowym 
i regulacją - była to ewidencja 
braków, usterek, zniszczeń. 
Robiło się coraz ciaśniej, więc 
wyremontowano budynek - taki 
czerwony budynek, który widać 
jadąc w kierunku Opola po 
lewej stronie - i tam utworzono 
magazyn oraz ekspedycję towa-
rową. Tam w samej końcówce 

lat pięćdziesiątych przenieśli-
śmy się. Ale żeby pan wtedy 
widział ten budynek! Właściwie 
to był tylko taki szkielet z be-
lek, nie było podłogi, stropów, 
wszystko zniszczone. Budynek 
dzisiejszej stacji ocalał dlate-
go, że był przecież potrzebny 
Niemcom. No, a co się dało, to 
odbudowywaliśmy społecznie, 
za darmo. Pytał pan o kolejar-
skie mundury? Były, były od po-
czątku. Najpierw - jeśli dobrze 
pamiętam - w kolorze szarym, 
jak mundury tramwajarskie, 
potem zmieniono na ciemne. No 
i dystynkcje. Całe PKP dzielone 
były wtedy na grupy i to było 
oznaczone na mundurze; naj-
wyższa grupa oznakowana była 
złotymi paskami umieszczony-
mi na kołnierzyku munduru.

 ˮ - Jak pan, okiem fachowca, 
ocenia stan taboru 
kolejowego wtedy?

- Z tym było różnie. Pamię-
tam, że tabor był niszczony 
przez złom, ale jakoś nikt 
wtedy nie dbał o to. Na napra-
wy uszkodzonych wagonów 
szły miliony. Część napraw 
dokonywano tutaj, robił to ist-
niejący też od tamtych czasów 
ZNTK - wagony, cysterny, re-
perowano wszystko. Drugi za-
kład naprawczy odlewał części 
czy podzespoły i montował je.

 ˮ - Ruch pasażerski 
w stosunku do towarowego 
był oczywiście mniejszy, 
a jednak po dziś dzień 
i pewnie długo po nas będzie 
się jeździć pociągami choćby 
do pracy. Czy wtedy też tak 
było?

- Ten ruch też był dość duży. 
Jak już jesteśmy i przy to-
warach, i przy pasażerach, 
to warto wspomnieć jeszcze 
o czymś, czego dzisiaj nie ma. 
Myślę o nieistniejącej już linii 
kolejowej Oława-Boreczek, 
czyli „linii buraczanej”, jak 
nazywali ją kolejarze. Stojąc 
na wiadukcie twarzą do Godzi-
kowic i patrząc w lewo, widać 
niewielki budynek dawnej sta-
cji Oława-Południe. Tam się ta 
linia zaczynała i tą linią jeździł 
taki mieszany pociąg. Miesza-
ny, bo jechały nim buraki do 
cukrowni w Strzelinie, węgiel 
do PGR-ów, ale i jeździła nim 
też młodzież do szkół. Na każ-
dej stacyjce zatrzymywał się 
i zostawiał a to węgiel, a to wy-
słodki, z innych zabierał puste 
wagony, jeszcze gdzie indziej 
dowoził nawozy, no i oczywi-
ście uczniowie mieli pociąg 
dowożący ich do szkół. Pociąg 
jeździł bardzo wolno. I kiedyś 
przyszła decyzja o likwidacji 
linii. Ludzie protestowali, nie 
chcieli do tego dopuścić. Ale 
nic to nie dało - nasze delegacje 
wracały z Warszawy z decyzja-
mi odmownymi, bo koszt re-
montu torów był zbyt wysoki. 
Wie pan, ja widziałem,jak na 
początku lat sześćdziesiątych 
to rozbierali: szyny trzymała 
właściwie tylko murawa, bo 
podkłady rozsypywały się 
w rękach, tak były spróchniałe. 
Dlatego ten pociąg tak powoli 
jechał. Koszty remontu musia-
łyby być ogromne...

(tekst pierwotnie ukazał się w 
„Wiadomościach Oławskich”  

z 1992 roku)

 � 180-lecie linii kolejowej Wrocław - Oława (Breslau-Ohlau)

„Mieliśmy tu mnóstwo pracy...”

Jerzy Herfurt w mundurze kolejowym - fotografia z początku lat 50.

1947 - na dworcu kolejowym w Oławie
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Z Jerzym Herfurtem, emerytowanym pracownikiem kolei, w 1992 roku  
rozmawiał Robert Wawrzeń
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Dolnośląski Kongres Samorządowy cieszy się niesłabnącym 
zainteresowaniem. Ósma edycja zgromadziła liczne grono osób 
zainteresowanych istotą i kondycją samorządności w Polsce. 

- Zasługi samorządu terytorialnego dla rozwoju kraju są 
niepodważalne. To właśnie tutaj, na dole, w mozolnym trudzie 
i dzięki ciężkiej pracy, wykuwa się autentyczna siła Polski i jej 
przyszłość. Szczególnie w ostatnich latach, w których zostaliśmy 
boleśnie doświadczeni przez pandemię koronawirusa, a na-
stępnie przez kryzys migracyjny wywołany wojną w Ukrainie, 
objawiła nam się realna siła samorządów. To dzięki ich pracy 
w dużej mierze udaje nam się przetrwać najtrudniejsze chwi-
le - mówi marszałek Cezary Przybylski z Bezpartyjnych 
Samorządowców. - Jestem zbudowany widząc zaangażowanie 
samorządowców nie tylko w ostatnich miesiącach wytężonej pra-
cy ale też podczas takich wydarzeń jak nasz Kongres. Dzielimy 
się doświadczeniami i wspólnie pracujemy na rzecz naszych 
małych ojczyzn, a przede wszystkim ich mieszkańców - dodaje 
marszałek Przybylski. 

Spotkanie było doskonałą okazją do wymiany myśli na te-
mat najistotniejszych wyzwań, przed jakimi stoją samorządy 
w Polsce. 

Była to również szansa dla samorządowców z województwa 
dolnośląskiego do rzeczowej rozmowy o przyszłości wspólnot 
lokalnych, perspektywach ich rozwoju oraz szansach i zagro-
żeniach, które przed nimi stoją. 

Dzisiejsze wydarzenie podzielone było na 3 panele tematycz-
ne moderowane przez Agnieszkę Gozdyrę z telewizji Polsat 
News, Bogusława Chrabotę - redaktora naczelnego dziennika 
Rzeczpospolita oraz Marcina Torza z Superexpresu.

Zebrani debatowali podczas trzech paneli tematycznych:
„Uchodźcy na Dolnym Śląsku. Jak efektywnie pomagać” 

- z udziałem marszałka Cezarego Przybylskiego, Michała 
Dworczyka - Szefa Kancelarii Prezesa Rady Ministrów, Jurija 
Tokara - Konsula Generalnego Ukrainy we Wrocławiu, Roberta 
Raczyńskiego - Prezydenta Lubina, Marii Lewandowskiej-Miki 
- Prezesa Dolnośląskiej Federacji Organizacji Pozarządowych 
i Michała Kobosko - Wiceprzewodniczącego Polska 2050 
Szymona Hołowni.

„Fundusze europejskie dla Dolnego Śląska. Perspektywy 
rozwoju regionu” - z udziałem Grzegorza Macko - Wicemar-
szałka Województwa Dolnośląskiego, Romana Potockiego 
- Starosty Powiatu Wrocławskiego, Ireny Krzyszkiewicz - 
Burmistrz Góry, dr hab. Patrycja Matusz - z Instytutu Studiów 
Międzynarodowych Uniwersytetu Wrocławskiego i Piotr 
Zygadło - Dyrektor Departamentu Regionalnych Programów 
Operacyjnych w Ministerstwie Funduszy i Polityki Regionalnej.

„Dolnośląska służba zdrowia. Wyzwania. Inwestycje. 
Zagrożenia” - z udziałem Jarosława Obremskiego - Wojewody 
Dolnośląskiego, Marcina Krzyżanowskiego - Wicemarszałka 
Województwa Dolnośląskiego, Magdaleny Piaseckiej - Radnej 

Sejmiku Województwa Dolnośląskiego, Tomasza Gabrysiaka - 
Starosty Bolesławieckiego, dr hab. n. med. Adama Maciejczyka 
- Dyrektora Dolnośląskiego Centrum Onkologii we Wrocławiu, 
Jakuba Berezowskiego - p.o. Dyrektora Uniwersyteckiego 
Szpitala Klinicznego we Wrocławiu. 

Pierwszy panel zdominowała dyskusja o wyzwaniach, jakie 
stawia przed samorządami współczesny świat, zwłaszcza w ob-
liczu wojny w Ukrainie. Rosyjska agresja przewartościowała 
naszą rzeczywistość. Jednocześnie swoją wartość i zaangażo-
wanie udowodniły polskie samorządy wszystkich szczebli, które 
aktywnie włączyły się w akcje pomocowe skierowane zarówno 
do uchodźców przybywających na Dolny Śląsk jak i ich rodaków 
broniących swojej ojczyzny. 

Uczestnicy podkreślali dobrą współpracę przedstawicieli 
samorządów z władzą centralną, a także środowiskami gospo-
darczymi, organizacjami pozarządowymi, a przede wszystkim 
doceniali ogromne zaangażowanie mieszkańców. 

- Przede wszystkim mam w sobie poczucie że jesteśmy w sy-
tuacji dramatycznej bo obok nas umierają ludzie. Wojna trwa 
i przed nami jeszcze dużo trudnych chwil. Jednocześnie stoimy 
też przed ogromnym wyzwaniem. Przed Polakami i Ukraińcami 
szansa żeby odsunąć to wszystko co nas do tej pory dzieliło 
i budować nową, partnerską historię - mówił Michał Dworczyk 
- Szef Kancelarii Premiera. 

- Ukraińcy zaufali nam. Większość z nich została z tego 
względu w Polsce. Przed nami konieczność szukania odpowiedzi 
na wiele trudnych pytań o naszą przyszłość. Musimy wiedzieć 
czy będą chcieli związać ją z Polską i Dolnym Śląskiem - dodał 
Robert Raczyński - Prezydent Lubina. 

- Nie sposób pominąć ważnych decyzji rządu wobec nara-
stającego kryzysu, jednak to pospolite ruszenie i niezwykłe 
zaangażowanie Polaków w każdym zakątku kraju pozwoliło 
przyjąć falę uciekających przed wojną obywateli Ukrainy. To 
oni, przy systemowym wsparciu samorządów wszystkich szcze-
bli, okazali realną pomoc potrzebującym. Samorządy pokazały 
niezwykłą skuteczność - podsumował dyskusję marszałek 
Cezary Przybylski.

Kolejny panel dyskusyjny poświęcony był tematyce funduszy 
unijnych dla naszego regionu na najbliższe lata. Wsparcie unijne 
jest jednym z najważniejszych fi larów rozwoju regionalnego. To 
one pomagają realizować m.in. inwestycje wynikające wprost 
z przyjętej strategii rozwoju Dolnego Śląska oraz stymulują ry-
nek pracy. Plany na te inwestycje powstają na wszystkich szcze-
blach samorządu od gmin, przez powiaty, aż po województwo, 
które oprócz wykorzystywania funduszy na swoje inicjatywy 
również zarządza ich dystrybucją na całym Dolnym Śląsku. 
Dolny Śląsk będzie w najbliższych latach dysponował rekor-
dowym budżetem przekraczającym łącznie 2,2 miliarda euro. 

- Wiele inwestycji w naszym regionie zostało zrealizowanych 
właśnie z funduszy unijnych. Dlatego tak ważne jest prowadzenie 

dialogu, aby jak najlepiej wykorzystać zbliżającą się perspek-
tywę unijną. Tego typu wydarzenia są znakomitym miejscem 
do rozmów na temat przyszłości samorządu na Dolnym Śląsku 
- mówi wicemarszałek Grzegorz Macko.

Tematem ostatniego panelu była opieka zdrowotna ze szcze-
gólnym uwzględnieniem podsumowania działań podejmowa-
nych podczas pandemii koronawirusa, planowanych inwestycji 
oraz opieki onkologicznej. Samorząd województwa ma we 
wszystkich tych zakresach niezwykle istotne zadania. Oprócz 
prowadzenia szpitali aktywnie zarządzał też strumieniem do-
stępnych funduszy unijnych, dzięki którym pomogły one w od-
powiadaniu na wyzwania jakie postawiła przed nami pandemia. 
Dodatkowo, mimo trudnej pandemicznej sytuacji w kolejną fazę 
wchodzi budowa nowego szpitala onkologicznego – największej 
inwestycji samorządu województwa z zakresu ochrony zdrowia.

- Pandemia uświadomiła nam jak ważne w systemie ochrony 
zdrowia są nowe technologie. To nie tylko dobrze wykwalifi ko-
wany personel, sprzęt i inwestycje, ale także Internetowe konta 
pacjenta, e-recepty i cały system komunikacji, który musiał 
odnaleźć się w nowej rzeczywistości. To dla nas bardzo cenna 
lekcja i jasny kierunek w którym chcemy rozwijać nowoczesną 
ochronę zdrowia w regionie - zauważył wicemarszałek Marcin 
Krzyżanowski. 

- Cieszę się także, że do realizacji naszego największego 
projektu - nowego szpitala onkologicznego - udało się zaprosić 
rząd. Będzie to jedyna tego typu inwestycja w kraju fi nansowana 
wspólnie przez budżet państwa oraz samorządu regionu - dodał 
wicemarszałek. 

- Jako radny z terenu byłego województwa legnickiego odby-
łem wiele ciekawych rozmów o tym w jakim kierunku powinno 
podążać Zagłębie Miedziowe, aby należycie przygotować się 
na czas kiedy wyczerpią się złoża miedzi. Wierzę, że dzisiejsze 
wydarzenie, podczas którego mieliśmy możliwość przepro-
wadzenia wiele cennych rozmów otworzy nowe płaszczyzny 
współpracy i rozwoju na rzecz naszej małej Ojczyzny - pod-
sumował wydarzenie Piotr Karwan, przewodniczący Klubu 
Radnych Prawo i Sprawiedliwość w Sejmiku Województwa 
Dolnośląskiego.

UMWD

„Samorząd. Teraźniejszość - Przyszłość” 
- to główne hasło zakończonego właśnie ósmego 

Dolnośląskiego Kongresu Samorządowego.
Wydarzenie, organizowane już tradycyjnie przez samorząd województwa dolnośląskiego, 
zgromadziło liczne grono przedstawicieli samorządów, administracji rządowej, naukowców, 
przedsiębiorców, ekspertów i dziennikarzy. Kongresowe wydarzenia wypełniło ponad pół 
tysiąca uczestników.

Cezary Przybylski - Marszałek Województwa Dolnośląskiego

Magdalena Piasecka - Radna Sejmiku Województwa Dolnośląskiego, 
Marcin Krzyżanowski - Wicemarszałek Województwa Dolnośląskiego, 
Jarosław Obremski - Wojewoda Dolnośląski i Tomasz Gabrysiak - 
Starosta Bolesławiecki

Agnieszka Gozdyra - Polsat News, Michał Dworczyk - Szef Kancelarii 
Prezesa Rady Ministrów i Cezary Przybylski - Marszałek Województwa 
Dolnośląskiego
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UMiG Jelcz-laskowice 

Konkurs

Z okazji jubileuszu 
35-lecia zaprasza 
wszystkich mieszkańców 
do wzięcia udziału 
w konkursie „Lwy 
Jelczańsko-Laskowickie”

Konkurs ma na celu doce-
nienie osób fizycznych, po-
pularyzację przedsiębiorców 
oraz organizacji pozarządo-
wych, których działalność́ 
i osiągnięcia w znaczący spo-
sób przyczyniły się̨ do rozwoju 
miasta i gminy Jelcz-Lasko-
wice oraz mogą̨ stanowić́ 
wzór do naśladowania dla 
mieszkańców. Finałem będzie 
uroczysta gala w Centrum 
Sportu i Rekreacji z progra-
mem artystycznym.

Koordynatorem plebiscytu 
jest Błażej Telążka, pracownik 
Wydziału Promocji UMiG.

- Z okazji jubileuszu 35-le-
cia chcielibyśmy znaleźć dia-
menty, ludzi, którzy być może 
nie są jeszcze wypromowani 
przez lokalne społeczności - 
opowiada. - Będziemy bardzo 
zadowoleni, jeśli wśród zgło-
szonych znajdą się ciekawe 
osoby z sukcesami, o których 
nie wiemy zbyt wiele. Ale 
oczywiście można zgłosić 
każdego, wyłączeni są tylko 
pracujący przy organizacji, 
czyli ja oraz Ksawery Piśniak. 
Warunkiem jest oczywiście, 
by był to ktoś mieszkający 
w gminie Jelcz-Laskowice 
lub wykonujący działalność, 

dzięki której jednoznacznie 
kojarzy się z gminą J-L. Mamy 
już kilka zgłoszeń i czekamy 
na więcej. Zależało nam na 
tym, żeby czasu na wska-
zywanie kandydatów było 
sporo, ponieważ zdajemy 
sobie sprawę, że wymaga to 
przejścia pewnej procedu-
ry. Tzn. należy mieć zgodę 
osoby zgłaszanej, opisać jej 
dokonania i dopiero przesłać 
do nas. Co ciekawe, komisja 
konkursowa, która ostatecznie 
wybierze nominowanych, nie 
będzie wiedziała, kogo ocenia. 
Do każdej karty zgłoszeniowej 
zostanie nadany kod QR, nie 
będzie tam nazwiska ani żad-
nych szczegółowych danych. 
Jury zdecyduje na podstawie 
przedstawionych osiągnięć, 
kto zasługuje na nominację. 
Otrzymają ją trzy osoby (lub 
firmy czy grupy) w każdej 
kategorii, a potem mieszkańcy 
zdecydują, kto otrzyma Lwa. 

Telążka nie ukrywa, że 
chciałby, aby ten plebiscyt 
stał się tradycją, pielęgnowaną 
co pięć lat w trakcie kolejnych 
okrągłych jubileuszy powsta-
nia miasta. Gala finałowa bę-
dzie transmitowana na żywo. 

Wszystko ma się odbywać 
w klimacie hollywoodzkich 
Oscarów. Zwycięzcy otrzyma-
ją zaprojektowaną i wykonaną 
specjalnie na tę okazję statu-
etkę Lwa. Trwają rozmowy 
z artystami, którzy wystąpią 
2 października w Centrum 
Sportu i Rekreacji. Powstanie 
też katalog ze zwycięzcami, 
zawierający ich sylwetki i opis 
sukcesów. Ponadto organiza-
torzy szykują wystawę. 

- Jeśli zastanawiacie się, kto 
może zasługiwać na zgłosze-
nie do plebiscytu, to pomyśl-
cie o osobach, które potrafią 
zaktywizować innych, które 
robią coś ciekawego, czasami 
nieoczywistego, które osią-
gają sukcesy, ale nie zostali 
dotychczas wystarczająco 
docenieni - podkreśla Błażej 
Telążka. - Chcemy uhonoro-
wać tych, którzy wychodzą 
przed szereg. Są oczywiście 
różne kategorie, więc różne 
może być podejście. Mamy 
np. „biznes”, gdzie nie chodzi 
o wskazanie tylko tych wiel-
kich przedsiębiorstw, które 
chętnie sponsorują różne ini-
cjatywy, ale docenienie także 
malutkich firm, które na stałe 

wkomponowały się w krajo-
braz gminy Jelcz-Laskowice, 
są tutaj kojarzone, zbierają 
dobre opinie, angażują się 
w życie lokalnej społeczności. 
Inna kategoria - sport - jest 
wielu świetnych aktywnych 
ludzi, ale nie o wszystkich 
wiemy. To nie musi być od 
razu mistrz świata czy me-
dalista olimpijski, na Lwa 
może zasłużyć także trener 
personalny, który pomógł 
wielu osobom czy ktoś od lat 
związany z lokalnym sportem. 
Raz jeszcze zachęcam do 
wysyłania lub przynoszenia 
zgłoszeń i przypominam, że 
jedna osoba, może wskazać 
tylko jednego kandydata. 

               ***

Osobowość Miasta i Gminy 
Jelcz-Laskowice będzie wy-
bierana w kategoriach:

* Edukacja 

- kandydatem w tej katego-
rii może być nauczyciel, peda-
gog, opiekun młodzieży, który 
jest wyjątkowo ceniony przez 
uczniów i lokalne środowisko 
lub zdobywa różnorodne wy-
różnienia w danej dziedzinie, 
a także dyrektor, który dzięki 
swojemu wysiłkowi rozwija 
szkołę oraz wspiera uczniów 
i nauczycieli w trudnych sy-
tuacjach.

* Kultura 

- w tej kategorii warto nomi-
nować osobę, która wyróżnia 
się w działalności kulturalnej 
i ma na swoim koncie niekwe-
stionowane sukcesy. Mowa 
tu o pisarzach, plastykach, 
muzykach, aktorach itp. oraz 
animatorach kultury.

* Biznes 

- ta kategoria to idealne 
miejsce dla pracodawców, 
którzy tworzą przyjazne wa-
runki pracy oraz działają na 
rzecz lokalnej społeczności 
i rozwoju naszego regionu.

* Sport 

- w tej kategorii warto pa-
miętać o osobach, które osią-
gają duże sukcesy w swojej 
dziedzinie sportu oraz swoją 
postawą zachęcają inne osoby 
do prowadzenia zdrowego 
trybu życia. W tej kategorii 
mile widziani są zawodnicy 
oraz trenerzy.

* Stowarzyszenia 

i Fundacje 

- w tej kategorii warto zgło-
sić stowarzyszenie lub funda-
cję, która swoimi działaniami 
przyczynia się do poprawy 
jakości życia mieszkańców 

Miasta i Gminy Jelcz-Lasko-
wice, jest aktywna na polu 
społecznych i charytatywnym, 
a swoimi pomysłami i energią 
zaraża innych do wspólnego 
działania.

* Sołectwa 

- ta kategoria została stwo-
rzona po to, by wyróżnić 
mieszkańców okolicznych 
wsi, którzy nie wiedzą co to 
nuda, poświęcają czas na pie-
lęgnowanie tradycji, a także 
angażują się w różnorodne 
akcje organizowane w naszej 
gminie. Może to być sołtys, 
stowarzyszenie, koło gospo-
dyń wiejskich lub niesfor-
malizowana grupa działająca 
w sołectwie.

* Młody talent 

- tu można zgłaszać dzieci 
i młodzież do 18 roku życia. 
Młodych ludzi, którzy realizu-
ją swoje talenty w dziedzinie 
sportu, kultury, nauki, anga-
żują się w działalność organi-
zacji młodzieżowych i mają 
na tych polach szczególne 
osiągnięcia.

* Człowiek  
Jelcza-Laskowic 

- ta kategoria poświęcona 
jest charyzmatycznym oso-
bom, które możemy spotkać 
w różnych dziedzinach życia 
np. w służbie zdrowia, wśród 
policjantów, strażaków, a tak-
że zaangażowanym w różno-
rodne akcje charytatywne. 
Można tu również zgłosić 
pasjonatów, którzy całe swoje 
serce poświęcają rozwijaniu 

różnych zamiłowań: dział-
kowców, pszczelarzy, wędka-
rzy, kolekcjonerów itp.

Konkurs zostanie podzielo-
ny na kilka etapów. Pierwszy 
(zgłoszenia) już się rozpoczął 
i potrwa do 29 lipca. Oceny 
formalnej kandydatów komi-
sja dokona do 5 sierpnia. Po-
tem uda się na obrady i do 12 
sierpnia poznamy nominowa-
nych. Czwarty, najważniejszy 
etap to głosowanie. Zaplano-
wano go od 22 sierpnia do 18 
września. Wyniki poznamy 
podczas uroczystej gali - 2 
października 2022 roku. 

                ***

Zgłoszenia do konkursu 
można dokonać:

* elektronicznie w formie 
skanu podpisanego formu-
larza zgłoszeniowego , po-
przez przesłanie go na adres: 
um.konkurs@jelcz-lasko-
wice.pl z dopiskiem: „Lwy 
2022”.

* listownie na adres Organi-
zatora: Urząd Miasta i Gminy 
Jelcz-Laskowice,  ul. Win-
centego Witosa 24, 55-220 
Jelcz-Laskowice.

* złożenie wypełnionego 
formularza osobiście w se-
kretariacie Urzędu Miasta 
i Gminy Jelcz-Laskowice 
z dopiskiem na kopercie: 
„Lwy 2022”.

Wydrukowane karty zgło-
szeniowe będzie można po-
bierać na recepcji w Centrum 
Sportu i Rekreacji. Regulamin 
wraz z kartami i wymaganymi 
zgodami znajduję się na stro-
nie www.jelcz-laskowice.pl/
lwy2022

Kamil Tysa 

ktysa@gazeta.olawa.pl

„Chcemy uhoNorować tych, 

którzy wychodzą przed szereg”

Koordynatorem plebiscytu jest Błażej Telążka
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Jelcz-laskowice 

Rekreacja 

1 czerwca od godz. 
15.00 w parku przy 
ul. Witosa będzie się 
odbywała impreza 
z okazji Dnia Dziecka

Zaplanowano niezwy-
kły prezent pełen atrakcji, 
które przypadną do gustu 
dzieciom, ale też dorosłym. 
Nie od dziś wiadomo, że 
najlepszym upominkiem 
jest wspólnie spędzony czas 
w ciekawym miejscu, peł-
nym niespodzianek, w któ-
rym wasze pociechy będą 
mogły przeżyć przygody 
i wyszaleć się do syta w pięk-
nej parkowej scenerii.

Popołudnie 1 czerwca 
rozpocznie się wielką nie-
spodzianką. Od godziny 
15.00 to dzieci będą rządziły 
miastem. Burmistrz Jelcza-
-Laskowic przekaże zgroma-
dzonym symboliczny klucz 
do bram miejskich.

1 czerwca Miejsko-Gmin-
ne Centrum Kultury we 
współpracy z Miejską Biblio-
teką Publiczną w Jelczu-La-
skowicach oraz Osiedlem La-

skowice zapraszają też dzieci 
wraz z rodzicami do parku 
z „innej bajki” przy ulicy 
Witosa. Na uczestników będą 
czekać strefy animacyjne, 
a w nich wiele niespodzia-
nek, między innymi Cyrk 

Tarabumba z największymi 
marionetkami na świecie, 
Drzewo Marzeń, animacje 
z postaciami z bajek.

(KT)

Niespodzianek  
nie zabraknie

OŁAWA 
Kultura 

Centrum Sztuki w Oławie 
zaprasza do Kina Odra dzieci 
uchodźców z Ukrainy na 
pokaz bajki w ukraińskiej 
wersji językowej. Seans jest 
bezpłatny, zaplanowano go 
na 2 czerwca o godz. 13.30

„Luca” to najnowsza ani-
macja studia Disney/Pixar, 
której akcja rozgrywa się 
w pięknym nadmorskim mia-
steczku na Riwierze Włoskiej. 
Pełen niezwykłych przygód 
film opowiada o dorastaniu 
dwójki przyjaciół. Chłopcy 
wspólnie przeżywają nieza-
pomniany letni czas, który 
upływa im na niekończących 
się przejażdżkach na skuterze 
i delektowaniu się lodami. 
Jednak ich beztroską zabawę 
może w każdej chwili zepsuć 
ujawnienie głęboko skrywane-
go sekretu. Obaj są potworami 
morskimi z innego świata 
znajdującego się tuż pod po-
wierzchnią wody.

               ***

Olav Art Center запрошує 
дітей біженців з України 
до кінотеатру «Одра» (ul. 
Młyńska 3) подивитися 
казку українською мовою. 
Безкоштовний перегляд: 
02/06/2022 13:30.

Л у к а  /  L u c a  П о д і ї 
анімації «Лука» від Disney 
та Pixar розгортаються на 
мальовничому узбережжі 
Італійської Рів`єри. Це 
історія про дорослішання 
х л о п ч и к а ,  н а п о в н е н е 
морозивом,  пастою та 

нескінченними поїздками на 
скутері. Головний герой Лука 
ділить свої пригоди зі своїм 
новим найкращим другом, 
але розвагам та веселощам 
загрожує схований глибоко-
глибоко секрет: морські 
страховиська з  іншого 

світу, які живуть просто 
під поверхнею води. Фільм 
зрежисовано номінантом 
на премію «Оскар» Енріко 
Казароза («Місяць»), а 
продюсером стрічки стала 
Андреа Воррен («Лава», 
«Тачки 3»).                (KT)

Bezpłatny seans  
dla dzieci uchodźców

OŁAWA 
Kultura 

Czas ucieka! Tylko do 30 
maja Centrum Sztuki czeka 
na wasze zgłoszenia. Jeśli 
macie pomysł na ciekawy 
event w plenerze podczas 
wakacji - nie warto dłużej 
zwlekać

CS w Oławie zaprasza do 
kolejnej edycji konkursu na 
minigranty kulturalne „Prze-
strzeń kultury - Oława 2022”. 
Miejsce realizacji to prze-
strzeń miasta - do wyboru: 
Rynek, Park Miejski przy PKP 
lub teren zielony przy Ośrod-
ku Kultury. Pula finansowa do 
podziału to 30.000 zł. 

- W ubiegłych latach nade-
słane propozycje były bardzo 
zróżnicowane, mamy na-
dzieję, że tegoroczna edycja 
również miło nas wszystkich 
zaskoczy - mówią organizato-
rzy. - Na zgłoszenia czekamy 
do 30 maja do godz. 14.00. 
Regulamin i formularz zgło-
szenia znajdziecie na kultura.
olawa.pl.                    (KT)

Kasa na event do wzięcia

GMINA OŁAWA 
Rekreacja 

5 czerwca na terenie 
dawnej szkoły 
w Siedlcach, odbędzie się 
Gminny Dzień Dziecka

Urząd Gminy Oława in-
formuje: - Przewidzieliśmy 
wiele bezpłatnych atrakcji: 
dmuchane zamki, malo-
wanie twarzy, fotobudka, 
animacje z grupą Świat 
Animków. Będą gry XXL, 
spacerujące maskotki, mega 
bańki mydlane. Uczestni-
kom zabawy będziemy wrę-
czać m.in. nasze gadżety. 
Będzie można również wziąć 
udział w konkursie: Zabawa 
w segregację odpadów nie 
musi być nudna. Serdecznie 
zapraszamy.

Szczegóły na plakacie.

(KT)

Zamki, gry i animacje

GMINA OŁAWA 
Inwestycje 

Urząd Gminy informuje, 
że Prezes Rady Ministrów 
zakwalifikował wniosek 
pełniącego obowiązki 
wójta Henryka Kuriaty, 
dotyczący budowy dróg 
wraz z rozbudową 
infrastruktury 
wodociągowej 
i kanalizacyjnej

Gmina otrzyma promesę 
inwestycyjną z Programu In-
westycji Strategicznych na 
kwotę 5,97 mln zł. Obecnie 
trwa procedura wyłonienia 
wykonawców poszczególnych 
części zadania. 

Inwestycja  real izowana 
z pierwszego etapu Programu 
Rządowego Funduszu Polski 
Ład została podzielona na dwie 
części. Pierwsza dotyczy wyko-
nania dokumentacji projektowej 

i robót budowlanych w Janiko-
wie na ul. Bocznej oraz w By-
strzycy na ulicach: Słowackiego, 
Sobieskiego i Sosnowej. 

Druga część zadania dotyczy 
przebudowy dróg w Stanowi-
cach, ulic: Sosnowej, Kaszta-
nowej i Modrzewiowej oraz 
w Marcinkowicach ulic: Spor-
towa i Orla. Ponadto zostaną 
wykonane brakujące odcinki ka-
nalizacji sanitarnej i wodociągu.

(KT)

Prawie 6 milionów  
na drogi

eprasa.pl bdbeae9039

https://www.tuolawa.pl/
https://olawa.pl/
https://m.in/


22 www.tuolawa.pl 21/2022

Bystrzyca 

Po dwóch latach przerwy 
spowodowanej pandemią 
biegacze wrócili na 
urokliwą trasę przez 
bystrzyckie lasy. 21 maja 
odbył się VI Bieg Kresowy 
na 10 km

Wyjątkowy, bo łączy za-
równo miłośników biegania 
jak i Kresów, a co się z tym 
wiąże - tamtejszej kuchni, 
której dania można było 
posmakować na mecie. Nie 
zabrakło też słynnej już 
grochówki radnego Pawła 
Bubały i jego ekipy. W tym 
roku po raz pierwszy biega-
cze oprócz pięknej przyrody 
na trasie mogli też podziwiać 
dzieła sztuki. Chodzi o rzeź-
by powstałe jesienią podczas 
ubiegłorocznego pleneru, 
którego inicjatorami byli 
organizatorzy biegu, czyli 
Helena Masło i Stowarzy-
szenie Wsparcia Pokolenia, 
w partnerstwie z Nadleśnic-
twem Oława. 

Jak zawsze na terenach 
bystrzyckiej szkoły przygoto-
wano też wiele atrakcji dodat-
kowych, konkursów i niespo-

dzianek dla dzieci i młodzieży. 
Najmłodsi mieli też okazję na 
medale, rywalizując na krót-
szych dystansach w czasie, 
gdy dorośli pokonywali kolej-
ne kilometry leśnych ścieżek. 
Mimo silnego wiatru i obaw, 
że będzie on utrudniał rywa-
lizację, biegacze dość szybko 

i - jak zgodnie powtarzali - bez 
problemów pokonali trasę. 

Pierwsze miejsce w biegu 
zajął Gabriel Pankała z Pań-
stwowej Straży Pożarnej 
w Oławie. Pokonał trasę biegu 
w 36 minut i 16 sekund. O 20 
sekund później do mety do-
biegł Alan Dobrowolski. Trze-

ci z czasem 38:48 był Jacek 
Załubski z Jelcza-Laskowic. 
Wśród pań najszybciej trasę 
pokonała Joanna Sosnowska-
-Smyk z Janikowa uzyskując 
czas 46 minut. Druga była 
Ewa Zendwalewicz z Miło-
szyc, a trzecia - Marta Zając-
-Sobczak z Trzebnicy. 

O miejsca na podium wal-
czyli też kijkarze. Trzy pierw-
sze miejsca wśród panów 
zdobyli zawodnicy spoza 
naszego powiatu. W katego-
rii pań nasze nie odpuściły 
żadnego miejsca na podium. 
Najlepszy wynik uzyskała 
Anna Bochniarz z Oławy, 

a za nią kolejno uplasowały 
się Małgorzata Puzichowska 
z Jelcza-Laskowic i Jadach 
Joanna z Oławy. 

TeksT i foT. 

WiOLETTA KAMińSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

Pobiegli wśród rzeźb
Najszybsza trójka wśród pań Najlepsza trójka wśród panów

Rywalizowali też młodsi zawodnicy

O kondycję fizyczną biegaczy na trasie dbali uczniowie z wodą, a duchową rzeźby które stanęły na trasie Biegu Kresowego

„Gacianeczki” serwowały dania 
kuchni kresowej. Między innymi kaszę w wyjątkowym wydaniu

Cześć nazywam się Ka-
rolek Petrynik. Mama Ema-
nuela urodziła mnie 14 maja 
o godzinie 9.45. Ważę 3200 
g i mierzę 55 cm. W domu 
czeka na nas tatuś Grzegorz.

              ***
Urodziłaś podczas pande-

mii? Nikt z gazety nie zrobił 
noworodkowi zdjęcia? Wyślij 
je nam, opublikujemy! Wyślij 
nam fotkę bobasa i dodaj do 
niej opis stworzony według 
wzoru: „Jan Kowalski urodził 
się 5 czerwca. Ważył 3600 
g i mierzył 50 cm. W domu 
czekali na niego tata Marek 
i dwuletni braciszek Kacper”.

Fotki wysyłaj w wiado-
mości prywatnej na naszym 
Facebooku (tuOlawa.pl) lub 
na adres mailowy: redakcja@
gazeta.olawa.pl.

(AH)

Witamy wśród nas
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- Bardzo gorąco dziękuje-
my wszystkim uczestnikom 
biegu, którzy do nas przyje-
chali. Serdecznie dzięku-
jemy naszym darczyńcom: 
nadleśniczemu Grzego-
rzowi Pietruńko i pracowni-
kom Nadleśnictwa Oława, 
Henrykowi Kuriacie p.o. 
wójta gminy Oława, Domi-
nice Bryłkowskiej i Firmie 
Candles, Adzie Adamskiej 
i firmie Electrolux, Piotrowi 
Skotnickiemu i Firmie Pro-
bus, tomaszowi Frisch-
mannowi - burmistrzowi 
miasta Oława, Zdzisławowi 
Brezdeniowi - staroście 
powiatu oławskiego, ZGO 
Gać, Grzegorzowi Bubale 
i OSP Bystrzyca, Kołu 
Gospodyń Wiejskich GA-
Ćaneczki, radnym gminy 
Oława - Arturowi Piotrow-
skiemu oraz Pawłowi Bu-
bale z drużyną, sołtysowi 
Bystrzycy Michałowi Rado, 
Stowarzyszeniu Ryczynia-
nie znad Odry, dyrekcji, na-
uczycielom i pracownikom 
SP Bystrzyca, a zwłaszcza: 
Krystianowi Pikausowi, 
Aleksandrze Szczerbie, 
Krystynie Marcinkowskiej, 
Dorocie Semenowicz, 
Iwonie Kivrak, Anecie 
Szpinecie, Iwonie Piątek, 
Krystynie Nowak, Stani-
sławowi Frankiewiczowi. 
także masażystom z firmy 
Fizjomed - Przemysławowi 
Kwietniowi, Wojciechowi 
Rakowi, Natalii ludce, oraz 
Wojciechowi Kirkiewiczowi 
z firmy Dawcy Zdrowia, 
a także Zbigniewowi 
Kudlakowi, Małgorzacie 
Urysz-Rosłońskiej, Małgo-
rzacie teuchman, Grażynie 
Piekarz, Ani Podgórskiej, 
Joannie Szulżyk, Dominiko-
wi Stachurskiemu, tomkowi 
Dziwakowi, Katarzynie 
Piskorz, Piotrowi Nawroto-
wi, Marysi Masło, Pawłowi 
Kordelowi i wolontariuszom 
z SP Bystrzyca. 
I wszystkim innymi - 
w imieniu Stowarzyszenia 
Wsparcia Pokolenia
Helena Masło i Małgorzata 
Wawrzeń
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Zdjęcie z albumu Krystyny Tyczyńskiej - zrobione w drugiej połowie lat pięćdziesiątych w małym parku z 
fontanną na skrzyżowaniu ulic i 1 Maja i Przyjaciół Żołnierza - dziś ta ulica nazywa się Żołnierza Polskiego. 
Od lewej siedzą Tadeusz Tyczyński, Kajetan Janowicz i Adam Kamiński

(21.01-20.02)

WODNIK

(23.11-21.12)

STRZELEC

(23.09-23.10)

WAGA

(23.07-22.08)

LEW

(22.05-21.06)

BLIŹNIĘTA

(21.03-20.04)

BARAN

(24.10-22.11)

SKORPION

(23.08-22.09)

PANNA

(22.06-22.07)

RAK

(22.12-20.01)

KOZIOROŻEC

(21.02-20.03)

RYBY

Staniesz przed wieloma problemami, 
niekoniecznie swoimi. Poczujesz konieczność ich 
rozwiązania. Uda ci się pomóc innym osobom, 
ale nie wszyscy to docenią. W życiu uczuciowym 
- sukces, radość i wiele przyjemnych chwil. 
Masz szansę na ekscytującą przygodę, ale 
nie zwalniaj rozumu ze swoich obowiązków. 
Finanse raczej się nie zmienią.

(21.04-21.05)

BYK

Jeśli czujesz znużenie swoim życiem 
zawodowym, to dobry moment, aby rozejrzeć 
się za nową pracą, zajęciem. Dostaniesz 
od losu kilka ciekawych okazji. W przyszły 
tydzień wkroczysz z podniesioną głową i pełen 
entuzjazmu. Twoi bliscy i przyjaciele także 
dostarczą nowych propozycji do przemyślenia. 
W miłości bez zmian i niespodzianek. Poprawa 
sytuacji finansowej.

Tydzień bardzo spokojny, spędzony na 
niewielkich pracach domowych. Sprawy 
rodzinne będą zaprzątać twoją głowę aż do 
piątku. Zanim zrealizujesz jakiś plan, najpierw 
się z nim prześpij - co nagle, to po diable. 
Okazja poprawy finansów nadarzy się w piątek. 
W sobotę odwiedziny kogoś z daleka. Zdrowie 
bez zmian.

Nadejdzie dzień, na który od dawna czekałeś 
- uporasz się z kłopotami finansowymi. Teraz 
czas na uporządkowanie dokumentów i spraw 
urzędowych. To na początek nowego rozdziału 
w życiu. Pomoże ci w tym ktoś bliski, możliwe, 
że będzie to członek rodziny. W miłości czas 
próby. Nie podchodź zbyt impulsywnie do 
błędów, jakie popełnia partner. 

Udane dni to poniedziałek i środa. Pozostałe 
upłyną szybko, bo obowiązków nie zabraknie. 
Będziesz zajęty i pełen entuzjazmu do pracy, 
wykorzystaj to do zakończenia spraw, na które 
nie miałeś dotąd sił. W weekend miłe spotkanie 
w gronie przyjaciół i rodziny. Skorzystaj 
z propozycji, jakie od nich otrzymasz. W miłości 
czeka cię coś nowego i ciekawego. Finanse 
i zdrowie w normie.

Tydzień rozpocznie się pracowicie i taki 
będzie do końca. Czeka cię nawał pracy, ale 
zabierzesz się do niej z ochotą. Masz szanse na 
awans, pochwałę lub poprawę finansów. Dobry 
czas na podjęcie ważnych decyzji. W miłości 
postaraj się zachować spokój, nie atakuj 
i nie krytykuj, a obędzie się bez przykrych 
niespodzianek. Zdrowie - bardzo dobre.

Gwiazdy będą sprzyjać osobom, które nie 
boją się ryzyka i szalonych chwil. Mają szansę 
na ekscytujące przeżycia w miłości. Samotne 
osoby mogą poznać swoją drugą połówkę. 
Jeśli tylko wyzbędą się oceniania ludzi po 
pozorach. Szczęśliwe dni to czwartek i sobota. 
Twoje szastanie gotówką sprawi, że teraz 
będziesz musiał zacisnąć pasa. Małe kłopoty 
ze zdrowiem.

Kolejne kroki w celu poprawy sytuacji 
materialnej przyniosą raczej niewielkie 
efekty. Nie przejmuj się, to tylko przejściowe 
niepowodzenia. Lepiej powiedzie się 
w uczuciach. Ktoś okaże ci wiele przyjaźni 
i miłości. Nie pozostań obojętny, doceń to. Jeśli 
okażesz zainteresowanie, ta znajomość może 
przerodzić się w coś więcej. 

W tym tygodniu nie czekają cię żadne 
gwałtowne przeżycia. Będzie ci towarzyszył 
spokój. Skorzystaj z  możliwości wyciszenia 
się i odpoczynku. Poświęć ten czas sobie. Mała 
zmiana wizerunku doda ci pewności siebie. 
W nadchodzących dniach gwiazdy będą ci 
sprzyjać w grach losowych. Zdrowie i finanse 
- dobre.

Dużo pracy zwłaszcza w środę i piątek. 
Zaplanuj dobrze czas, bo możesz z czymś 
nie zdążyć. Koniec tygodnia przyniesie miłe 
odwiedziny lub napływ gotówki. Nie zapominaj, 
że wokół są ludzie, którzy potrzebują twoich 
ciepłych słów i aprobaty. Pamiętając o tym, 
sprawisz, że stosunki z najbliższymi będą 
serdeczne i szczere.

Dla Wodników to tydzień sprzecznych uczuć. 
Czeka cię radość w miłości i przyjaźni oraz 
niepowodzenie w interesach i finansach. Powody 
do radości nie zdołają przyćmić kłopotów 
z pieniędzmi. Poprawa nastąpi, ale niezbyt 
szybko. Ułóż plan działania w oszczędzaniu 
i zdobyciu nowych źródeł gotówki. Zdrowie 
będzie dopisywać.

Początek tygodnia raczej spokojny i bez 
niespodzianek. Od czwartku możesz zacząć 
planować weekend. Obowiązki domowe 
nie sprawią większych trudności. Możesz 
pozwolić sobie na większy wydatek, 
ale w granicach rozsądku. Chwilowo 
w sprawach sercowych niepowodzenie 
będzie gonić niepowodzenie, ale 
nie zniechęcaj się, to tylko moment 

Dziś zdjęcie z albumu Krystyny 
Tyczyńskiej

To zdjęcie, znajdujące się 
obecnie w Bibliotece „Koronka”, 
zrobiono w drugiej połowie lat 
50. w małym parku z fontanną 
na skrzyżowaniu ulic 1 Maja 
i Przyjaciół Żołnierza - dziś to 
ulica Żołnierza Polskiego. Ta 
część parku przez wiele lat nosiła 
popularną nazwę „małpi gaj” 
- dziś cały skwer aż do 3 Maja 
nosi nazwę znanego oławskiego 
koszykarza Adama Wójcika. 

 Na pierwszym planie widzimy 
trzech panów. I taki opis zostałby, 
gdyby nie spojrzał nie zdjęcie 
redaktor Kamiński. - Przecież 
to mój tato! - powiedział. - Nie 
znałem tego zdjęcia. 

Poprzez córkę pani Krysty-
ny - czyli Dorotę Tyczyńską 
- szybko ustalił, kto siedzi na 
ławce. Od lewej są to: Tadeusz 
Tyczyński, Kajetan Janowicz 
i właśnie Adam Kamiński. To 
świetny przykład tego, że nasza 
rubryka bywa potrzebna właśnie 
do odnajdywania ludzi, czasem 
najbliższych, na nieznanych 
dotąd zdjęciach. 

Wrócmy jednak do fotografi i z 
albumu pani Krystyny. Drzewo 
po prawej stronie (z czerwonym 
kwadracikiem) jest też na zdję-
ciu nr 2 i 3 - tylko odpowiednio 
starsze. 

W tle za panem po lewej 
stronie widzimy portal drzwio-
wy - to częściowo zagruzowany 
w tamtym czasie budynek, zwany 
„okrąglakiem”. Remont tego bu-
dynku zaczął się w 1958 roku. Za 
panem w środku jest zniszczony 
portal drzwiowy z przedwojen-
nego budynku, który przylegał do 
„okrąglaka” - dziś już go nie ma 
- w tym miejscu, tylko głębiej, 
stoi teraz trafostacja.

Zdjęcie nr 2 to przedwojenna 
widokówka, na której widzimy 
budynek sąsiadujący wówczas 
z „okrąglakiem” na skrzyżo-
waniu ulic 1 Maja i Żołnierza 
Polskiego. Jak się przypatrzy-
my, to drzewo z prawej strony 
grupy drzew to jest to samo, co 
na zdjęciu numer 1 obok pana 
z prawej strony. Po lewej stronie 
widać część portalu, widocznego 
również na pierwszym zdjęciu. 

Zdjęcie nr 3 - to samo miejsce 
w 2022 roku - świeżo odno-
wiony „okrąglak”, na wprost 
widać pięknie odnowiony portal 
drzwiowy, widoczny na pierw-
szym zdjęciu. W miejscu ruin 
przedwojennego budynku, dziś 
trochę w głębi, stoi trafostacja. 
Po prawej stronie za fontanną 
stoi to samo drzewo, które jest 
na poprzednich dwóch zdjęciach, 
tylko znacznie starsze. 

LESŁAW MAZUr 
autor albumu „Oława w latach 60. 

i 70. ubiegłego wieku na fotografiach 
Lesława Mazura”

Twórzmy wspólnie 
fotografi czną historię oławy (54)

Przedwojenna widokówka. na której widzimy budynek sąsiadujący wówczas z „okrąglakiem”

To samo miejsce na zdjęciu z 2022 roku - świeżo odnowiony budynek, zwany 
„okrąglakiem”, na wprost pięknie odnowiony portal drzwiowy widoczny na 
pierwszym zdjęciu, w miejscu ruin przedwojennego budynku dziś trochę w 
głębi stoi trafostacja

Ocalić   od zapomnienia

Od dłuższego czasu namawiamy mieszkańców Oławy, 
aby przekazali swoje zdjęcia i dokumenty z początków 
zamieszkania w Oławie do Biblioteki Publicznej w Oławie - 
Izba Muzealna Ziemi Oławskiej w Rynku, w ratuszu, gdzie 
zostaną skopiowane i - jeżeli będzie taka wola - zostaną 
zwrócone właścicielowi. Jeżeli ktoś chce przekazać swoje 
zdjęcia, dokumenty, a z różnych powodów sam nie może 
dostarczyć ich do biblioteki, można zadzwonić pod numer 
biblioteki 71 301 07 42, a pracownicy biblioteki zgłoszą 
się i odbiorą te pamiątki, które zostaną zachowane dla 
następnych pokoleń.
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PRACA

DAM PRACĘ

 ► Przyjmę operatora koparki na pół 
etatu Tel. 510 075 832

 ► Zatrudnię brukarza i pomocnika. 
Więcej informacji telefonicznie lub 
SMS. Tel. 502 411 884

KUPNO
 ► Kupię palety, Możliwy transport  

Tel. 661-515-308

 ► Kupię: starocie, szable, bagnety, 
zegarki, odznaki,  Tel. 502-627-675 

 ► Kupię starocie, meble, porcelanę, 
monety i inne  Tel. 663 624 214

 ► Kupię ciągniki i przyczepy oraz 
maszyny rolnicze,  Tel. 53 513 55 07

SPRZEDAŻ
 ► Producent rolet wewnętrznych w 

kasecie – 1 zł za cm szer. kasety, Gaj 
Oławski 11,   Tel. 537-509-599

 ► Osobom z pozwoleniem broń 
palną krótką, wiele modeli Tel. 502 
627 675

ZDROWIE 

LEKARSKIE

 ► SPECJALISTA LARYNGOLOG B. 
BORTNIK przyjmuje w środy  i w piątki 
„Laser Dent”, ul. Wiejska 34/2, rejestra-
cja telefoniczna od 14:30 pod nume-
rem  Tel. 71 313 88 16

 ► ESPERAL Tel. 603 606 121

 ► STOMATOLOG DR N. MED. KATA-
RZYNA ŁAGOWSKA, EasyDent Dental 
Clinic,  Tel. 71 301 66 66 www.easy-
dent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA ANDŻELIKA 
PŁOŃSKA, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA LESZEK BURY, 
EasyDent Dental Clinic,  Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► STOMATOLOG DR N. MED. 
AGNIESZKA SZULGAN-MĄDRZAK, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA JUSTYNA LE-
WANDOWSKA, EasyDent Dental Cli-
nic,  Tel. 71 301 66 66 www.easydent.
pl

 ► LEKARZ DENTYSTA Alicja Grzy-
bowska, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71-301-66-66 www.easydent.pl

UROLOG 
LEK. MED. JACEK JASTRZĘBSKI 

- SPECJALISTA UROLOG. 
PRYWATNA PRAKTYKA 
UROLOGICZNA, USG: 

UL. ŻEROMSKIEGO 12, 
NZOZ NOMED; 

WTOREK OD 16.00 DO 18.00, 
REJESTRACJA TELEFONICZNA 

PN.-PT.8.00-16.00 
TEL. 71 303 43 24

 ► GASTROSKOPIA - Gabinet chirur-
giczny: specjalista - chirurg JACEK 
RUTKIEWICZ, rejestracja, fax,  Tel. 71 
302 86 66

DERMATOLOG 
DR HAB. NAUK MEDYCZNYCH 

RAFAŁ BIAŁYNICKI - BIRULA 
ADIUNKT KLINIKI DERMATOLOGII 

LECZENIE CHORÓB SKÓRY: 
ŁUSZCZYCY, TRĄDZIKÓW, 

GRZYBIC, ŁYSIENIA, BRODAWEK, 
ALERGII, OCENA ZNAMION 

OŁAWA, 
UL. SIENKIEWICZA 8 

(NZOZ MEDAN). 
GABINET CZYNNY 

W PONIEDZIAŁKI I CZWARTKI 
W GODZINACH 16.00-19.00.  
KONIECZNA REJESTRACJA 

TELEFONICZNA: 601-990-167   
www.dermatologolawa.pl 

 ► LEKARZ WETERYNARII JERZY GI-
GOŁŁA, Oława Janowskiego 4, wizyty 
domowe,  Tel. 604 177 146

 ► SPECJALISTA ORTOPEDA Pry-
watny Gabinet Lekarski dr n. med. 
LESZEK MORASIEWICZ przyjmuje w 
Oławskim Centrum Rehabilitacyjnym 
Oława, ul. Zaciszna 17, środa godz 16-
18  Tel. 601 702 263

 ► USG serca, Holter EKG, Holter ci-
śnieniowy, konsultacje kardiologiczne 
Katarzyna i Daniel Błaszczyk specjali-
ści kardiolodzy. Gabinet Prywatny ul. 
Sienkiewicza 8, Oława (NZOZ MEDAN)
rejestracja wyłącznie telefoniczna. Tel. 
698 808 606

 ► USG dr n.med. Adam Kowal. Me-
dicor, Jelcz-Laskowice ul. Bożka 11, 
medicor@op.pl Badania brzucha, 
piersi, tarczycy, węzłów, jąder, sta-
wów, dopplerowskie żył i tętnic.  Tel. 
71 381 13 47

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

 ► CAPRI – NIERUCHOMOŚCI Leszek 
Żyto, Oława, ul. Osadnicza 41, tel. 601-
990-187. Pośrednictwo w sprzedaży i 
kupnie mieszkań, domów. Cała oferta 
na stronie www.capri-nieruchomosci.
gratka.pl

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 3 po-
koje, balkon, Hirszfelda – 308tys,  BN 
506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, cen-
trum, miejsce garażowe, nowe, 3-pok, 
74m2- cena 400tys  BN Prosperhome 
506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 3 
pokoje, nowy blok, balkon, piętro 
I 460tys,  www.prosperhome.pl, 
506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 2 po-
koje 47 m kw., ogród, garaż, 330 tys 
do negocjacji, www.prosperhome.pl,  
506540120

 ► Mieszkanie z ogrodem, na wsi, 
105 m2, piętro I- 240 tys, www.pro-
sperhome.pl,  506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 3 
pokoje, 62mkw, Ip, po generalnym re-
moncie – 350tys, BN 506540120

 ► Działka budowlana Chwałowi-
ce, 1600m2- 176 tys   Prosperhome 
506540120

 ► Działka budowlana Dębina, 
1378m2- 125 tys, Prosperhome 
506540120

 ► Działka budowlana Jelcz-Lasko-
wice, 951m2- 162 tys, Prosperhome 
506540120

 ► Sprzedam 2-pokojowe spółdziel-
czo-własnościowe na III p, pow. 35,20 
m kw., cena 280 tys zł, Oława, cen-
trum Tel. 695 177 163

KUPIĘ

 ► Kupię grunt,   Tel. 692-471-877

 ► Kupię lokal usługowy Tel. 666-
855-484

 ► Kupię każde mieszkanie lub dom 
z dowolnym stanem prawnym. Szyb-
ka wypłata gotówki. Tel. 608 014 450

 ► Kupię działkę budowlaną, Oława - 
okolice Tel. 665 639 401

POSIADAM DO WYNAJĘCIA

 ► Wynajmę nowe w pełni wyposa-
żone jednoosobowe pokoje dla osób 
prywatnych z miejscem parkingo-
wym, Marcinkowice, tel. 535-080-816, 
794-469-150

 ► Wynajmę halę 150 m kw, po re-
moncie, naprzeciw Tesco, na usługi, 
magazyn Tel. 507 804 231

DO WYNAJĘCIA 
LOKALE BIUROWO USŁUGOWE 

O POW.15,28 MKW, 21,85 KW 
I 20,36 MKW  

W OŁAWIE UL. WIOSENNA 2
KONTAKT: 

km@domaxdevelopment.pl, 
TEL. 691 696 38

 ► Mieszkanie do wynajęcia 3- poko-
jowe w centrum Oławy ul. 1 Maja. Tel. 
501 533 193, 502 665 587

USŁUGI
USŁUGI RÓŻNE

 ► GEODEZJA, klasyfikacja gruntów, 
Marcinkowice, ul. Sokola Tel. 606-929-
582 www.mptgeo.pl 

 ► Usługi elektryczne, automatyka 
do bram,  603-076-223

 ► Geodezja - mapy D/C projekto-
wych, tyczenia, inwentaryzacje, wska-
zania granic, tel.  Tel. 604 957 359

 ► Usługi elektryczne,  Tel. 604-613-
483 

 ► Alarmy i monitoring,  Tel. 604-613-
483

 ► Klimatyzacja  604-613-483 
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REDAKCJA

„Gazeta Powiatowa - Wiadomoœci O³awskie”  
tel. i fax 71-313-70-78
internet: www.gazeta.olawa.pl;
e-mail: redakcja@gazeta.olawa.pl
55-200 O³awa, ul. Chrobrego 19; 
tel. 71 313 70 78, 

Kamil Tysa (red. naczelny), 
Jerzy Kamiñski, Zbigniew Bachul, 
Wioletta Kamiñska, Agnieszka Herba 
i Jacek Polasz.
Redakcja zastrzega sobie prawo skracania, 
adiustacji materia³ów i zmiany tytu³ów.
Za treœæ og³oszeñ redakcja nie ponosi 
odpowiedzialnoœci i nie zwraca materia³ów 
niezamówionych.

(TS) - tekst sponsorowany

tel. i fax 71-313 70 78 
Bogus³aw Szymañski - reklama, przetargi 
e-mail: reklama@gazeta.olawa.pl

Biuro og³oszeñ w O³awie, 
Ma³gorzata Najgebaur, 
ul. Chrobrego 19, tel. i fax 71 313 35 57, 
e-mail: gosia@gazeta.olawa.pl, 
czynne: poniedzia³ek, wtorek 8-16 
œroda 9-17, czwartek, pi¹tek 8-15, 
sobota nieczynne.

Plakaty publikujemy bezpłatnie jedynie 
wtedy, gdy gazeta jest patronem medial-
nym wydarzenia.

RYZA Sp. z o.o., 
55-200 O³awa, ul. B. Chrobrego 19, 
NIP: 912-184-21-80, KRS 0000321273, 
tel. 71 313 35 57
Druk: POLSKA PRESS Sp. z o.o.
      Oddział Poligrafia
      Drukarnia Sosnowiec

NAKŁAD: 7000 egz.

DZIAŁ REKLAM

WYDAWCA

REDAGUJ¥

DOLNOŚLĄSKI 
KLUCZ SUKCESU 2012

 ► Profesjonalne Mediacje. Tel. 605 
335 511

 ► Usługi elektryczne, automatyka 
do bram,  603-076-223 

 ► Złota rączka - naprawy domowe 
Tel. 882 087 150

BHP

 ► BHP szkolenia, nadzór, doradz-
two, dokumentacja wypadkowa, oce-
na ryzyka, tel./fax 71-313-74-45 Tel. 
603 127 445, www.bhpolawa.pl

STOLARSTWO

SCHODY I DRZWI Z DREWNA, 
PROJEKT Z WIZUALIZACJĄ 
GRAFICZNĄ  605 741 606 

 ► Meble Mix Marcin Zanin, kuchen-
ne, szafy, garderoby, łazienkowe oraz 
inne. Fachowe doradztwo, bezpłatne 
pomiary i solidne wykonanie. Jelcz-
-Laskowice, Tel. 609-034-113 Email:  
meblemix@wp.pl

 ► BDB MEBLE - wykonawca mebli, na 
wymiar, na zamówienie, na każdą kie-
szeń, pomiar - projekt - wycena - mon-
taż - serwis, Marcin Ostrowski - Oława 
- ul. Iwaszkiewicza 48. Zapraszamy. Tel. 
500 108 785, www.bdbmeble.net

AGD

 ► Zakład naprawy sprzętu AGD. 
Pralki, lodówki, zmywarki, zamrażarki, 
maszyny do szycia i inny sprzęt AGD. 
Oława ul. Grota-Roweckiego 4. Tel. 
502 868 817, 71-313-26-73

NAPRAWA SPRZEDAŻ SPRZĘTU 
AGD, LODÓWKI I PRALKI, 

PL. ZAMKOWY 19 
TEL. 508-267-478, 71-301-42-71

SERWIS AGD 
TEL.  603-835-219

ELEKTRONIKA RTV

 ► Montaż i serwis anten satelitar-
nych, www.satix.net.pl,  Tel. 602 495 
749

 ► Serwis RTV – SAT,  Tel. 602 495 749

 ► Montaż anten i tunerów,  Tel. 604 
613 483

CZYSZCZENIE

 ► Karcher - profesjonalne czyszcze-
nie dywanów, tapicerki meblowej 
oraz samochodowej,  Tel. 504 163 100

 ► DORA-MAX usługi sprzątania  
694808282

TRANSPORT

TRANSPORT KONTENEROWY, 
PODSTAWIANIE KONTENERÓW 

POD GRUZ, ZŁOM I ŚMIECI  
TEL. 501 278 422

 ► Przeprowadzki - transport Tel. 604 
332 147

 ► Przewóz osób Tel. 604 332 147

 ► Transport HDS,  Tel. 724 768 466

 ► Bus + przyczepa, transport Tel. 
507 053 028

HYDRAULICZNE

 ► Usługi hydrauliczne, co., wod-kan 
Tel. 503 609 482

 ► Instalatorstwo. Junkersy, napra-
wa, wymiana, montaż, serwis, instala-
torstwo gazowe i hydrauliczne, elek-
tryka. Tel. 790 421 226

BUDOWLANE

ETKA-PROJEKT. 
OŁAWA, UL. CHROBREGO 17/3. 

PROJEKTOWANIE I KIEROWANIE 
BUDOWAMI. 

10 000 PROJEKTÓW TYPOWYCH 
DOMÓW DO WYBORU. 

www.etka.pl 
TEL. 603 685 925, 71 303 28 05 

 ► Malowanie, tapetowanie, panele, 
regipsy, papa termozgrzewalna, Tel. 
698 623 537

 ► Łazienki, płytki podłogowe, prze-
róbki hydrauliczne, klinkier,  Tel. 698 
623 537

 ► Cyklinowanie bezpyłowe i reno-
wacja schodów,  Tel. 600 170 178

 ► Kostka brukowa HurtBruk.pl,  Tel. 
724 768 466

 ► Cyklinowanie bezpyłowe, ukła-
danie parkietów i paneli, renowacja 
schodów,  Tel. 507 194 548

 ► Usługi remontowo-budowlane. 
Łazienki, kuchnie – kompleksowo.  
Tel. 666 975 843

 ► Remonty mieszkań, łazienek, re-
gipsy, kafle, gładzie, panele, tapeto-
wanie, malowanie: wnętrz, elewacji, 
dachów + mycie Tel. 889 312 688

 ► Zgrzewanie papy, naprawy dekar-
skie, kominy, wycinka drzew. Tel. 882 
087 150

OCIEPLENIA 
TEL. 73 113 89 93

 ► Kompleksowe wykończenia 
wnętrz, gładzie, malowanie, panele, 
glazura, zabudowy GK i wiele innych 
Tel. 73 113 89 93

UROCZYSTOŚCI
 ► Chłodnia na wesela + stół wiejski 

gratis,  Tel. 604-421-959

Kochanej mamie Katarzynie Kotyli 
dużo zdrowia i szczęścia 

życzą córki

VIDEOFILMOWANIE

 ► Zgrywanie z kaset VHS na DVD. 
3 Maja 8u/2a.  Tel. 792-502-051

ZESPOŁY

 ► Dj Robi - wesela, integracje, ple-
nery, scena - doświadczenie - ponad 
20 lat, Tel. 507 053 028 www.djrobi.pl 

 ► ZGRANA PARA,  Tel. 692-717-384

 ► For You,  Tel. 604-421-959

TŁUMACZENIA
 ► Tłumacz przysięgły j. niemieckie-

go JAKUB MOŻEJKO, briefy, doku-
menty, Tel. 502-125-909

BIURO TŁUMACZEŃ ETO. 
TŁUMACZENIA 

ZWYKŁE I PRZYSIĘGŁE, 
OŁAWA, PLAC MARSZAŁKA JÓZEFA 

PIŁSUDSKIEGO 1/1U/B 
TEL. 501-621-443, 71-318-10-50

 ► Mgr EWA JÓŹKÓW – tłumacz przy-
sięgły j. niemieckiego. Tłumaczenia 
przysięgłe i zwykłe Tel. 605-292-921 

 ► Vision jobs - tłumaczenia przysię-
głe i zwykłe  wszystkie języki. Oława, 
ul. Magazynowa 3/9,  Tel. 71 758 48 40 
www.visionjobs.com

TURYSTYKA 
I REKREACJA

WAKACJE NAD MORZEM 
BAŁTYCKIM !

JEŚLI CHCESZ ODPOCZĄĆ OD 
ZGIEŁKU MIASTA, POSZUKUJESZ 

CISZY I BLISKOŚCI PRZYRODY 
ZAPRASZAMY DO NASZEGO 

OŚRODKA  WYPOCZYNKOWEGO 
HUTY OŁAWA W WISEŁCE. 

OFERUJEMY DOMKI KEMPINGOWE 
5 OSOBOWE W PEŁNI 

WYPOSAŻONE DO WYNAJĘCIA 
OD CZERWCA DO WRZEŚNIA. 

ATRAKCYJNE CENY. 
OSTATNIE WOLNE TERMINY.

SZCZEGÓŁOWE INFORMACJE POD 
NUMEREM TELEFONU 

71 318-73-57, 669-500-927 
 LUB ADRESEM MAILOWYM 

agata.zak@silesiasa.pl

KOMPUTERY
 ► Pogotowie i serwis komputerowy, 

rozwiążę każdy problem, dojazd do 
klienta, 10-letnie doświadczenie, ta-
nio, szybko, solidnie Tel. 603 715 185

 ► Romicom: komputery, telefony 
komórkowe, E-papierosy, serwis te-
lefonów, drukarek, komputerów. Re-
generacja tuszy i tonerów, ul. B. Chro-
brego 20f  Tel. 503 149 152

 ► S-Computers komputery, kasy fi-
skalne, serwis, NC+, 3 Maja 8u/2a,  Tel. 
792 502 051

NAUKA
 ► Letnia Szkoła Wokalna dla dzieci 

młodzieży i dorosłych - 5 indywidu-
alnych lekcji śpiewu, warsztaty gry na 
ukulele, zapisy.  Tel. 665 463 603

ODDAM
 ► Oddam za darmo kartony suche 

i czyste. Możliwość stałego coty-
godniowego odbioru w Oławie i w 
Jelczu-Laskowicach. Do spalenia, pa-
kowania.Odbiór własnym środkiem 
transportu. Informacja pod numera-
mi telefonów: 660 618 206, 535 989 
435

MOTORYZACYJNE
KUPIĘ KAŻDE AUTO DO 5000 ZŁ, 

PŁACIMY NAJWIĘCEJ 
TEL. 504-004-956

 ► Blacharstwo, lakiernictwo i inne. 
Stefan Rolka, Oława, ul. Turkusowa 2 
(Nowy Otok), Tel. 508-287-203 71-
303-80-21

KUPIĘ KAŻDE AUTO. 
NAJLEPSZE CENY W REGIONIE 

TEL. 781-306-420

SKUP SAMOCHODÓW DO KASACJI 
- ZA KAŻDY PŁACIMY GOTÓWKĄ, 

TRANSPORT SAMOCHODU 
GRATIS, WYSTAWIAMY 

ZAŚWIADCZENIA NIEZBĘDNE DO 
WYREJESTROWANIA 

W WYDZIALE KOMUNIKACJI 
I FIRMIE UBEZPIECZENIOWEJ. 

OŁAWA UL. ZWIERZYNIECKA 11 
TEL. 505-045-414, 509-582-251, 

TEL/FAX 7131-33-024, 

ŻYCZENIA
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Parlament Europejski zatwierdził sprawozdanie 
Komisji BECA zawierające wyraźny postulat 
mówiący o tym, że skutki używania papierosów 
elektronicznych powinny być porównywalne 
ze skutkami palenia wśród osób palących, a nie 
tych, które nigdy nie paliły. Oznacza to, że e-
-papierosy, podobnie jak i inne tzw. nowatorskie 
wyroby tytoniowe powinny być porównywane do 
tradycyjnych papierosów. 

E-papierosy o 95 proc. 
mniej szkodliwe od tradycyjnych

Zdaniem prof. Andrzeja Sobczaka ze Śląskiego 
Uniwersytetu Medycznego, który od kilkunastu 
lat prowadzi badania w tym obszarze, to bardzo 
ważny głos ze strony instytucji unijnych. Wy-
powiedział się w tej sprawie podczas niedawno 
zakończonego Europejskiego Kongresu Gospo-
darczego w Katowicach.

- Zdrowe społeczeństwo to dobrze poinformo-
wane społeczeństwo (...). Dla każdej substancji, 
jaką będziemy spożywać, możemy wskazać 
pewne źródła zagrożenia. Aerozol zawarty w e-pa-
pierosach zawiera środki szkodliwe i to nie ulega 
wątpliwości, ale tych związków jest zdecydowa-
nie mniej niż w papierosach i dopiero ta pełna 
informacja może nas przekonać do porównania, 
co jest dla nas bardziej korzystne.

Najnowsze dane z Wielkiej Brytanii zaprzeczają 
tezie, że e-papierosy są początkiem nałogu wśród 
młodych. Z badania przeprowadzonego przez 
University College London i sfinansowanego 
przez Cancer Research UK, uznaną i niezależną 
instytucję naukową w Wielkiej Brytanii wynika, 
że można wykluczyć efekt „bramy”, o którym 
donoszono w poprzednich badaniach, zwłaszcza 
wśród osób w wieku od 18 do 24 lat. Naukowcy 
oszacowali, że nawet w najgorszym scenariuszu, 

tylko 1 na 10 młodych osób używających e-pa-
pierosów stanie się nałogowym palaczem tytoniu.

Saszetki nikotynowe - jeszcze 
mniejsza szkodliwość

Na rynku pojawiają się również produkty z zu-
pełnie innej kategorii, która może być nikotynową 
alternatywą dla tradycyjnych papierosów. Saszetki 
nikotynowe są jeszcze stosunkowo nową kategorią 
(na polskim rynku można już jednak wybierać, 
wśród nich mamy np. VELO) i w niczym nie przy-
pominają tradycyjnych papierosów. Umieszcza 
się je pomiędzy dziąsłem a wargą, co pozwala na 
uwolnienie się nikotyny. Fakt, że nie zawierają one 
tytoniu sprawia, że naukowcy oceniają ich szko-
dliwość jako jeszcze niższą, niż wspomnianych e-
-papierosów, także tych działających w systemach 
zamkniętych, czyli z gotowymi, przebadanymi 
laboratoryjnie kartridżami, do których należą m. 
in. Vuse ePod. Stworzono nawet specjalną skalę, 
która określa wpływ produktów nikotynowych na 
organizm (tzw. risk continuum), a jako mniej szko-
dliwe od tradycyjnych papierosów znajdziemy na 
niej również podgrzewacze tytoniu.

(SZ)

Alternatywy dla papierosów 

- rzetelna informacja to podstawa

WĘDKARStWO 
Rywalizacja 

Zawody spławikowe na otwarcie sezonu 
w Kole PZW nr 110 „Amur”, rozegrano 
7 maja, na zbiorniku „Piaski” w Oławie

Startowało dziesięciu wędkarzy, w tym dwoje 
juniorów. W ciągu 180 minut złowili 10599 g 
ryb, głównie leszczy, płoci i uklei.

Zwycięzcą, został Tomasz Wodzicki, który 
uzyskał 2240 g. Drugie miejsce wywalczył 
Piotr Stec, wynikiem 1995 g, a trzecie Marcin 
Jastrzębski, z wynikiem 1620 g. Dalej sklasy-
fi kowano Dariusza Zdunka - 1595 g, Janusz 
Stelczyka - 1200 g i Honoratę Jastrzębską 
955 g. Wśród juniorów Mikołaj stec złowił 10 g 
ryb a Mateusz Drabiński 4 g. Zawody sędziował 
Marcin Markowski. Najlepsi otrzymali w na-
grodę sprzęt wędkarski.

(GrArO)

Wodzicki MISTRZEM

Uczestnicy zawodów Koła PZW nr110 „Amur” w Oławie

Komisja Specjalna ds. Walki z Rakiem Parlamentu Europejskiego (BECA) wyznaczyła główne cele wojny 
z nowotworami w Europie w zakresie profilaktyki, badań przesiewowych, równego dostępu do opieki 
medycznej i wsparcia dla pacjentów. Pierwszy raz w historii instytucja europejska formalnie uznała 
też rolę wapowania (używania e-papierosów) w pomocy w rzuceniu palenia. To kolejny mocny głos 
w sprawie uznania e-papierosów za element walki z nałogiem palenia, szczególnie istotny w kontekście 
obchodzonego 30 maja World Vape Day, czyli Światowego Dnia Vapingu.

eprasa.pl bdbeae9039
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OŁAWA 
Rekreacja 

28 maja w godz. 13.00-
19.00 Centrum Sztuki 
zaprasza do parku 
miejskiego przy dworcu 
PKP na Oławski Dzień 
Dziecka

W planach: zabawy na 
dmuchańcach, rowery wod-
ne, występy artystyczne 
dzieci dla dzieci, animacje, 
malowanie twarzy, konkur-
sy ekologiczne, słodkości, 
pyszności i super zabawa - to 
wszystko (i jeszcze więcej!) 
czeka na najmłodszych.

O godz. 13.30 będzie moż-
na zobaczyć spektakl „Dokąd 
poszły skarpetki?” na podsta-
wie książki „Niesamowite 
przygody dziesięciu skarpe-
tek”, autorstwa Justyny Bed-
narek. W obsadzie wystąpią 
młodzi aktorzy grupy teatral-
nej „Iskierka” pod opieką 
Aleksandry Zawer: Maja 
Amrogowicz, Marcelina 
Białowąs, Walentynka Boch-
niarz, Zuzanna Bochniarz, 
Antonina Chir, Nina Jabłoń-
ska, Agnieszka Murawska, 
Gabrysia Murawska, Julia 
Nowak, Sandra Seruga, Sara 
Seruga, Jagoda Teodorska, 
Lena Wnuk i Marysia Wolny. 
Dziecięca grupa teatralna od 
kilku lat działa przy Centrum 
Sztuki w Oławie.

Spektakl „Dokąd poszły 
skarpetki?” to opowieść, 
w której słynny Detektyw 
Trąbka próbuje rozwikłać za-
gadkę zniknięcia skarpetek. 
Różne okoliczności i spo-
tkane osoby naprowadzają 
go na trop. Czy szukający 
sensacji paparazzi i poli-
cjant pomogą mu w poszu-
kiwaniach? A może ancymon 
Robercik, robiąc sobie żarty, 
przeszkodzi w śledztwie? Co 
właściwie w tym czasie robią 
skarpetki? Sprawdzimy to 
razem 28 maja o godzinie 
13:30!

Potem po godz. 14.00 na 
scenę zaproszeni zostaną 
finaliści organizowane-
go przez Baseny Miejskie 
„Termy Jakuba” konkursu 
plastycznego „Śmieci do 
kubłów kolorowych wrzuca-
my, bo o czystość na basenie 
dbamy”, którym zostaną 
wręczone nagrody.

O 14.45 na scenie z mini-
recitalem „Dzieci Dzieciom” 
wystąpi Wokalny Zespół 
Dziecięcy „OKTAWA” pod 
kierunkiem Żanety Gacek, 
działający przy Centrum 
Sztuki w Oławie. Dwunastu 
energetycznych młodych wo-
kalistów, którzy z zamiłowa-
niem i naturalną radością od-
dają się muzycznemu hobby, 
jakim jest śpiew, zaprezentu-
je znane piosenki dziecięce 
(m.in. utwory z repertuaru 
Majki Jeżowskiej i piosenki 
festiwalowe konkursu „Wy-
graj Sukces”) w ich własnych 
interpretacjach. W składzie 
zespołu są: Dominika Dem-

bowska, Kinga Dembowska, 
Paulina Domaradzka, Ame-
lia Jakób, Maja Kędziora, 
Dalia Kosowicka, Karolina 
Korzeniowska, Zofia Moraw-
ska, Alicja Mruszczyk, Piotr 
Pawłowski, Natalia Sobolak 
i Hanna Suchodolska.

W tym roku obchodzona 
jest 180. rocznica powsta-
nia linii kolejowej na trasie 
Wrocław-Oława, dlatego 
dodatkową atrakcją będzie 
możliwość obejrzenia wy-
stawy tematycznej przy ul. 
Różanej. Wśród eksponatów 
są lokomotywy i wagony. 
Wystawie będą towarzyszyć 
przejazdy pociągiem retro 
na trasie Wrocław-Oława-
-Brzeg, na które będą obo-
wiązywać bilety. Szczegóły 
na stronie: turkol.pl. 

- Dodatkowo, podczas 
obchodów 180-lecia kolei na 
ziemiach polskich wspólnie 
z dziećmi przeczytamy jeden 
z popularniejszych wierszy 
Juliana Tuwima - opowiada-
ją organizatorzy. - O godz. 
15.45 na scenie odbędzie się 
wydarzenie zatytułowane 
„Dzieci czytają „Lokomoty-
wę” Juliana Tuwima” - naj-
młodsi wystąpią w specjal-
nych nakryciach głowy, które 
będą reprezentować różne 
towary przewożone przez 
„Lokomotywę”. Zachęcamy 
do wspólnej zabawy! Czy-
taniu na żywo towarzyszyć 
będą tematyczne warsztaty 
plastyczne prowadzone przez 
Bożenę Myszkowską.

Na 16.30 zaplanowano 
rozpoczęcie gry terenowej 

Biblioteki „Koronka” pt. 
„Czas na kolej”. Ma charak-
ter zabawowy, ale też nieco 
edukacyjny. Zapisywać się 
można w godz. 16.30-17.00. 
Przygotowano teksty, dzięki 
którym uczestnicy będą mo-
gli poznać interesujące fakty 
z historii kolei, a szczególnie 
oławskiej trasy kolejowej. 

Uczestnicy gry (zorganizo-
wani w grupy) będą poruszali 
się po trasie wiodącej przez 8 
stacji zlokalizowanych w po-
bliżu stacji PKP, na terenie 
parku, przy ulicach Różanej 
i Sikorskiego. Na każdej 
stacji trzeba będzie wykonać 
zadanie, za co grupa otrzyma 
potwierdzenie na karcie gry. 
Gra nie jest konkurencją 
(nie będzie wyłoniony zwy-
cięzca). Rozpocznie się i za-
kończy przy namiocie obok 
sceny. Czas przejścia trasy 
i wykonania wszystkich za-
dań wynosi ok. 1,5 godziny.

O godz. 17:00 przyjedzie 
„Bajkowóz Teatr na Ostro-
wie” ze spektaklem „O czym 
szumią drzewa”. Przedsta-
wienie porusza aktualny 
i ważny temat zrównoważo-
nego korzystania z zasobów 
leśnych. Zobaczymy w nim 
„Leśną Damę”, zwierzaki 
z „Leśnej Szkoły” i chło-
paków z miasta. Zwierzęta 
rozmawiają ze sobą i planują 
naprawę leśnego świata po-
przez działania przypisane 
roli człowieka. Pod wpły-
wem ich pozytywnych in-
tryg dokonuje się przemiana 
Chłopców. Wystąpią Aktorzy 
Teatru na Ostrowie: Kinga 
Wlaszczyk, Kasia Pawarska 
i Ariel Osiak.

Ponadto, poza sceną na 
dzieci czekają dodatkowe 
atrakcje: gry sprawnościowe 
i tor przeszkód, konkur-
sy ekologiczne i warsztaty 
robienia baniek. Podczas 
Oławskiego Dnia Dziec-
ka spotkacie też żywą ma-
skotkę i zrobicie ciekawe 
zdjęcia,weźmiecie udział 

w warsztatach plastycznych 
i rękodzielniczych, anima-
cjach artystycznych oraz 
malowaniu twarzy... i wielu 
innych niespodziankach.

Grupa HELP jako part-
ner wydarzenia zaprasza 
na stoisko gastronomiczne 
oraz kilka dodatkowych nie-
spodzianek. Wolontariusze 
z Ukrainy przygotowali grę: 
„Polsko-ukraińskie labirynty 
językowe” w której podczas 
wykonywania różnych zadań 
dzieci będą mogły poznać 
miasta ukraińskie i polskie. 
Zabawa ma na celu integra-
cję oraz poznanie zagadnień 
historycznych i geograficz-
nych obu krajów, a także 
poznanie słówek w języku 
polskim i ukraińskim.

Wszystkie atrakcje dla 
dzieci (oprócz stoisk gastro-
nomicznych i handlowych) 
są nieodpłatne. W przypadku 
pogorszenia pogody, część 
atrakcji zostanie przenie-
siona do obiektów Ośrodka 
Kultury (ul. 11 Listopada 
27), Biblioteki Koronka (Ry-
nek Ratusz), hali Oławskiego 
Centrum Kultury Fizycznej 
(ul. Sportowa) oraz do Ba-
senów Miejskich „Termy 
Jakuba”.

               ***

Organizatorzy: Centrum 
Sztuki w Oławie, Urząd 
Miejski w Oławie, 

Biblioteka „Koronka”, 
Oławskie Centrum Kultury 
Fizycznej, Baseny Miejskie 
„Termy Jakuba”.

(KT)

Moc atrakcji  

na Dzień Dziecka
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sport Zwycięstwo na 
miarę utrzymania

„Zorza” 
ograła lidera

Kontakt: kamil.tysa@gmail.com
s. 30 s. 31

Strzelectwo 

Sportowe 

Sukces 

Cztery złote, jeden 
srebrny i dwa brązowe 
medale przywieźli 
Polacy z Pucharu 
Świata Juniorów. 
Wśród najlepszych 
była oławianka Julia 
Piotrowska

Siedem wygranych meczów 
finałowych i trzecie miejsce 
reprezentacji. Tak udanego 
startu nie było jeszcze w hi-
storii Polskiego Związku 
Strzelectwa Sportowego.

- Zdarzały się jeden, dwa 
medale na Pucharze Świata 
Juniorów ale nigdy aż siedem 
- komentuje Barbara Pastusz-
ka, która w PZSS odpowiada 
za szkolenie młodzieży. - Za-
wodnicy naprawdę bardzo 
dobrze wypadli, zwłaszcza 
karabin.

Medalową serię otworzył 
brąz Julii Piotrowskiej w ka-
rabinie pneumatycznym 10 m. 
Ten start zawodniczka nazywa 
najtrudniejszym i przełomo-
wym. - To był finał, który dał 
mi dużo do myślenia. Byłam 

na ostatnich lokatach i powoli 
pięłam się do góry - opowiada 
zawodniczka z Oławy. - Klu-
czowa była ostatnia seria. 
Powiedziałam sobie: „Julka. 
Czeszka ma punkt przewagi 
nad tobą, ale wiesz że potra-
fisz”. I udowodniłam sama 
przed sobą, że będąc nawet 
na szarym końcu, mogę po-
walczyć o miejsce medalowe.

Julia Piotrowska (WKS 
Śląsk Wrocław, CWSZ) była 
najlepszym zawodnikiem 
polskiej reprezentacji junio-
rów. Zdobyła medal w prawie 
każdej konkurencji, w której 
startowała. Z Pucharu Świa-
ta Juniorów przywiozła do 
Polski w sumie pięć medali: 
dwa złote, jeden srebrny, 
dwa brązowe. Tym wynikiem 

zakończyła swoją juniorską 
karierę.

W czerwcu 2021 roku na 
naszych łamach ukazał się 
wywiad z Julią Piotrowską. 
Opowiadała wtedy o swo-
ich początkach: -Kiedyś na 
Miasteczku wzięłam udział 
w mini-zawodach mikołajko-
wych. Strzeliłam nieźle, a tre-
ner, który wtedy to wszystko 

nadzorował powiedział, że 
całkiem dobrze mi poszło, 
więc mogłabym przyjść na 
zajęcia. Miałam wtedy zale-
dwie 10 lat, to było trochę za 
mało, ale ze względu na to, że 
te pierwsze w życiu strzały mi 
wyszły, dostałam zgodę, by 
spróbować treningów z pod-
pórki. Przychodziłam więc 
raz w tygodniu, traktując to 

bardziej w formie zabawy, 
niż poważnego uprawiania 
sportu. Zwłaszcza że jedno-
cześnie grałam w piłkę noż-
ną. Byłam dzieckiem, które 
chętnie próbowało różnych 
dyscyplin. Strzelectwo spra-
wiało mi radość, cały czas się 
uczyłam, zaczęłam rywalizo-
wać na zawodach, aż w koń-
cu w Oławie usłyszałam, że 
więcej mnie już nauczyć nie 
mogą, więc powinnam pójść 
gdzieś wyżej. Pan Henryk 
Szuba, który był jednym z mo-
ich trenerów, zawiózł mnie 
do Śląska Wrocław i barwy 
tego klubu reprezentuję do 
dziś. Zaczynając tam treningi, 
wciąż grałam w piłkę, co przez 
pewien czas nieco ze sobą 
kolidowało. Aż złapałam kon-
tuzję i zrezygnowałam z tej 
dyscypliny, skupiając się już 
w pełni na strzelectwie. I tak 
powoli wdrapywałam się po 
kolejnych szczeblach w tym 
sporcie, docierając do tego 
momentu, w którym jestem 
dziś. To moja pasja, z którą 
wiążę przyszłość. 

Wtedy mogła się pochwalić 
mistrzostwem Europy junio-
rów. Teraz dołożyła jeszcze 
pięć medali Pucharu Świata. 
Trzymamy kciuki, by z po-
dobnymi sukcesami wracała 
z rozgrywek seniorskich!

(KT)

Pięc medali Na PożegNaNie z juniorami

Julia (na fot. w środku) spisała się świetnie, przywożąc z Pucharu Świata aż pięć medali
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SIAtKóWKA PlAŻOWA 
Sukces 

Między 13, a 15 maja 
we włoskim Bibione 
reprezentacja Polski 
Osób Niepełnosprawnych 
rywalizowała 
w międzynarodowym 
turnieju

Jednym z czołowych za-
wodników kadry od wielu 
lat jest Artur Wąsowicz 
z Miłoszyc. Tym razem 
również otrzymał powoła-
nie i wziął udział w zawo-
dach. Drużyna z Arturem 
w składzie nie dała rywa-
lom szans. Zajęła pierwsze 
miejsce i może dopisać na 
swoje konto kolejne ważne 

zwycięstwo na arenie mię-
dzynarodowej. 

- Dziękuję za wsparcie gmi-
nie Jelcz-Laskowice, Centrum 
Sportu i Rekreacji oraz fir-
mom DSMetal i PSB Mrówka 
J-L - mówi siatkarz. - Bez 
waszego wsparcia przygoto-
wanie do zawodów byłoby 
zdecydowanie trudniejsze.

(KT)

Tradycyjnie najlepsi

Radość po zwycięstwie. Artur Wąsowicz na fot. drugi z lewej (w pomarańczowych okularach)
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Szachy 

Sukces 

Mistrzostwa Polski 
odbywały się od 3 do 8 
maja w Poroninie. Wśród 
70 uczestników grupy 
chłopców fantastycznie 
zaprezentowali się Wojtek 
Korzeniowski i Miłosz 
Zajadlak - reprezentanci 
MGLKSz Parnas Oława

Życiowy sukces odniósł 
Wojtek - zdobył 7 punktów 
z 9 partii i wywalczył brązowy 
medal. W ścisłej czołówce 
uplasował się także Miłosz - 
6,5 punktu dało mu solidne, 
piąte miejsce.

Dzięki wywalczonym loka-
tom, chłopcy uzyskali prawo 
do reprezentowania Polski na 
Mistrzostwach Świata oraz 
Mistrzostwach Europy w tej 
grupie wiekowej. Ponadto, już 
awansowali do przyszłorocz-

nego finału Mistrzostw Polski 
Młodzików do lat 10. Dzięki 
postawie Wojtka i Miłosza 
MGLKS Parnas Oława zajął 
bardzo wysokie trzecie miej-
sce w klasyfikacji drużynowej, 
nieznacznie ustępując jedy-
nie renomowanym klubom: 

Jagiellonii Białystok oraz 
wrocławskiej Polonii. Ser-
decznie gratulujemy młodym 
zawodnikom ich rodzicom 
oraz trenerowi! Życzymy 
kolejnych sukcesów.

fOT. MGLKSZ PArNAS

Życiowy sukces na mistrzostwach

Fantastycznie zaprezentowali się Wojtek Korzeniowski i Miłosz 
Zajadlak - reprezentanci MGLKSz Parnas Oława
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PIŁKA NOŻNA 
IV liga 

Oławianie grali 
prawie przez cały 
mecz w dziesiątkę, 
a w końcówce nawet 
w dziewiątkę

0:1 - ARKADIUSZ MAJEWSKI  
        (W 14 MIN. - Z KARNEGO)
1:1 - KRZYSZTOF GANCARCZYK (24)
2:1 - PAWEŁ KOHUT (49 - Z KARNEGO)
2:2 - ŁUKASZ SZCZEPANIAK (86)

OŁAWA
21 MAJA 2022. STADION OCKF PRZY UL. 
SPORTOWEJ. WIDZÓW OKOŁO 150.

SĘDZIOWALI
ADRIAN DOROCKI - ARBITER GŁÓWNY, 
A WSPOMAGALI GO ASYSTENCI - KRZYSZTOF 
NERLO I ROBERT GRABOWSKI (WSZYSCY KS 
WAŁBRZYCH).

CZERWONE KARTKI
WOJCIECH KANIEWSKI (W 12 MIN.) ORAZ 
KRZYSZTOF GANCARCZYK (71 - ZA DWIE ŻÓŁTE).

ŻÓŁTE KARTKI
DOUGLAS DA SILVA TORETE (W 28 MIN.), JAKUB 
KIERKIEWICZ (48), FILIP ZATORSKI (56), CAIqUE 
DIAS DA CRUZ (58), KRZYSZTOF GANCARCZYK 
(69), OLEKSIJ FATIANOV (77) ORAZ WALDEMAR 
GANCARCZYK (88).

MGKS „MOTO-JELCZ” OŁAWA
LUBECKI - KANIEWSKI, SKORŁUTOWSKI, 
SHCHENIAVSKYI, SKRZYSZOWSKI (90+1 
ARTUR GANCARCZYK) - DOBKOWSKI, P.KOHUT, 
K.GANCARCZYK, W.GANCARCZYK, J.GANCARCZYK 
- ZATORSKI.

KP „SŁOWIANIN” WOLIBÓRZ
BRANDL - MAJEWSKI (56 DEREŃ), BARSKI, 
DOUGLAS, KRZYMIŃSKI - KIERKIEWICZ, CAIqUE, 
KAMIŃSKI, FATIANOV (78 KOZŁOWSKI) - 
SZCZEPANIAK, BOŃKOWSKI.

Przed meczem kibice 
„Moto-Jelcza” zastanawiali 
się, czy dobra passa trenera 
Zbigniewa Smółki zostanie 
podtrzymana w pojedynku 
z wiceliderem. Tak pewnie 
by się stało, gdyby nie to, 
że oławianie kończyli mecz 
w osłabieniu i wówczas goście 
zdołali wyrównać. 

Od początku miejscowi 
zaatakowali, ale przyjezdni 
skutecznie się bronili. Już 
w pierwszej minucie Janusz 
Gancarczyk wyłuskał piłkę 
spod nóg zawodnika gości, 
ale jego strzał zablokował 

obrońca „Słowianina”. W 13 
minucie Wojciech Kaniewski 
obronił ręką uderzenie rywala 
w światło bramki, za co ujrzał 
czerwony kartonik, a Arka-
diusz Majewski wykorzystał 
rzut karny. 

Dziesięć minut później 
Krzysztof Gancarczyk dopro-
wadził do wyrównania, a oła-
wianie sprawiali wrażenie, 
jakby to oni grali w przewadze 
liczebnej. Bardzo aktywny 
był Janusz Ganczarczyk, ale 
rywale często go faulowali. 
W 37 minucie „Sesu” strzelił 
z ostrego kąta, lecz bram-

karz gości obronił. Po chwili 
piękna dwójkowa akcja Janu-
sza i Krzysztofa Gancarczy-
ków zakończyła się strzałem 
w obrońcę „Słowianina”. 
Przed przerwą kolejna szansa 
Janusza, ale Szymon Brandl 
ofiarnie ciałem obronił jego 
strzał.

Na początku drugiej połowy 
Jakub Kierkiewicz sfaulował 
Janusza Gancarczyka w polu 
karnym, za co ujrzał żółtą 
kartkę, a oławianom przy-
znano rzut karny. Ta sytuacja 
wywołała wśród kibiców 
dyskusje, co do nierównego 

traktowania obu drużyn w ka-
raniu kartkami. „Jedenastkę” 
wykorzystał Paweł Kohut 
i „Moto-Jelcz” objął prowa-
dzenie 2:1. W 61 minucie 
była okazja do podwyższenia 
wyniku, ale bramkarz przy-
jezdnych wyłuskał piłkę spod 
nóg Janusza Gancarczyka. 

Dziesięć minut później do-
szło do starcia Krzysztofa 
Gancarczyka z rywalem. Sę-
dzia ukarał go drugą żółtą 
kartką, a pierwszą ujrzał dwie 
minuty wcześniej. Oławianin 
protestował, że trafił w pił-
kę, ale arbiter był nieugięty. 
Od tego momentu zaczęła 
się dominacja przyjezdnych, 
którzy przeprowadzali atak 
za atakiem. Najpierw Brazy-
lijczyk Caique Dias da Cruz 

silnie strzelił obok słupka, 
po szybko rozegranym rzucie 
wolnym, a po chwili uderzył 
nad bramką z rzutu wolne-
go. W 86 minucie Łukasz 
Szczepaniak głową pokonał 
Bartosza Lubeckiego. 

W końcówce oławianie roz-
paczliwie się bronili, a rywale 
dążyli do strzelenia zwycię-
skiego gola. Łukasz Szczepa-
niak przestrzelił z bliska, a w 
doliczonym czasie Bartosz 
Lubecki broni strzał Caique 
Dias da Cruz, piłka odbita od 
słupka trafia pod nogi rywala, 
który przestrzelił z dogodnej 
sytuacji.

TeksT i foT.: Jacek Polasz 

sport@gazeta.olawa.pl

MGKS „Moto-Jelcz” Oława - KP „Słowianin” Wolibórz 2:2Zremisowali pomimo gry w osłabieniu

Janusz Gancarczyk (w zielonym stroju) był najczęściej faulowanym 
zawodnikiem „Moto-Jelcza”
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Radość oławian po strzeleniu drugiego gola
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PIŁKA NOŻNA 
III liga 

Zespół Foto-Higieny 
po jesiennym tryumfie 
we Wrocławiu, chciał 
udowodnić że to 
zwycięstwo nie było 
przypadkowe, lecz zespół 
Grzegorza Kowalskiego 
wypunktował gospodarzy 
i zainkasował trzy punkty

0:1 - MAKSYMILIAN TREPCZYŃSKI (W 13 MIN.)
0;2 - JOAO PASSONI (26)
0:3 - MICHAŁ HAWRYŁO (51)
0:4 - MATEUSZ STEMPIN (54)
0:5 - ALEFE LIMA SANTOS (70)
1:5 - JAKUB TELATYŃSKI (78)

GAĆ
21 MAJA 2022 ROKU. STADION GMINNY. 
WIDZÓW OK. 100.

SĘDZIOWALI 
FILIP PASZCZYK Z WAŁBRZYCHA - GŁÓWNY 
ARBITER, ORAZ ASYSTENCI LINIOWI - WOJCIECH 
KOZIK ORAZ MARIUSZ MORDARSKI (KS OZPN 
WAŁBRZYCH).

LKS „FOTO-HIGIENA”
POŹNIAK (3) - RADKEVICH (3) (62 ŁASKI 
- 1), ŁADA (3), PABINIAK (3), BĄK (3) - 
TROCHANOWSKI, SKOWRON (3) (80 DANIELAK 
- 1) - BUJAKIEWICZ (3), STRZELECKI (3) (74 
SZEMIS - 1), SZYMCZYK (74 JARZĘBOWSKI - 1) - 
JAROSZYŃSKI (3) (62 TELATYŃSKI - 2)

1KS „ŚLĘZA
BUDZYŃSKI, STEMPIN, PISARCZUK (74 HAMPEL), 
WAWRZYNIAK (65 GIL), TRACZYK, TREPCZYŃSKI, 
HAWRYŁO (85 KLUZEK), AFONSO (65 LIMA), 
PASSONI (74 KRUKOWSKI), SAMIEC, FEDIUK

W 5 minucie Robert Pisar-
czyk egzekwował rzut wolny 
na 20 metrze, ale uderzył zbyt 
lekko i niecelnie. Chwilę póź-

niej po rzucie rożnym Jerzy 
Łada głową uderzył z 8 me-
trów, ale prosto w interweniu-
jącego Pawła Budzyńskiego. 
W 13 minucie Pisarczuk ude-
rzył zza pola karnego, a tor 
lotu przeciął Maksymilian 
Trepczyński, który skiero-
wał piłkę do bramki. Dzie-
sięć minut później niecelnie 
uderzył Michał Skowron. 
Potem były zawodnik Foto-
-Higieny - Michał Hawryło 
- podał do Joao Passoniego, 
który w sytuacji sam na sam 
pokonał Roberta Poźniaka. 
W 38 minucie Radosław Bąk 
huknął sprzed pola karnego, 
a piłkę z problemami obronił 
Budzyński. 

W 52 minucie Pisarczuk 
zagrał do Hawryły, który ład-
nym uderzeniem z pola karne-
go podwyższył prowadzenie 
gości. Dwie minuty później 
po błędzie obrony na listę 
strzelców wpisał się Mateusz 
Stempin. W kolejnych sytu-
acjach Mikołaj Wawrzyniak 
nie wykorzystał sytuacji sam 
na sam z Poźniakiem, a na-
stępnie golkiper Foto-Higieny 
świetnie wybronił uderzenie 
Afonso. W 68 minucie Skow-
ron z lewego skrzydła zagrał 
na 7 metr do niepilnowanego 
Kacpra Strzeleckiego, ale 
świetnie obronił Budzyński. 
Stempin z prawego skrzy-
dła zacentrował w pole kar-

ne, gdzie do piłki wyszedł 
Poźniak, jednak uprzedził 
go Lima, który przelobował 
uderzeniem głową gackiego 
bramkarza i trafił do siatki. 
W 78 minucie Radosław Bąk 
zagrał do wchodzącego w pole 
karne Jakuba Telatyńskiego, 
ten minął stopera Ślęzy i ude-
rzeniem pod interweniującym 
Budzyńskim zdobył bramkę 
honorową dla Foto-Higieny. 
W doliczonym czasie gry 
świetną okazję miał Adam 
Samiec, ale jeszcze lepszą in-
terwencją popisał się Poźniak.

Dominik czerenDa 

sport@gazeta.olawa.pl

LKS „Foto-Higiena” Błyskawica Gać - 1KS „Ślęza” Wrocław 1:5

Kolejna wyraźna porażka

Piłkarze Ślęzy (czerwono-żółte trykoty) udanie zrewanżowali się Foto-Higienie (zielone stroje) za jesienną 
porażkę na własnym stadionie

D
om

in
ik

 C
ze

re
nd

a

Wyniki spotkań XXX kolejki,  
rozgrywanej 21-22 maja

Foto-Higiena - Ślęza 1:5, Piast - Karkonosze 0:2, Górnik 
II - Stal 1:2, Carina - Zagłębie II 0:2, LKS Goczałkowice - 
Rekord 0:3, Warta - Lechia 1:1, Miedź II - Gwarek 1:6, Odra 
- Pniówek 0:2, Polonia - MKS Kluczbork 1:1.

MIEJSCE                                                                 ZWYCIĘSTWA                PORAŻKI               BRAMKI
          DRUŻYNA                                                                         REMISY              PUNKTY               
1. ZAGŁĘBIE II LUBIN  20  7  3  67  73:36
2. POLONIA BYTOM  18  5  7  59  50:29
3. ŚLĘZA WROCŁAW  16  9  5  57  67:33
4. REKORD BIELSKO-BIAŁA  16  7  7  55  59:36
5. MIEDŹ II LEGNICA  15  7  8  52  52:44
6. LKS GOCZAŁKOWICE-ZDRÓJ  13  8  9  47  42:36
7. GÓRNIK II ZABRZE  13  6  12  45  42:39
8. STAL BRZEG  12  4  14  40  39:37
9. PNIÓWEK PAWŁOWICE  9  11  10  38  41:51
10. GWAREK TARNOWSKIE GÓRY  9  10  11  37  43:46
11. LECHIA ZIELONA GÓRA  9  9  12  36  39:40
12. MKS KLUCZBORK  10  6  14  36  43:51
13. WARTA GORZÓW WLKP  9  8  13  35  39:46
14. CARINA GUBIN  10  4  16  34  36:43
15. ODRA WODZISŁAW ŚLĄSKI  9  7  14  34  37:55
16. PIAST ŻMIGRÓD  9  5  16  32  41:62
17. KARKONOSZE JELENIA GÓRA  9  3  18  30 36:57
18. FOTO-HIGIENA GAĆ  3  6  21  15  24:62

W XXXI kolejce, rozgrywanej w sobotę 28 maja, Foto-
-Higiena podejmie „Piast” Żmigród. Początek spotkania na 
stadionie w Gaci o godzinie 14.00.

Zestaw pozostałych par XXXI kolejki: 
Piast - Karkonosze (1:0), Ślęza - Polonia (0:2), MKS 

Kluczbork - Odra (0:1), Pniówek - Miedź II (1:5), Gwarek - 
Warta (3:2), Lechia - LKS Goczałkowice (0:2), Rekord - Cari-
na (2:1), zagłębie II - Górnik II (1:1), Stal - Karkonosze (1:0).

W nawiasach wyniki spotkań z rundy jesiennej. \

(DCZ)

Tabela III ligi - grupa III
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Wyniki XXVII kolejki, rozgrywanej od 20 do 22 maja

 

ORZEŁ MARSZOWICE - CZARNI J-L    3:3
ORZEŁ PRUSICE - RAPID DOMANIÓW    2:0
ZENIT MIĘDZYBÓRZ - ODRA LUBIĄŻ    4:2
POLONIA ŚRODA ŚL. – WRATISLAVIA    1:2
GALAKTICOS SOLNA - BŁYSK KUŹNICZYSKO    4:2
WIWA GOSZCZ - POLONIA BIELANY WR.    5:5
CZARNI BIAŁKÓW - GKS KOBIERZYCE    0:5
KS ŻÓRAWINA - ORZEŁ PAWŁOWICE    1:2

TABELA PO XXVII KOLEJCE
1. GALAKTICOS SOLNA  27  68   87:27 
2. ORZEŁ PAWŁOWICE  27  51   59:39
3. POLONIA ŚRODA ŚL.  27  49   63:29
4. ZENIT MIĘDZYBÓRZ  27  47   55:35
5. ORZEŁ MARSZOWICE  27  46   58:53
6. POLONIA BIELANY WR.  27  43   71:44
7. BŁYSK KUŹNICZYSKO  27  43   73:56
8. GKS KOBIERZYCE  27  41   64:50
9. WRATISLAVIA  27  38   74:51
10. ODRA LUBIĄŻ  27  37   57:50
11. WIWA GOSZCZ  27  36   65:66
12. ORZEŁ PRUSICE  27  35   45:74
13. CZARNI J-L  27  35   62:72
14. KS ŻÓRAWINA  27  30   49:56
15. CZARNI BIAŁKÓW  27  9   26:126
16. RAPID DOMANIÓW  27  8   17:97

                                           ***

W następnej kolejce, w sobotę 28 maja „Czarni” Jelcz-
-Laskowice podejmą u siebie „Czarnych” Białków. Po-
czątek tego spotkania zaplanowano na godz. 15.00. Dzień 
później, w niedzielę 29 maja, „Orzeł” Marszowice, zagra 
na wyjeździe z „Orłem” Pawłowice, a „Rapid” Domaniów 
na własnym boisku zmierzy się z „Zenitem” Międzybórz”. 
Oba mecze rozpoczną się o godz. 17.00. 

(TN)

Klasa �O�

PIŁKA NOŻNA 
Klasa �O� 

Derby powiatu oławskiego 
były zacięte i emocjonujące. 
Podopieczni trenera 
Sebastiana Sobczaka 
prowadzili już 3:1, jednak 
nie zdołali utrzymać 
korzystnego rezultatu

W pierwszej połowie prze-
ważali goście z Jelcza-Lasko-
wic. Już w 3 minucie Rado-
sław Florek obsłużył Patryka 
Szczebelskiego prostopadłym 
podaniem, ten wpadł w pole 
karne „Orła” i nie dał szans 
Marcinowi Mazurowi, w sytu-
acji sam na sam. Później obraz 
gry nie zmienił się. Częściej 
przy piłce byli jelczanie, ale 
bez efektu bramkowego. Go-
spodarze kontratakowali, ale 
czynili to zbyt wolno i cha-
otycznie.

Znacznie ciekawiej było po 
zmianie stron. Podrażnieni 
miejscowi mocno zaatakowa-
li. W 51 minucie rzut rożny 
z prawej strony egzekwo-
wał Dominik Wejerowski, 
a niepilnowany Sławomir 
Dutka wyrównał efektownym 
wolejem. Trzy minuty póź-
niej znów błysnął popularny 
„Wejer” zagrał „w uliczkę” 
do Kaspra Morawskiego, ten 
w obrębie szesnastki został 
podcięty przez grającego tre-
nera „Czarnych” Grzegorza 
Grafa i arbiter Tomasz Soja 
wskazał na „wapno”. Jede-

nastkę wykorzystał Adrian 
Okoń, były zawodnik jel-
czańskiego klubu. „Orzeł” nie 
zwalniał tempa. W 70 minucie 
do prostopadłego podania 
Rafała Mikły wystartował 
Wejerowski i piłkarską „pod-
cinką” podwyższył na 3:1. 
Chwilę później ten zawod-
nik przegrał pojedynek oko 
w oko z Adrianem Lipcem. 
Wydawało się, że losy tego 
pojedynku są już przesądzo-
ne. Stało się jednak inaczej. 

W 78 minucie kontaktowego 
gola zdobył Szczebelski, wy-
korzystując dośrodkowanie 
Florka z lewego skrzydła. 
Cztery minuty później do re-
misu doprowadził rezerwowy 
Kacper Sykulski, efektowną 
przewrotką, po podaniu Do-
minika Chruściela. Mimo 
prób z obu drużyn rezultat 
już nie zmienił się. Remis 
jednak nie zadowala żadnej ze 
stron – „Orzeł” stracił kontakt 
z czołówką, a „Czarni” nadal 

pozostają w strefi e spadkowej, 
na trzy kolejki przed końcem 
rozgrywek.

„ORZEŁ” MARSZOWICE: 
MAZUR - P. SKORUPA, MIKŁA, POŻARYCKI 
- PYCH, OKOŃ, DUTKA, WEJEROWSKI, MUSIAŁ - 
MORAWSKI (75 SOBOTA), JÓZEFOWICZ.

 

MKS „CZARNI” J-L: 
KUBAS – WOJNARSKI, GRAF, DOMINO, KUŹMA 
– TARASEWICZ, KUCHARCZYK – GRZELAK (65 
SYKULSKI), FLOREK, CHRUŚCIEL – SZCZEBELSKI.

 

Bramki: Sławomir Dutka 
(w 51 min.), Adrian Okoń (54 
-z karnego) i Dominik Weje-
rowski (70) – dla gospodarzy, 
a dla gości – Patryk Szczebel-
ski (3 i 79) – dwie i Kacper 
Sykulski (83).              (TN)

Stal-Fox „Orzeł” Marszowice - MKS „Czarni” J-L 3:3

Derbowy remis

Derby powiatu oławskiego we wrocławskiej „okręgówce” były atrakcyjnym widowiskiem dla licznie 
zgromadzonych kibiców

TN

PIŁKA NOŻNA 
IV liga 

Podopieczni Marcina 
Krzykowskiego mogą 
już spokojnie rozegrać 
dwa ostatnie spotkania 
sezonu oraz rozpocząć 
przygotowania do nowego

Ten mecz miał ogromne 
znaczenie dla obu drużyn 
w kontekście utrzymania się 
w IV lidze. W gorszej sytu-
acji był MKP Wołów, któ-
ry jest obecnie na miejscu 
spadkowym. Wydawało się, 
że gospodarze będą stroną 
dominującą, bo mają „nóż 
na gardle”. W rzeczywistości 
miejscowi grali defensywnie 
i bojaźliwie, rzadko zagrażali 
bramce „Sokoła”. Jedyna 
sytuacja bramkowa jaką mie-
li w tym spotkaniu, to był 
niewykorzystany rzut karny. 
W 25 minucie zawodnik go-
spodarzy wpadł na polu kar-
nym w obrońcę gości, a arbiter 
uznał, że to było przewinienie 
zawodnika z Marcinkowic. 
Jednak wołowski zawodnik 
fatalnie wykonał „jedenast-
kę”, trafi ając w słupek. Naj-

lepszą okazję strzelecką, jaką 
mieli podopieczni Marcina 
Krzykowskiego w tej części 
gry, było trafi enie w słupek 
po główce Tomasza Rudolfa.

Po przerwie goście kon-
trolowali grę, ale mieli pro-
blem z wykończeniem akcji 
i skutecznością. Oleh Spirov 
oddał silny strzał z około 25 
metrów, ale bramkarz MKP 
zdołał obronić. Kacper Oberc 
przestrzelił w sytuacji sam na 
sam z golkiperem gospodarzy. 
Poprawił się jednak w 87 mi-
nucie, strzelając zwycięskiego 
gola dla „Sokoła”.

LKS „SOKÓŁ” MARCINKOWICE
KRAWCZYK - JANKOWSKI, PYTLIK, OLANIN, 
ANTAS - WNĘK (72 PIĘTA), SPIROV (89 GÓRAL), 
WROŃSKI, OBERC (90 POŁOMKA) - RUDOLF, 
BIALIK.

(POL)

MKP Wołów - LKS „Sokół” Marcinkowice 0:1

Zwycięstwo na miarę 
utrzymania się w lidze

Kacper Oberc (przy piłce) strzelił zwycięskiego gola w Wołowie

Ja
ce

k 
Po
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sz

Wyniki XXVIII kolejki, rozgrywanej 21 maja

Moto-Jelcz - Słowianin 2:2, MKP Wołów - Sokół 0:1 , 
GKS Mirków - Bielawianka 0:1, Piast Nowa Ruda - Polonia/
Stal 1:1, Polonia T. - Pogoń 4:2, AKS - Orzeł 1:0, Lechia - 
Piast Ż, 3:0, Barycz - WKS Wierzbice 1:3.

MIEJSCE                                                                 ZWYCIĘSTWA                PORAŻKI               BRAMKI
          DRUŻYNA                                                                         REMISY              PUNKTY               
1. LECHIA DZIERŻONIÓW  25  0  2  75  80:17
2. SŁOWIANIN WOLIBÓRZ  19  3  6  60  77:35
3. POLONIA/STAL ŚWIDNICA  17  5  5  56  60:29
4. POLONIA TRZEBNICA  15  5  8  50  47:42
5. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL.  12  6  10  42  46:32
6. BIELAWIANKA BIELAWA  12  3  13  39  52:54
7. SOKÓŁ MARCINKOWICE  11  5  12  38  61:59
8. BARYCZ SULÓW  11  5  12  38  47:46
9. MOTO-JELCZ OŁAWA  10  4  14  34  43:50
10. AKS STRZEGOM  9  6  13  33  43:52
11. PIAST NOWA RUDA  8  8  12  32  42:56
12. GKS MIRKÓW  8  5  15  29  34:50
13. MKP WOŁÓW  7  7  14  28  34:47
14. POGOŃ OLEŚNICA  7  5  16  26  44:88
15. WKS WIERZBICE  7  5  16  26  33:61
16. PIAST ŻERNIKI WROCŁAW  6  6  16  24  32:57

                                           *

W XXIX kolejce, rozgrywanej w sobotę 28 maja, o godzinie 
14.00 „Sokół” Marcinkowice podejmie „Polonię” Trzebnica, 
a o 17.00 „Orzeł” Ząbkowice Śląskie zagra z „Moto-Jel-
czem” Oława.

Zestaw pozostałych par XXIX kolejki: „Barycz” - GKS, 
WKS Wierzbice - „Lechia”, „Piast” Ż, - AKS, „Słowianin” 
- MKP, „Pogoń” - „Piast” Nowa Ruda, „Polonia/Stal” - 
„Bielawianka”.

(DCZ)

Tabela IV ligi 
- grupa wschodnia

Klasa „A” seniorów
Wyniki XXV kolejki,

 z 21-22 maja, grupa III

Polonia Miłoszyce - Czarni 
3:1 (bramki dla „Polonii” 
zdobyli: Mateusz Rolka - 2 
oraz Adrian Sikora), Burza 
Bystrzyca - Widawa Bierutów 
0:1, KS Brochów - Polonia 
Wrocław 3:3, Piast - Pogoń 
1:7, KS Łozina - Iskra 2:3, 
Widawa Kiełczów - Boro-
wianka 3:3, Dąb - Długołęka 
2000 4:2, KS Dobroszów - 
WKS Wilczyce 2:1.

TABELA PO XXV KOLEJCE:
1. POGOŃ SYCÓW  25  51  75:37
2. BURZA BYSTRZYCA  25  49  58:33
3. POLONIA MIŁOSZYCE  25  46  52:31
4. KS ŁOZINA  25  45  63:38
5. WIDAWA KIEŁCZÓW  25  45  48:40
6. POLONIA WROCŁAW  25  42  60:49
7. DŁUGOŁĘKA 2000  25  41  73:56
8. WIDAWA BIERUTÓW  25  36  48:44
9. KS BROCHÓW  25  34  38:47
10. CZARNI CHRZĄSTAWA  25  34  40:47
11. BOROWIANKA BOROWA  25  33  49:58
12. WKS WILCZYCE  25  29  41:65
13. DĄB DOBROSZYCE  25  28  41:46
14. KS DOBROSZÓW  25  25  32:52
15. ISKRA PASIKUROWICE  25  21  43:66
16. PIAST NADOLICE  25  19  32:83

                    *

W XXVI kolejce, rozgry-
wanej w niedzielę 29 maja, 
o godz. 11.00 „Pogoń” Syców 
zagra z „Burzą” Bystrzyca, 
a o 16.00 Długołęka 2000 po-
dejmie „Polonię” Miłoszyce.

Grupa IV

Wyniki XXV kolejki, 

z 21-22 maja

Gromnik - Burza 0:6 
(bramki dla „Burzy” zdo-

byli: Sylwester Kanarek 
- 2, Grzegorz Książek - 2, 
Piotr Słonina oraz Mateusz 
Kuś), Sokół II - Kolektyw 
1:2 (bramkę dla „Sokoła” 
II zdobył Bartłomiej Cha-
mioło), Polonia Jaszowice 
- Nefryt 2:3, Strzelinianka 
- Polonia Jaksonów 5:1, 
Esthetic - Lider 2:5, Korona 
- Świteź 1:2, FMS Strzelin 
- Ognisko 2:3, Wicher - 
Energetyk 3:0 (vo).

TABELA:
1. STRZELINIANKA STRZELIN  25  60  81:21
2. KOLEKTYW RADWANICE  25  48  55:35
3. SOKÓŁ II MARCINKOWICE  25  47  58:29
4. POLONIA JAKSONÓW  25  44  64:49
5. LIDER BORÓW  25  44  52:42
6. POLONIA JASZOWICE  25  40  69:50
7. ENERGETYK SIECHNICE  25  38  45:45
8. ŚWITEŹ WIĄZÓW  25  38  46:50
9. ESTHETIC LUDÓW ŚL.  25  35  48:57
10. NEFRYT JORDANÓW ŚL.  25  35  51:47
11. KORONA PĘCZ  25  33  40:43
12. FMS STRZELIN  25  31  36:40
13. WICHER DOMASŁAW  25  28  52:61
14. OGNISKO PRZEWORNO  25  20  32:74
15. BURZA-DOMBUD CHW.  25  19  48:80
16. GROMNIK KUROPATNIK  25  12  24:78

                   *

W następnej XXVI kolejce, 
rozgrywanej piątek 27 maja, 
o godzinie 19.00 „Polonia” 
Jaksonów podejmie „Sokół” 
II Marcinkowice, a w niedzie-
lę 29 maja, o godzinie 18.00 
„Burza” Chwalibożyce zagra 
z FMS Strzelin.

(DCZ)
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I liga wojewódzka 

juniorów młodszych U-16

PARASOL WROCŁAW - MOTO-JELCZ 3:1
GOL DLA OŁAWIAN: MATEUSZ MOSSOŃ.
ŚLĘZA WROCŁAW - OLYMPIC JUNIOR 1:3
PAUZOWAŁ CHROBRY GŁOGÓW

TABELA PO VII KOLEJCE

1. CHROBRY GŁOGÓW 15 24:1
2. PARASOL WROCŁAW 12 13:4
3. OLYMPIC JUNIOR 7 8:8
4. MOTO-JELCZ OŁAWA 2 2:8
5. ŚLĘZA WROCŁAW 1 1:27

IV liga okręgowa 
juniorów młodszych

 

OLYMPIC II JUNIOR - SOKÓŁ MARCINK. 2:3
BRAMKI DLA SOKOŁA: PIOTR JOPEK - 2 ORAZ 
JAKUB KURKOWIAK.
UNIA WROCŁAW - AP SYCÓW 1:6
POLONIA II W-W - SOKÓŁ SMOLEC 11:0
PAUZOWAŁ FMS STRZELIN

TABELA PO X KOLEJCE

1. AP SYCÓW  21 30:10
2. FMS STRZELIN  16 27:15
3. OLYMPIC II JUNIOR 13 23:21
4. SOKÓŁ MARCINKOWICE 12 27:24
5. POLONIA II WROCŁAW 10 32:32
6. UNIA WROCŁAW 9 16:24
7. SOKÓŁ SMOLEC 6 21:50

V liga okręgowa juniorów 
młodszych

 

ORZEŁ PRUSICE - MKP WOŁÓW 3:4
SILESIA-GAJ W-W - AP FOOTBALL W-W 3:1
PAUZOWALI: FOTO-HIGIENA GAĆ I UKS GMINY 
MIĘKINIA

TABELA PO X KOLEJCE

1. MKP WOŁÓW  24 70:8
2. ORZEŁ PRUSICE 18 43:15
3. SILESIA-GAJ WROCŁAW 12 31:11
4. UKS GMINY MIĘKINIA 3 11:41
5. FOTO-HIGIENA GAĆ  3 4:43
6. AP FOOTBALL WROCŁAW 0 6:47

VI liga okręgowa 
juniorów młodszych

 

TĘCZA BRZEZIA Ł. - RAPID DOMANIÓW 7:2
GOLE DLA RAPIDU: JAKUB DŁUGOSZ 
I GRZEGORZ CHWOIŃSKI.
BARYCZ MILICZ - PIAST ŻERNIKI 4:5

TABELA PO X KOLEJCE

1. PIAST WROCŁAW-ŻERNIKI 25 37:10
2. TĘCZA BRZEZIA ŁĄKA 16 36:17

3. RAPID DOMANIÓW 16 25:24
4. BARYCZ MILICZ 10 24:29
5. LIDER BORÓW 8 9:24
6. MŁODZIK PRZEWORNO 6 11:23
7. ODRA LUBIĄŻ  3 13:28
 

I liga wojewódzka 

trampkarzy U-14

GÓRNIK NM W. - MOTO-JELCZ OŁAWA 8:3
GOLE DLA OŁAWIAN: MARCEL BOJAKOWSKI - 2 
I MATEUSZ JAGŁA.
CHROBRY GŁOGÓW - PARASOL WROCŁAW 2:0
FC III ACADEMY - ŚLĄSK WROCŁAW 0:6
WKS ŚLĄSK W-W - OLYMPIC JUNIOR 1:2
MIEDŹ LEGNICA - ŚLĘZA WROCŁAW 3:0

TABELA PO VI KOLEJCE

1. MIEDŹ LEGNICA 16 28:4
2. ŚLĄSK WROCŁAW 15 33:7
3. CHROBRY GŁOGÓW 13 23:10
4. OLYMPIC JUNIOR 11 8:8
5. PARASOL WROCŁAW 7 11:11
6. FC III WROCŁAW ACADEMY 7 6:14
7. ŚLĘZA WROCŁAW 6 13:16
8. WKS ŚLĄSK WROCŁAW 6 4:14
9. GÓRNIK NM WAŁBRZYCH 3 16:37 
10. MOTO-JELCZ OŁAWA 2 9:30

III liga okręgowa 
trampkarzy

 
MOTO-JELCZ OŁAWA - PIAST ŻMIGRÓD 1:5
SOKÓŁ SMOLEC - FC III ACADEMY 4:0
WKS ŚLĄSK W-W - FORZA WROCŁAW 6:1
MECZE ZALEGŁE
POLONIA TRZEBNICA - MOTO-JELCZ 3:1
BRAMKA DLA OŁAWIAN: JAKUB ZYCHLA.
PIAST ŻMIGRÓD - SOKÓŁ SMOLEC 3:2

TABELA PO X KOLEJCE

1. WKS ŚLĄSK WROCŁAW 30 53:7
2. SOKÓŁ SMOLEC 17 26:15
3. POLONIA TRZEBNICA 16 27:23
4. PIAST ŻMIGRÓD 15 19:22
5. POLONIA ŚRODA ŚLĄSKA 14 17:21
6. MOTO-JELCZ OŁAWA 13 17:27
7. FC III WROCŁAW ACADEMY 7 12:22
8. FORZA WROCŁAW 1 11:45
 

VI liga okręgowa 
trampkarzy

 
CZARNI J-L - PARASOL IV W-W 3:0
GOLE DLA CZARNYCH: BARTOSZ KOZŁOWSKI, 

ALEKSANDER CHOMENTOWSKI I ARTUR 
RYTWIŃSKI.
POLONIA W-W - WKS WIERZBICE 8:2
MECZ ZALEGŁY
POGOŃ CIESZKÓW - WKS ŚLĄSK II 13:3

TABELA PO VI KOLEJCE

1. POGOŃ CIESZKÓW 15 37:12
2. POLONIA WROCŁAW 13 24:13
3. UKS ACADEMY KIEŁCZÓW 12 20:5
4. CZARNI JELCZ-LASKOWICE 10 12:8
5. BARYCZ MILICZ 9 18:6
6. WKS ŚLĄSK II W-W 8 12:17
7. WKS WIERZBICE 7 14:23
8. POLONIA BIELANY WR. 3 6:11
9. OLYMPIC V JUNIOR 0 5:27
10. PARASOL IV WROCŁAW 0 5:31
 

VII liga okręgowa 
trampkarzy

 
GOKIS KĄTY WR. - SOKÓŁ MARCINK. 1:7
MECZ ZALEGŁY
SOKÓŁ MARCINK. - ŚWITEŹ WIĄZÓW 2:5
BRAMKI DLA SOKOŁA: PIOTR GOROL I FILIP 
GÓRSKI.

TABELA PO VI KOLEJCE

1. JAPN ORZEŁ J-L 12 41:13
2. RAPID DOMANIÓW 9 19:10
3. CZARNI KONDRATOWICE  9 13:10
4. MKS SIECHNICE  7 29:15
5. FOTO-HIGIENA GAĆ 7 18:16
6. ŚWITEŹ WIĄZÓW 6 16:20
7. ZIELONI RAKOSZYCE 6 17:22
8. SOKÓŁ MARCINKOWICE 3 17:19
9. GOKIS KĄTY WROCŁAWSKIE 0 2:47

III liga okręgowa 
młodzików

 
FC III ACADEMY - MOTO-JELCZ 3:1
GOL DLA OŁAWIAN: FILIP KUBICZEK.
FORZA WROCŁAW - ŚLĘZA II W-W 1:6
PIAST ŻMIGRÓD - POGOŃ OLEŚNICA 0:3
ŚLĘZA III W-W - OLYMPIC III JUNIOR 10:2
MECZ ZALEGŁY
OLYMPIC III JUNIOR - ŚLĘZA III W-W 3:3

TABELA PO X KOLEJCE

1. ŚLĘZA II WROCŁAW 27 33:9
2. FC III WROCŁAW ACADEMY 27 29:7
3. POGOŃ OLEŚNICA 20 21:13
4. MOTO-JELCZ OŁAWA 14 13:13
5. OLYMPIC III JUNIOR 10 21:35
6. PIAST ŻMIGRÓD  7 9:17

7. ŚLĘZA III WROCŁAW 6 21:31
8. FORZA WROCŁAW 4 8:30

IV liga okręgowa 
młodzików

 
MOTO-JELCZ II - UKS KIEŁCZÓW 0:3
AP OLEŚNICA - WKS ŚLĄSK W-W 0:5
PARASOL IV W-W - AP JEDENASTKA KĄTY 4:1
MECZE ZALEGŁE
STRZELINIANKA - UKS KIEŁCZÓW 0:2
UKS KIEŁCZÓW - AP BRZEG DOLNY 4:0

TABELA PO X KOLEJCE

1. WKS ŚLĄSK WROCŁAW 27 29:3
2. PARASOL IV WROCŁAW 24 61:7
3. AP JEDENASTKA KĄTY WR. 21 43:12
4. UKS ACADEMY KIEŁCZÓW 15 18:15
5. AP BRZEG DOLNY 12 22:29
6. STRZELINIANKA 7 18:40
7. MOTO-JELCZ II OŁAWA 5 6:42
8. AP OLEŚNICA 1 4:53
 

VI liga okręgowa 
młodzików

 
PKS ŁANY - OLYMPIC V JUNIOR 7:1
POLONIA ŚRODA ŚL. - ŚLĘZA V W-W 2:9
MECZE ZALEGŁE
ŚLĘZA V W-W - ŚLĘZA IV W-W 8:1
OLYMPIC V JUNIOR - FC IV ACADEMY 0:2

TABELA PO IX KOLEJCE

1. ŚLĘZA V WROCŁAW 24 71:8
2. MKS SIECHNICE 21 43:16
3. FC IV ACADEMY 18 28:4
4. PARASOL V WROCŁAW 16 35:21
5. AP FOOTBALL WROCŁAW 13 34:12
6. POLONIA ŚRODA ŚLĄSKA 12 16:30
7. JAPN ORZEŁ J-L 9 19:42
8. ŚLĘZA IV WROCŁAW 6 27:20
9. MKP WOŁÓW 6 15:28
10. UKS AS MILICZ 6 16:39
13. PKS ŁANY 6 14:49
11. PIAST II ŻMIGRÓD 3 8:26
12. OLYMPIC V JUNIOR 3 5:36

VII liga okręgowa 
młodzików

 
MKS III SIECHNICE - SOKÓŁ M. 2:4
BRAMKI DLA SOKOŁA: SEBASTIAN BALEWENDER 
I JAN GRABUŚ - PO 2.
POGOŃ KOWALÓW - CZARNI J-L 2:2
STRZELINIANKA II - AP GALACTICOS 4:2
DWA GOLE DLA OŁAWIAN STRZELIŁ MATEUSZ 
GADOMSKI.
JAPN ORZEŁ II - LIDER BORÓW 0:22
FMS STRZELIN - MŁODZIK PRZEWORNO 1:1
MKS II SIECHNICE - KOLEKTYW R. 3:3
MECZE ZALEGŁE

SOKÓŁ MARCINK. - STRZELINIANKA II 6:2
KOLEKTYW R. - RAPID DOMANIÓW 5:0
LIDER BORÓW - MKS III SIECHNICE 15:0
KOLEKTYW R. - FMS STRZELIN 2:4

TABELA PO IX KOLEJCE

1. LIDER BORÓW 25 76:7
2. AP GALACTICOS OŁAWA 21 31:16
3. FMS STRZELIN  19 27:10
4. AKADEMIA FIRST KICK 18 42:15
5. KOLEKTYW RADWANICE 16 41:23
6. SOKÓŁ MARCINKOWICE 16 29:19
7. MŁODZIK PRZEWORNO 13 25:32

8. RAPID DOMANIÓW 12 37:22
9. STRZELINIANKA II  12 28:43
10. JAPN ORZEŁ II J-L  9 18:73
11. CZARNI J-L 7 26:35
12. MKS II SIECHNICE 7 20:30
13. POGOŃ KOWALÓW 4 18:50
14. MKS III SIECHNICE  0 18:61

(POL)

PIŁKA NOŻNA 
Klasa �B�

 Spośród wszystkich 
zespołów z powiatu 
oławskiego największą 
niespodziankę sprawili 
podopieczni Artura Kozyry

W grupie IV odbył się 
mecz sezonu, w którym lider 
pokonał Widawę Grędzina. 
Podopieczni Arkadiusza Smy-
czyńskiego nie wykorzystali 
szansy na wyprzedzenie KS 
Zbytowa. Remisem zakończył 
się pojedynek Pogoni Kopa-
lina z WKS Kątna, a Burza 
Dębina została rozgromiona 
przez rezerwę GKS Mirków/
Długołęka. 

Pauzował lider grupy V 
- Skra Wojnowice. W naj-
ciekawszym meczu grupy V 
Błękitni Siedlce bezbramko-
wo zremisowali z Czarnymi 
Sobocisko, którzy tylko o je-
den punkt zbliżyli się do Skry. 
Wysokie wygrane Zalesia 
Wójcice oraz Czarnych II 
Jelcz-Laskowice. 

Niespodzianką kolejki 
w grupie VI jest zwycięstwo 
Zorzy Niemil nad liderem 
- Zrywem Chociwel. Pod-
opieczni Artura Kozyry wy-
korzystali grę w przewadze, 
gdyż w 42 minucie zawodnik 
gości otrzymał czerwoną kart-
kę (za dwie żółte). Ostatecznie 
Zorza wygrała 4:2, a Zryw 

cieszył się z liderowania tylko 
przez tydzień.

Dobrze też spisała się Ko-
rona Osiek, która co prawda 
przegrała z Czarnymi Kondra-
towice 1:2, ale przez ponad 40 
minut prowadzili podopieczni 
Jacka Zarównego. O porażce 
Korony zadecydowało samo-
bójcze trafi enie w końcówce 
meczu.

Grupa IV

Wyniki z 22 maja
WIDAWA GRĘDZINA - KS ZBYTOWA 1:2

Strzelcy: Paweł Jurkiewicz 
- dla gospodarzy, a dla gości - 

Karol Klat i Grzegorz Dyrka.
POGOŃ KOPALINA - WKS KĄTNA 1:1

Bramki: Kacper Rydzoń 
- dla Kopaliny, a dla Kątnej - 
Szymon Lebioda.

MIRKÓW/DŁUGOŁĘKA - BURZA DĘBINA 11:0
BURZA GODZIESZOWA - KP 99 ŚLIWICE 1:0
BŁĘKITNI KRZECZYN - UKS KIEŁCZÓW 7:1
PAUZOWALI: PIAST MIŁOCICE I LZS SOLNIKI MAŁE

TABELA PO XXI KOLEJCE

1. KS ZBYTOWA 48 58:15
2. WIDAWA GRĘDZINA 44 74:22
3. LZS SOLNIKI MAŁE 41 74:28
4. GKS II MIRKÓW/DŁUGOŁĘKA 33 65:24

5. BŁĘKITNI KRZECZYN 31 57:39
6. WKS KĄTNA 26 35:33
7. POGOŃ KOPALINA 25 36:28
8. UKS ACADEMY KIEŁCZÓW 22 43:59

9. KP 99 ŚLIWICE 13 32:61
10. BURZA GODZIESZOWA 13 17:64
11. PIAST MIŁOCICE 5 16:68
12. BURZA DĘBINA 4 15:82

                  *

W następnej kolejce, w nie-
dzielę 29 maja o godz. 11.00, 
zagrają: Burza Dębina - Burza 
Godzieszowa oraz KP 99 Śli-
wice - Pogoń; o godz.15.00: 
Piast - LZS Solniki Małe, a o 
godz.18.00: UKS Kiełczów - 
Widawa.

Grupa V
Wyniki z 22 maja

BŁĘKITNI SIEDLCE - CZARNI SOBOCISKO 0:0
ZORZA ZABARDOWICE - ZALESIE WÓJCICE 2:6

Strzelcy: Vitalij Rakutskyi 
i Norbert Racławski - dla 

Zorzy, a dla Zalesia - Artem 
Kolodko - 2, Marek Kło-
dziński, Jakub Ruczakowski, 
Vadym Vasylchuk i Krzysztof 
Nowakowicz. 

POLONIA GODZIK. - RZEMIEŚLNIK OŁAWA 2:0

Bramki: Kacper Saguła 
i Patryk Reder.

CZARNI II J-L - MKS SIECHNICE 5:0

Gole: Olaf Łucjan, Marcin 
Bocheński, Stanisław Zakliń-
ski, Adam Kirchner i Piotr 
Ropuszyński.

SPARTA WROCŁAW - JANKOWIANKA 3:3

Strzelcy: Krzysztof Moksie-
wicz, Jakub Wojtasik i Patryk 
Łysiak - dla gospodarzy, a dla 
gości - Krzysztof Wiśniewski 
- 2 i Mateusz Piechnik.

SZALUNA ZĘBICE - ORZEŁ ŚW.KATARZYNA 6:3

PAUZOWAŁA SKRA WOJNOWICE 

 
TABELA PO XXI KOLEJCE

1. SKRA WOJNOWICE 55 136:27
2. CZARNI SOBOCISKO 47 69:22
3. ZALESIE WÓJCICE 45 70:34
4. BŁĘKITNI SIEDLCE 39 75:42
5. ORZEŁ ŚW.KATARZYNA 37 45:40
6. SZALUNA ZĘBICE 31 39:48
7. JANKOWIANKA WIERZB. 28 46:45
8. CZARNI II J-L 27 39:50
9. SPARTA WROCŁAW 22 40:57
10. MKS SIECHNICE 16 33:70
11. POLONIA GODZIKOW. 12 21:75
12. RZEMIEŚLNIK OŁAWA 4 23:72
13. ZORZA ZABARDOWICE 4 21:75

                   *

W następnej kolejce, w nie-
dzielę 29 maja o godz. 11.00, 
zagrają: Zalesie - Błękitni, 
Czarni - Sparta, Rzemieślnik 
- Zorza, Skra - Szaluna, Orzeł 
- Czarni II, MKS - Polonia.

 
Grupa VI

Wyniki z 22 maja
ZORZA NIEMIL - ZRYW CHOCIWEL 4:2

Bramki dla Zorzy: Arka-
diusz Regec - 2, Eryk Drgas 
i Michał Łagodziński.

KORONA OSIEK - CZARNI KONDRAT. 1:2

Gol dla Korony: Dominik 
Tłuścik.

FENIKS PŁAWNA - ŚWITEŹ II WIĄZÓW 4:6
KS KURÓW - ORZEŁ BIAŁY KOŚCIÓŁ 2:4
KWARCYT JEGŁOWA - KP 86 BOREK 4:1
PAUZOWAŁ LKS STARY ŚLESZÓW

TABELA PO XVIII KOLEJCE

1. CZARNI KONDRATOWICE  39 50:23
2. ZRYW CHOCIWEL 37 54:29
3. KWARCYT JEGŁOWA 36 57:16
4. KORONA OSIEK 27 40:25
5. LKS STARY ŚLESZÓW 26 72:29
6. KS KURÓW 25 32:36 
7. ORZEŁ BIAŁY KOŚCIÓŁ 20 43:46
8. ZORZA NIEMIL  15 36:55
9. KP 86 BOREK STRZEL.  13 26:48
10. FENIKS PŁAWNA 10 21:86
11. ŚWITEŹ II WIĄZÓW 9 31:71

                    *

W następnej kolejce, w nie-
dzielę 29 maja o godz. 11.00, 
zagra Orzeł z Zorzą oraz KS 
Kurów z Koroną.

JACEK POLASZ 

sport@gazeta.olawa.pl

Zorza Niemil pokonała lidera

Wyniki z 21/22 maja

WKS ŚLĄSK WROCŁAW - MOTO-JELCZ OŁAWA    5:1
GOL DLA OŁAWIAN: SEBASTIAN WYRZYKOWSKI.
BOBRZANIE BOLESŁAWIEC - MIEDŹ LEGNICA    3:0
LECHIA DZIERŻONIÓW - FC WROCŁAW ACADEMY    2:1
KARKONOSZE JELENIA GÓRA - CHROBRY GŁOGÓW    1:5
ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚLĄSKIE - POLONIA-STAL ŚWIDNICA    1:4
KS ŻÓRAWINA - ŚLĘZA WROCŁAW    1:5
PAUZOWAŁY ŁUŻYCE LUBAŃ
MECZ ZALEGŁY
PARASOL WROCŁAW - FC WROCŁAW ACADEMY    1:3

TABELA PO XXVI KOLEJCE

1. CHROBRY GŁOGÓW 67   128:32
2. WKS ŚLĄSK WROCŁAW 57   103:44
3. LECHIA DZIERŻONIÓW 52   82:59
4. MIEDŹ LEGNICA 48   89:44
5. KARKONOSZE JG 44   76:49
6. POLONIA-STAL ŚWIDNICA 42   54:53
7. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL.  42   54:59
8. ŚLĘZA WROCŁAW 40   63:52
9. PARASOL WROCŁAW 38   58:47
10. FC W-W ACADEMY 34   57:51
11. MOTO-JELCZ OŁAWA 29   43:60
12. BOBRZANIE BOLESŁAWIEC 26   42:90
13. PIAST NOWA RUDA 25   30:84
14. ŁUŻYCE LUBAŃ 22   49:113
15. KS ŻÓRAWINA 10   33:132
16. GÓRNIK POLKOWICE 39   73:65*

                                      *

Zespoły Miedzi Legnica i Górnika Polkowice awansowały 
do nowo powstałej Ligi makroregionalnej juniorów. Legni-
czanie wystawili w zamian do rozgrywek młodszy rocznik, 
a wyniki polkowiczan w rundzie wiosennej wliczono do tabeli 
jako walkowery dla rywali.

*

W następnej kolejce, w niedzielę 29 maja o godz.11.00, 
zespół Moto-Jelcz Oława zagra w Oławie z Łużycami Lubań.

(POL)

I liga wojewódzka juniorów

Piłkarskie nadzieje

Korona Osiek przegrała z liderem - Czarnymi Kondratowice
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